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Czy pam iętasz Ziemio kochana
K iedyś nam była już w czternastym  roku
Miłości p u rp u rą  usłana?
Z wielką nadzieją i łzą tęskną w oku 
Czekaliśmy — czekał Gród stary,
W zaborze od ciemiężców, wyzwolenia.
Gdy już nam zabrzm iały fanfary  
H ym nu, przyszedł dzień wielki Odrodzenia.
Fo moskiewskich katach  przybyli 
Z uśmiechem „Pierw szej B rygądy“ żołnierze, 
K tórzy Tęskny Sen nasz wyśnili 
Radośni, eisi i w gorącej wierze 
łW-o-li przez okopy i zwały:
7 Zorzą, która Nowe wskrzesiła Życie.
' r ahlysnął nam symbol chwały 
YV prom ieniach słońca ,Orzeł Polski“ w szczycie. 
A w hołdzie ze stalowych skłonów 
R unął szum, jak  z wichru, choć cisza głucha 
Zaległa na dnie serc miljonów-..
Jeno hym n ten wymarzony dla Ducha 
Ze łzam i p łynął z biciem dzwonów!...
Wśród zgliszczy, gdzie leżą w mogile ciemnej 
?*ohaterzv Polskich Legionów 
Śniąc o Polsce, w ziemi Tm bezimiennej 
Modlono się za nich żałośnie,
\  nf. m aciejówkach Orły jaśniały  
n-p/t ajac, w głębię serc radośnie...
W -.Ji wieki trw a zwycięsko „Orzeł B5ały“ .

STANISŁAW A DĄBROW SKA.

Ceny ogłoszeń
za w iersz m ilim e­
trowy przed 1 z lo ty  
w tek śc ie  ŁO gr., za  
tek stem  40 gr. Ogło  
azecia  tabe larycz­
ne 50 proc., a ś w i ą -  
te -z n o  25 proc. dro­
żej. D robne o g ło ­
szen ia  po lO sroszy  
Dla posżuK ującycb  
pracy 5 gr. za w y ­
raz. N ajm niej 1 z ł. 
It zas rzeienie miejsca 

dolicza się 2 5 %
Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 

Redaktor naczelny: WITOLD FABRYCY.
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T-wo Mijaczowskich O d l e w n i  
Stali i Zakładów Mechanicznych BRACIA BAUERERTZ Spółka

Akcyjna

Mijaczów, p .  i st. kol. Myszków
Adres telegraficzny: BAUERERTZ MYSZKÓW Tel. 6. Biuro WARSZAWSKIE M azowiecka 16 Telefon 688-42,

ODLEWY STALOWE, SUROWE i OBROBIONE OLA WSZYSTKICH CELÓW.
Dr. Wiktor Oosiewski

p o s e ł  n a  se jm
prezes rady wojewódzkiej 8. B. W. R.

Przemiana duszy zbiorowej
„Data 1 1  XI 1918 r- jest oczy, 

wiście datą przełomową w dzie­
dzinie faktów prawnych.Dla dzie 
dżiny faktów moralnych, zmiana 
dusz ludzkich i zmiany duszy 
zbiorowej narodu, okres przeło 
mu rozciąga się na wiele lat 
przed tą  datą i na wiele la t po 
niej i nie jest zamknięty do dnia 
dzisiejszego".

Talc pisał jeden z najcenniej­
szych myślicieli i najwierniej­
szych żołnierzy M arszałka P ił­
sudskiego, śp. Adam Skwarczyń- 
ski.

Przed naszemi oczami, jeszcze 
niezdolnemi do osiągnięcia per­
spektywy dziejów, rozwija się 
historja i rok za rokiem znaczy 
swoje istnienie coraz to nowemi 
faktami. M ijający rok ma wiele 
dokonań. Realizacja Pożyczki Na 
rodowej, uchwalenie Konstytu­
cji, zwycięski Challenge, zwycię­
stwo balonów, wreszcie Genewa. 
Nazwiska Bajana, Płonczyóskie- 
go, Hynka, Burzyńskiego i wielu 
innych są wyrazem zewnętrznym 
pracy- Własne silniki, własne sa­
moloty, własne balony, własny 
mózg inżyniera - konstruktora, 
mięśnie robotników dokonywują 
wielkich wyczynów. Rycerze z 
Trylogji Sienkiewicza ucieleśnili 
się i na cały świat sławią czynem 
Polskę-

Wielkie to i ważne sprawy. 
Jest jeszcze i inna — złamanie 
psychozy kryzysowej. Coraz czę­
ściej słyszy się nie narzekania, 
lecz bojowy ton, chęć walki, dą­
żenie do wydobycia się własnym 
wysiłkiem z trudności gospodar­
czych. Rodzą się siły, oczekują 
mobilizacji i rezultat powolny, 
ale stały obserwujemy w licz­
bach: wskaźnik produkcji wzra­
sta, zatrudnienie nieco większe, 
ruch budowlany dość znaczny 
i t. d. Na odcinku gospodarczym

L E C Z N I C A
chor. wenerycznych i skór. „Pomoc”

Sosnowiec, Sienkiewicza 17 a
Czynna: 10 -1 i 4 - 7 pp., w Święta: 11 - 1 

Wizyta 5 złotych.

Ł y ż w y
FIGUROWE HOKEJOWE z BU­

TAMI,
narty najlepsze tylko u fachowca.

Największy wybór w Zagłębiu. 
Gwarancja. — Ceny zniżone.

SOSNOWIEC, Mościckiego nr. 6 
(Kościelna).

znać rezultaty dodatnie ciężkich 
i mozolnych prac.

Wszystkie powyższe sprawy 
nie są najważniejsze, jest inna 
stanowiąca o historji narodu, o 
jego losach na długie lata  — mo­
ralna przemiana w ludzkiej zbio­
rowej psychice.

Kiedy rozeszła się straszliwa 
wieść o mordzie dokonanym na 
jednym z na jlepszych synów Pol­
ski — Ministrze Bolesławie Pie- 
raclcim, żałoba, smutek i żal były 
tak powszechne i wielkie, jak dłu­
ga i szeroka jest Polska- Pociąg 
wiozący zwłoki przeszedł od W ar 
sza wy aż do Nowego Sącza po­

między dwoma żywemi murami, 
zbudowanerui z ludzi. Zaczął się 
on u wrót Warszawy, a skończył 
się u wrót miejsca wiecznego spo­
czynku. Cisza wielka, witająca 
zwłoki na każdym kilometrze dro 
gi, była imponująca siłą obudzo­
nej duszy narodu. Wszyscy, cały 
naród od góry do dołu uczcił m a­
jestat Rzeczypospolitej, wzniesio­
ny przez śmierć żołnierza na po­
sterunku. Drgnęła i wypełniła 
się dusza narodu uczuciem wiel­
kości Państwa.

Kiedy wieść przyniosła dum­
ne słowa naszego M inistra Spraw 
Zagranicznych, wypowiedziane

1  JESZCZE TYLKO KRÓTKI CZAS III
Prosimy korzystać z ostatnich dni

WYSTAWY KILIMÓW
S Z T U K I P O D K A R P A C K IE J

przypatrzeć się pracy na warsztacie i przekonać 
się o jakości naszych eksponatów. 

Codziennie od 9 rano do 19.30 wiecz. 
SOSNOWIEC, 3 Maja 23, HOTEL ,, VICTORIA” I

w Genewie, słowa, których naj­
głębszy sens mówi o poczuciu 
własnemi rękoma zbudowanej 
potęgi, widzieliśmy entuzjazm 
wszystkich obywateli. I  znowu 
drgnęła i wypełniła się dusza na­
rodu uczuciem wielkości Pań­
stwa.

Rok 1934 zaznaczył się tedy 
rezultatami, które napewno w hi­
storji przyniosą mu nazwę wiel­
kiego i będzie on dla okresów 
zmiany dusz ludzkich jednym z 
ostatnich. Jeszcze się włóczą 
gdzieniegdzie opary niewoli, jesz 
cze mówią o zwątpieniu, ale to 
przecież opary jeno. »

'i ;,ł

MQMMCMU80KM3MM9' 
Dr. med.

K . T R O P A U E R
Lekarz chorób 

skórnych i w enerycznych
przyjmuje od godz. 8.30-9.30 i od 5-7.39 wiecz.
Sosnowiec, ul. Małachowskiego 5 

róg Targowej 1 piętro, tel. I -48

0ilzy do pap ierosów ;
„KRY ZYŚO WE -- PASCH ALSKIE60"

najlepsze wśród najtańszych

L E K A R Z

j .  m a l a w s k i  A R T R E T Y K
b. asystent kliniki chorób skórnych 
i wenerycznych Uniwersytetu J. K.

osiedlił s i ę
w BĘDZINIE, Syczewskiego 27.

ZIOŁA ochr.

I

Na sezon jesienny najlepiej zaopa­
trzyć się w obuwie solidne i elegan­

ckie w firmie
B. STAROhTECKI
Sosnowiec, ul. Warszawska 12. 

— Geny bardzo niskie. —

M i ó d
tegoroczny, lipcowy, deserowy, 
pod gwarancją, prawdziwy pszczel 
ny wysyłam y ku największemu 
zadowoleniu za pobraniem pocz- 
towem 3 kg. 7.30 zl., 5 kg 11 zk, 
10 kg. 20 zł., 15 kg. 29 zl., 20 kg. 
38 zł., 30 kg. 56 zł., 60 kg. 109 zŁ, 
łącznie z zaplombowaną blaszan- 
ką i kosztami przesyłki franco 

miejsce odbiorcze
„PASIEKA TREMBOWLA** 

Nr. 35/9 Małopolska.

Apanly nlj f i r m y
ni

mate stać się inwalidą
bo dolegliwości artretyczno-reumatycz- 
ne powodują bóle, zniekształcają stawy, 
utrudniają ruchy i powodują stopnio­
wo utratę zdolności do pracy.

Zioła Magistra Wolskiego „Reumosa- 
sa“, zawierające rzadką roślinę chińską 
Schin-Sehen, usuwają kwas moczowy, 
łagodzą cierpienia artrotyczne, reuma­
tyczne i bóle ischiasu.

„PHILIPS”
Typ. 33 A model 1935

już nabyć można na 10-cio 
miesięczne raty w firmie

U M L M n ta
Będzin, MałachowsKiego 1, 

telefon 6-28.

jeunosA”
do nabycia w aptekach i drogerjach 
(składach aptecznych).

W ytwórnia Magister E. WOLSKI, 
Warszawa, Złota 14 m. 1.

m Elegancko 
S o l i d n i e

wykonuje ubiory damskie i 
męskie k r a w i e c

Fr. K ro te k
S o s n o w i e c  

ui. Sienkiewicza 6.

Uwadze Pań! Nowootworzony
M A G A Z Y N  

  MÓ D

M „ E D D A "
Bed 'in, Kołłątaja 29.

Poleca na bieżący se­
zon ostatnie nowości 
K A P E L U S Z Y  oraz 
wielki wybór BERE­
TÓW, Ceny przystępne.
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foprania

Menie©
bieliznę n a m o c z y

J. Kaczkowski
prezes rady powiatowej BBWR. \

prezydent m. Dąbrowy.

O ZBIOROW) WOLĘ Z V\ . IĘS1 ' \
Któż, rozmyślając nad współ­

czesnym stanem Europy, stwierdzi, 
że jest spokój? Jest pokój, tak, i 
niema wojny, ale czy jej jutro nie 
Siądzie? W Europie jest bowiem wie 
!e ognisk zapalnych, szukanie no­
wych form uieukończone, działanie 
kryzysu trwa. Wszystko to stwa­
rza napięcie, taki stan podniecenia, 
że lada przyczyna może spowodo­
wać wybuch. To jedno, a drugie — 
to wielką aktywność państw w ce­
lu przegrupowania sił w Europie. 
Zaczęło się ód „paktu 4-ch“ po 
przez „Pakt Wschodni“ i układy 
regjonalne. Wielka gra. Walka o 
miejsce. Te dwoi kompleksy nadają 
charakter dzisiejszej Europie.

Dawniej mówił poeta: „Niech
na całym świecie wojna, byle pol­
ska w ieś > .spokojna*4 — dziś, takie 
credo jest już nie do pomyślenia; 
byłaby to polityka strusia, i nikt 
jej chyba zalecać nie będzie. Nie- 
tylko dlatego, że związki między­
państwowe tego wymagają, ale na­
dewszystko dlatego, że aktywność 
państwa jako instrumentu działania 
i obrony była nam dawniej, jako 
narodowi w niewoli — zupełnie 
nieznana i obca.

Polska w dzisiejszej konstela­
cji politycznej Europy zajmuje 
ważne miejsce. Zdobyła je sobie 
dzięki umiejętnej polityee zagrani­
cznej, opartej na autorytecie Mar­
szalka Piłsudskiego, dzięki armji, 
której walory i wagę umieją ocenić 
zagranicą, dzięki organizacji wew­
nętrznej państwa o stałość Rządu 
opartej, oraz postawie społeczeń­
stwa, którego kon'soiidacja około 
naczelnych zagadnień państwowych 
czyni stałe postępy — w myśl ha­
sła BBWR.: — PRAWEM NA. 
CZELNEM DOBRO PAŃSTWA.

Nie trzeba o tem zapomnieć, kie 
dy w kalejdoskopie wrażeń: pucz
hitlerowski w Austrii — wczoraj, 
mord króla Aleksandra i ministra 
Bartheii — dzisiaj, plebiscyt w Saa 
rze — jutro, wszystko splącze się 
w jeden niepokojący,chaos.

Na szczęście Polska przestała 
już być widzem, czy jeszcze gorzej 
— objektem — jak to było w pierw 
szych latach naszej państwowości. 
Dzięki swej wadze i znaczeniu, a 
nadewszystko dzięki zdobytej sile, 
którą celowo potrafi dysponować, 
jakeśmy to już niejednokrotnie 
stwierdzili, Polska będzie mogła 
łatwiej rozeorać owe dwie partje: 
o pokój i układ sił w Europie, o co 
dziś walka sie toczy.

Należy to sobie dobrze uprzy­
tomnić.

Polska nie ma żadnego interesu

w rozpoczynaniu wojny ani wogó- 
le w.wojnie, która mogłaby dopro­
wadzić do dalszej dezorganizacji 
świata, pogłębienia kryzysu a więc 
i powiększenia nędzy mas.

Przeciwnie, każdy rok pokoju 
— to dalszy krok naprzód w rozbu­
dowie naszej mocarstwowości, a 
więc wzmocnienie naszych szans w 
możliwych konfliktach przyszłości. 
Tem się tłumaczy bardzo żywy u- 
dzial Polski w dziele utrwalania 
pokoju w Europie i doprowadze­
nie przez pakty o nieagresję z Ro­
sją i Niemcami oraz współdziała­
nie przy takiekże paktach między 
Rosją i Rumunją — do spacyfiko- 
wania zaognionych stosunków są 
siedzkich.

-*1 Niemniej doniosłe zadanie stor 
przed T»~«.inrn Rypczvnaswolitei w

sprawie układu sil w Europie. 
Wśród gry wielkich mocarstw: 
Francji, Niemiec i Rosji przypadło 
Polsce miejsce trudne i odpowie­
dzialne. Że tak to wszyscy ocenia­
ją, świadczy choćby obfita, głośna 
i rozstrzelona polemika nad stano­
wiskiem Polski wobec „Paktu 
Wschodniego44. Odpowiedź polska 
była nietylko męska, ale otwierała 
kwest ję w obec wchodzących . tu w 
rachubę: Litwy i Czechosłowacji,
ż któremi rachunki nie są ukończo­
ne. Musi to reflektować i reflektu­
je polityków zarówno Litwy' jak i 
Czechosłowacji.

Oto co angażuje dziś najżywot­
niejsze interesy narodów Europy..

Tę grę czy walkę można prze­
grać podwójnie- — :i  ktoś ją prze­
cież r»v/e«-vrać musi — bo w WOJ-

PKEZYDENT RZPLITEJ POLSKIEJ PIlOF, IGNACY MOŚCICKI.

N IE lub na POZYCJI przez zep. 
ehuięcie na plan dalszy szachowni­
cy dziejów.

Zbędne tłumaczyć, że przegra­
na, to nietylko upokorzenie •—::to 
klęska. Więc wniosek jest jeden: 
skoro toczy się gra, zacięta, twarda, 
nieustępliwa, skoro stawką jest 
przyszłość państwa i związanego z 
niem narodu, to tej gry przegrać 
nie wolno!

Trzeba, żeby to stwierdzenie 
otrzymało sankcję całego narodu. 
Poco? Czyż gra nie odbywa się w 
ciszy gabinetów, czyż nie prowadzą 
jej ministrowie czy rządy? Cóż tu 
może szary człowiek ulicy?

Niestety — myśli tak jeszcze 
wielu ludzi w Polsce, nie zdając so 
bie sprawy z roli, jaką obywatel w 
państwie odgrywa. Minęły ćżasy, 
kiedy w rozgrywkach międzypań­
stwowych decydował spryt i prze­
biegłość dyplomaty. Dziś poza nim 
na szalę kładzie się cały dorouek 
państwa nie czem innem, tylko wo- 

1 lą i rękami obywateli zdobyty; Ży- 
i1 wotność gospodarstwa narodowego, 

budżet i waluta, Gdynia i Mościce, 
zwycięski polski samolot — i stu­
kot żołnierskich nóg i szelest tan­
ków — to waży. Lecz nadewszystko 
zjednoczona wola. Ta wola, którą 
widzieliśmy w postawie całego na­
rodu po osławionych wystąpie­
niach Treviranusa. Wola — obja­
wiona w masowej subskrypcji po­
życzki Narodowej. Ta wola, jaką 
widzieliśmy w radosnej manifesta­
cji tłumów wzdłuż linji kolejowej, 
którą powracał z C.eeiiwy polski 
minister spraw zagranicznych 
Józef Beck.

I już łatwo w tej chwili stwier­
dzić, że deklaracja mniejszościowa 
polskiego ministra w Lidze Naro­
dów stała się dlatego historyczna, 
że oparta była o wolę Narodu i jego 

. Genjusz, uosobiony w Marszałku 
Piłsudskim.

i  tak jest w każdem poczynaniu, 
które Rząd podejmuje w imię i w 
interesie swego Państwa.

A Państwo —: to my. Skóro na 
straży wielkości i mocy Państwa 
stoi Rząd — podeprzeć go musimy, 
postokroć podeprzeć, gdy w Euro­
pie idzie wielka gra.

Nie wolno być obojętnym wi­
dzem. Za Państwo jesteśmy wszy­
scy odpowiedzialni przed historją i 
pokoleniami przyszłości.

Niech w dzień Święta Państwo­
wego dokona się powszechna mobi­
lizacja woli zwycięstwa i zamani­
festuje w jedności i służbie pod
sztandarem Rzeczypospolitej i Rzą­
du Marszałka Piłsudskiego.

TP fl Ikl f i l l  jest odbiornikiem radjowym o N1EWSDÓLMIERNEJ do ilości zastosowanych lamp MOCY. toU  r  H I ^  °  r e i  I r c  teź kaidy> kto słyszał ten aparat, jest ZDUMIONY PEŁNIĄ jego brzmienia. Takie  nowoczesne

aparaty wyrabia tylko firma R A D I U M KATOWICE, ul. Kóścluszki 49, te l. 314.80-
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poseł na sejm* naczelny dyrektor Funduszu P racy .1

koordynat] bezrobociem
Na podstawie Rozp. Prez. Rzpl. 

z dn. 24 paźdz. 1934 r. nastąpi z 
dniem 1 kwietnia 1935 r. nowa fa­
za walki z bezrobociem w Polsce.

Dotychczas obsługa tej tak bar­
dzo pod względem społecznym waż­
nej potrzeby była skoncentrowana 
w 3-ck instytucjach: w Funduszu
Pracy, w Funduszu Bezrobocia, któ 
ry niedawno temu przejął całe po­
średnictwo pracy, oraz w Z. U. P. 
IJ. w zakresie bezrobocia pracowni­
ków umysłowych. Rozbicie poszcze­
gólnych elementów walki z bezrobo 
ciem na te trzy instytucje miało 
swoje uzasadnienie w historycz­
nym rozwoju kwestji bezrobocia w 
Polsce. W obecnym jednak momen­
cie okoliczność ta osłabia niewątpli­
wie efekt tego wysiłku, na jaki Pol 
ska w.obecnem swojem położeniu 
gospodarczem i spoleeznem może 
sobie pozwolić. Ścisła koordynacja 
tych instytucyj była przedmiotem 
rozważań już w okresie przed 1.4. 
1933 r., gdy powoływano do życia 
Fundusz Pracy. Z rozmaitych wzglę 
dów do zespolenia tych instytucyj 
w owym czasie nie doszło. Zagad­
nienie to jednak zawsze było ży­
wotne i powróciło na warsztat 
pracy państwowej z chwilą, gdy 
Fundusz Pracy w toku półtorarocz­
nej swej działalności zdołał utrwa­
lić swoistą swoją, koncepcję produ­
ktywnej walki z bezrobociem.
W REALIZACJI CELÓW FUN­

DUSZU PRACY 
szczególną niedogodnością było to, 
że dyspozycja czowiekiem pozba­
wionym. pracy, a mającym < otrzy­
mać pracę, względnie innego rodza­
ju pomoc z F. P., nie była w rękach 
tegoż Funduszu.

W następstwie tego istniała roz­
bieżność, doprowadzająca w wielu 
wypadkach do tego, że na robotach 
finansowanych przez Fundusz Pra 
cy pracował ludzie bynajmniej pra­
cy tej niepotrzebujący i że z pomo­
cy Funduszu Pracy korzystali, ze 
szkodą prawdziwych bezrobotnych, 
ludzie, dla których pomoc publiczna 
nie była niezbędna. ;

Z dniem 1 kwietnia 1935 r. stan 
ten, dzięki przyłączeniu Fundu­
szu Bezrobocia do Funduszu _ Pra­
cy, winien ulec radykalnej zmianie. 
W jednem bowiem ręku spoczy­
wać będzie zarówno dyspozycja

K azim erz Olszewski

wszystkiemi środkami, które na ten 
oel może dostarczyć państwo i spo­
łeczeństwo, jak i dyspozycja ludź­
mi, którzy interwencji państwowej 
niezbędnie potrzebują.

Poza połączoną, w ten sposób 
instytucją państwą walki z bezrobo 
ciem, pozostawać będzie tylko za­
bezpieczenie na wypadek bezrobo­
cia pracowników umysłowych. To 
drobne jeszcze wyodrębnienie znaj­
duje swoje uzasadnienie w tern, że 
zabezpieczenie na wypadek bezro­
bocia pracowników umysłowych 
jest organicznie złączone z ogólnem 
ubezpieczeniem społecznem tychże 
pracowników.
DZIAŁALNOŚĆ PRZEOBRAŻO­

NEGO FUNDUSZU PRACY 
ZOSTANIE ZNACZNIE ROZ­

SZERZONA.
Obejmie ona bowiem całokształt 

działaności dotychczasowego Fundu 
szu Pracy, a mianowicie zatrudnia­
nie bezrobotnych na robotach pu­
blicznych i doraźną pomoc bezrobo 
tnym, jak również prowadzone do 
tej pory przez Fundusz Bezrobo­
cia zabezpieczenie robotników na 
wypadek bezrobocia. Ponadto doj- 
dzie do tego całe publiczne pośred­
nictwo pracy, całe poradnictwo i 
przysposobienie zawodowe bezrobo­
tnych, pomoc w tworzeniu mniej 
lub więcej samodzielnych podstaw 
egzystencji, organizowanie zatrud­
nienia mlod/ieży na zasadach spo­
łeczno - wychowawczych (ochotni­
cze drużyny robocze) i wreszcie ak­
cja kulturalno - oświatowa wśród 
bezrobotnych.

Główny cel dotychczasowej dzia­
łalności Funduszu Bezrobocia, a 
mianowicie zabezpieczenie robotni­
ków na wypadek braku pracy w 
treści swej zmianie nie ulega, w 
szczególności wysokość wkładek, 
wysokość świadczeń, oraz upraw­
nienia do otrzymania zasiłków po­
zostają w dotychczasowych nor­
mach. Dotyczący fundusz w budże­
cie nowego Funduszu Pracy będzie 
wyodrębniony i wyraźnie skiero­
wany na ob-ługę tych zadań, które 
do tej pory r a  nim spoczywały. _

Najważniejszą zmianą organiza 
cyjną jest skoordynowanie całości 
walki z bezrobociem z Ministrem 
Opieki Społecznej, a więc z czynni­
kiem konstytucyjnie za całokształt

rynku pracy odpowiedzialnym. Nie 
bez znaczenia również będzie fakt, 
że zniknie dwoistość organizacyjna, 
istniejąca do dzisiaj w terenie, a 
mianowicie Jb  wodo we Biura F. B. 
i Komitety Lokalne F. P. Poszczę 
gólne elementy organizacji tereno­
wej zostaną .całkowicie scalone, z 
czego spodziewać się należy zarów­
no usprawnienia obsługi bezrobo­
tnych, jak również pewnych oszczę 
dności w wydatkach administra­
cyjnych.

Naszkicowane wyżej zespolenie 
organizacyjui; będzie miało i tę do­
brą stronę, że do czynnika urzędo­
wego, jaki reprezentują przede- 
wszystkiem biura Funduszu Bezro­
bocia, dołączona zostanie współpra­
ca czynnika społecznego, reprezen­
towanego przedewszystkiem w 
Komitetach Lokalnych Funduszu 
Pracy..
NA TLE SKOORDYNOWANE­

GO WYSIŁKU,
jaki stanie przed nowym Fundu­
szem Pracy, rola ozynnika społecz­
nego powinna nabrać większego je­
szcze, niż dotychczas znaczenia. 
Walka z bezrobociem i dobre skutki 
tej walki leżą w interesie nietyłko 
bezrobotnych, ale niewątpliwie i w 
interesie wszystkich elementów, z 
których składa się nasze społeczeń­
stwo. Również środki do walki z 
bezrobociem nie mogą być ograniczo 
ne do tych źródeł finansowych, któ 
remi dysponuje, czy dysponować 
będzie Fundusz Pracy.

Jak  dotychczasowa praktyka 
Funduszu Pracy potwierdziła, ist­
nieją w tere: ie duże możliwości po 
głębienia efektów walki z bezrobo­
ciem poprzez udział organizacyj­
ny i materjalny lokalnego czynnika 
społecznego. Zarejestrowane są fa­
kty, gdzie 59 proc. pewnych inwe- 
styeyj zostało pokryte środkami, 
czy siłami lokalnemi. Fakty te by­
najmniej me są odosobnione. Tam, 
gdzie czynnik społeczny sumiennie 
sprawą, tą się zajął, rezultaty za- 
wsijc okazał v się dobre, a czasem 
wręcz imponujące. W ramach no­
wej organizacji, opartej o spraw­
ny organizm administracyjny, 
współpraca czynnika społecznego 
może w sposób wydatny uzupełnić 
interwencję zabiegów i środków, 
płynących '  góry

JEDNYM Z NAJBARDZIEJ 
INTERESUJĄCYCH OBOWIĄZ­

KÓW NOWEGO FUNDUSZU 
PRACY

będzie zakres działania, który w u- 
stawie nazwany został przysposo­
bieniem zawodowem. Rzeczywistość 
dzisiejsza wykazuje, że mamy duże 
braki w różnych kategorjach zawo­
dów i że z fego powodu musimy 
bądźto importować z zagranicy fa­
chowców, bądź też wykonywać robo 
ty przez ludzi niedostatecznie w rze 
miośle swojem odpowiedzialnych. 
Polska jest zbyt biedna na to, by 
roboty publiczne, a  zresztą niepu- 
bliozne, wykonywać w sposób ułom 
ny. Z drugiej strony jest tyle tysię­
cy ludzi, którzy z konieczności za­
dawalać się muszą minimalnym za­
robkiem, przewidzianym dla pra­
cy niewykwalifikowanej. Pewien 
więc wysiłek w kierunku uzupeł­
nienia tych luk w naszym dorobku 
społecznym or az w kierunku zabez­
pieczenia w ten sposób bytu tym 
bezrobotnym, którzy ze stanu nic- 
kwalif i kowanego pragną przejść 
do odpowiedzialnej pracy facho­
wej, wart jest zachodu zarówno zo 
strony czynnika rządowego, jak i 
czynnika społecznego, opartego o 
możliwości finansowe Funduszu 
Pracy.

Dotychczasowe efekty działalno­
ści Fundusz i Pracy, cyfry zatrud­
nionych bezrobotnych, oraz wykona 
ne przez b ':_,robotnych inwestycje 
legitymują już w sposób wyraźny, 
aczkolwiek zawsze jeszcze niedo­
stateczny. racjonalność uruchomie­
nia w Polsce specjalnego aparatu 
produktywno; walki z bezrobociem, 
jakim jest Fundusz Pracy. Bezro­
bocie, pozycja negatywna w ukła­
dzie polskich stosunków gospędar- 
oyek i społecznych, zostało dzięki 
Fundus/.i-wi Pracy zmienione przy­
najmniej w 3f — 40 proc. na czyn­
nik twórczy, odbudowujący społe­
czne i gospodarczo podstawy nasze­
go państwa.

Mając za sobą dotychczasowe 
tak cenne doświadczenie, oraz pro­
jektowane dalsze zespolenie wysił­
ków w tym kierunku, musimy mieć 
pewność, że uzyskany dotychczas 
dorobek zostanie w najbliższej przy 
szlości i pogłębiony i rozszerzony.
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Ciężka, gęsta m gła trzyma w wilgo 
tnycli ramionach jesienny poranek. 
Gdzie niegdzie wśród kłębowisk szare 
go całunu wydłużony cień mknie w kie 
runku rozpostartego cielska zakładu, 
bezskutecznie usiłującego tysiącami ża 
rowych oczu przebić zasłony. Cisza... 
Miarowy krok. Wartownik, sennie prze 
cierająey oczy, z karabinem na ramie­
niu, leniwie kroczy, zrzadka przystępu 
jąe i obserwując niedalekie zlepisko 
ciemnych domów.. Bezm yślny wzrok 
goni w przestrzeń, lufa karabinu oliwie 
je sic na wszystkie strony.

— Stój!
Z szybkością błyskawicy karabin 

przeskakuje do rąk żołnierza. Stal ba 
gnetu groźnie błyszczy.

— Kto idzie?
Przez szczeliną ust przeciska słą ha­

sło. Karabin posłusznie staje obok bo­
ku. Oficer szepcze. Żołnierz wyciąga  
prawą rękę w strono zwierzchnika. Po 
chw ili u pasa wartownika zwisają dwa 
ręczno granaty. Oficer odchodzi

Od strony m iasta suną clenie. Lata 
renki drgają w spracowanych dło­
niach. Przemęczone nogi stawiają cięż 
kie kroki na nierównej drodze, szepty 
ludzkie zlewają sic z rozhoworcm ma­
szyn, żądnych ezarnego karmu Kuch 
kapeluszy. Żołnierz nic nie widzi- Służ 
ba nie pozwala.

M iarowy krok. bliijp sią ąmiana. Ze

ściany cial odrywają sic postacie i  sta 
ją obok dawnego wartownika. Naprzód! 
Marsz! W arta wzmocniona.

Naraz suchy trzask. Jeden, drugi, 
setuy. Maszynka gra. Rec© żołnierzy 
głaszczą kolby karabinów, szukając 
podświadomie spustu. Strzelają! Gdzie? 
Kto,

— KanonaaadaL.
Syreny grają ,a towarzyszy im re­

chot i  świst. Przerwana praca. Maszy­
ny, m iast cieplodajnego głazu, wyrzu­
cają z wnętrza uznojene postacie. Zgro 
uradzenie. N a zniszczonym wozie staje 
agitator. Przemawia, Nerwowe palce 
zrywają zarzutką i ukazują mundur. 
Fntuzjazm! Spracowane rece, uzbrojo­
ne w topory i obuchy, podffsszą sic wy 
soko, wysoko!-. Z głębi serc ludzkich 
wybucha okrzyk:

— Rozbroić!
Hymn. Uzbrojone dłonie s szacunkiem  

zrzucają z głów zakurzone czapki, a 
głosy potężnieją, wzmagają sic  Poru­
szenie. Czarny strumień głów sunie. 
Obuchy i  topory górują nad giowami. 
zacięto twarze wyrażają niezłomną wo­
le:

— Zwyciężyć!
Pęka żywa okowa bram. Na uiieęl 

Przed strażnicą warta. Pochylone bag­
nety za chwilo mają próć łona tych  
ludzi, wyrwać ich trzewia. Zawahał 
sio tłum, zamarł na chwilo.

— Za Ojczyznę!
P rysły  pierścienie. Zboku słychać 

jęk. Przechodzi tłum. Warta zniesiona. 
Już kilka czwórek ma broń. P<-ccz to­
pory i  obuchyj Trzaskają stalowe zam­
ki.

— Naprzód! Atak na miasto! Syre­
ny jęczą, tłom rośnie. Wrzawa;

— Na miasto, na miasto!
Paszcze armatnie obłudnie sic śmie­

ją. Z ieh gąb wylegnie krwawe powita 
nie. Śmierć czyha. Obsługa:

— Ognia! Pal!
Karabiny opadają, błyszcząca taśma 

wysuwa sic z donośnika. Ten i  ów rzu­
ca broń.

— Hurra! Hurrra!
Wpadają. Rozbrojeni. Oficer sm ut, 

no spogląda.... Z drajcy- Suchy trzask, 
O lawetę się  oparł, nim martwy padł. 
Działo zdobyte, obsługi już niema.

— Na miasto! Na miasto!
Z zaników wysuwaja się  cienie. Jesz 

cze ręka drży, jeszcze lek krepuje eia- 
ło. Za świętą sprawą, za wolność Oj­
czyzny.

— Hurra! Naprzód!
I tu i  tam pada człowiek. Z głębo­

kich ran krew spływa, miesza sią z sa 
dzą, czernią pokrywa ciało bohatera. 
P r z y  bdkn kilof, to górnicza broń, na 
ustach słowo ostatnie:

— Ojczyzna!
Już gwarno. Z poddayr.v -,r.vnic, le 

pianek i ruder, z kamienie, otoków, pa 
łaców — wszystko na ulicą. Na czele 
sztandar z bialoskrzydłym ortem.

— Marsz do śródmieścia! Pieśń  
niech wiedzie nas!

Zaułek. Dywizjon kawalerji. Oficer 
na czele. Ręką dal znak: chylą się lan­
ce.

— Przed nami tłum....
Lance prostują się. Dudni broń o 

kamienny: bruk,
— Rraciat

Lance złamane. W oczach żołnierzy 
łzy.

— Na dworzec! Na dworzec! Radość 
na twarzach.

Już wolne miasto. Zginą wraże orły, 
a na ieh miejsce siądzie Orzeł Biały.

Z ust Indu okrzyk:
— Niech żyje nasz Wódz!
Kolumny sią tworzą. Pierwsi żołnie

rze.
Naraz szept:
— Legjoniści, legjoniścil
Od strony dworca kilku mloditśe- 

niaszków w szaryńch kaszkietach z o- 
rzeikaiui dąży po jezdni. Tłum szaleje.

W tern oddechu brak.
— A gdzie Wasz Wódz?
— Już dzisiaj powracał
W estchnienie ulgi.
Miarowy krok. Bruk ulicy odbija 

twardy stukot nóg. Już zmiana warty. 
Stary ład dziś prysł, nowy sią rodzi. 
Ju ż aa  iatuszu B iały, polski Or"c 
już warta nasza, ojczyzna kochana. W 
czeluściach wystaw szara, smutna 
twarz, oblicze Wodza smutnego w mun 
darze.

Radość powszechna. Nasza ziemia 
wolna. Przed ratusz zwożą ciężkie 
skrzynie, pełne breni. Gromady rozbro 
jonego żołdaetwa w karnym zastępie 
czekają na rozkaz. A obok rozśmian® 
oblicza rycerzy. Przed pół god/iną os­
kardy i m łoty zmienili w oręż, aby trzy 
mać straż. Złożyli słowa wieczystej 
przysięgi. A teraz chodzą dumni i  ra­
dośni. Gotowi umrzeć, aby służyć spra 
wie.

Stalowe druty rozniosą wieść nową, 
wieść o  rasrycięstwic. o chwale, potędze.
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W  DĄBROWIE GÓRNICZEJ
K a p i t a ł  6.500.000 f r a n k ó w  c a ł k o w i c i e  s p ł a c o n y

A  S Z Y B Y :  P a r y ż ,  C h a p e r ,  K o s z e l e w ,  Sw,  B a r b a r a
Wydobycie roczne: 1 .000 .000  tonn

Węgiel o długim płomieniu, brykiety na opał dom owy, do kotłów i generatorów,

l o t .  Zygmunt Sow ińsk i
poseł n a  sejm

Młodzieżowe zespoły pracy w Polsce
Zagadnienie bezrobocia młodzie odcinka: akcji zatrudniania mio

ży w Polsce należy do kompleksu 
zagadnień, które paląco domagają 
się rozwiązania. W dobie trwające­
go jeszcze kryzysu światowego, w 
dobie istniejących prawie wszędzie 
restrykcji i ograniczeń emigracyj­
nych coroczny, prawie półmiljono- 
wy przyrost ludności w Polsce, me 
znajdując częściowego ujścia na- 
zewnątrz, w poważny sposób spra­
wę bezrołrocia młodzieży zaostrza.

Jeśli sobie uprzytomnimy, że 
ziemie wchodzące w skład obe­
cnych granic "Rzeczypospolitej Pol 
skmj przed wojną europejską wysy­
łały corocznie kilkaset tysięcy ludzi 
na 'trw ałą emigrację i to w większo 
ści zaoceaniczną, że tak zwane se­
zonowe wychodźtwo „na Saksy“ o- 
bejmowało około 300.000 głów i że 
po wojnie światowej ten ruch na­
turalny ludności nazewnątrz został 
prawie że całkowicie zahamowany, 
zrozumiemy jakiej wagi nabiera 
problem zagęszczania się ludności 
w Polsce.

O zaniku ruchu emigracyjnego 
w Polsce świadczą choćby następu­
jące cyfry: przewiduje się, iż w ro 
ku budżetowym 1934-35 wyemigruje 
z Polski do krajów europejskich 
ok. 21.000 głów, do krajów zamor­
skich okęio 15.000 głów. Powróci 
zaś do k ra ju  na skutek restrykcji 
stosowanych przez państwa ościen­
ne z krajów europejskich ok. 32.000 
głów, z krajów zamorskich ok. 6000 
głów. Ponieważ akcja zamykania 
się i kluczenia rynków emigracyj­
nych trwa, przeto cały wysiłek 
Państwa, zmierzający dla dostar­
czania pracy i egzystencji rosnącym 
kadrom bezrobotnych może tylko 
iść w następujących kierunkach:

a) w ułatwianiu i popieraniu 
emigracji towarów,

b) w prowadzeniu robót publicz 
nych,

c) w rozszerzaniu wewnętrznej 
akcji kolonizacyjnej przez zamie­
nianie i a użytki wielkich jeszcze w 
Polsce terenów nieużytkowych,

d) przez stwarzanie warunków 
akcji uprzemysławiania kraju.

Nie mieści się w ramach niniej­
szego artykułu szersze rozwinięcie 
i uzasadnienie wyłuszczonych wy­
żej środków odprężających.

Ograniczyć się muszę do jednego

Celowo do obozów pracy brano 
dzieży na robotach publicznych, młodzież najbardziej podupadłą, 
Akcję tę, jak  wiadomo prowadzi młodzież, którą prawie wyłącznie 
od półtora roku Stowarzyszenie O- wychowywała ulica. Nic dziwnego, 
picki Nad Niezatrudnioną Młodzie- że element to był ogromnie niesfor- 
żą „SOM“. Prezesem stowarzyszę- ny, krnąbrny i trudny do prowa- 
nia w roku budżetowym 1933 34 dzenia. [
był poseł Sowiński, na rok budżeto- Zachodziły częste wypadki de­
wy 1934-35 został wybrany preze- zercji, niesubordynacji etc. Skład 
sem b. minister dr. Hubicki, wice- m aterjału instruktorskiego był nie- 
prezesem — poseł Sowiński. jednolity i w wielu wypadkach

W  roku bieżącym „SOM“ skupił nieodpowiedni, 
w drużynach ochotniczych na ro- Dopiero w polu, w ogniu pracy
botach publicznych około 9000 ju- następowała naturalna selekcja, 
naków. , która pozwoliła nam na organizo-
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Towarzystwo Eksploatacyjne
Przemysły Trykotaże wago w Sosnowcu

Brow ar  „GAMBRIHUS"
spółka Akcyjna w Będzinie 

poleca piwa wyborowej jakości.

Kok mija od tej chwili, kiedy nr. 
tern miejscu zaznaczyliśmy o uru­
chomieniu fabryki pończoch i skar­
pet pod firmą „Sosnowiezanka“ 
przez nowozorganizowane Towarzy 
stwo Eksploatacyjne Przemyślu 
Trykotażowego.

Okres roczny żmudnej i mozol­
nej pracy, polegający na zorgani­
zowaniu produkcji według wyma­
gań rynku i zdobycie klijenteli dla 
swych wyrobów, nie pozostał bez re­
zultatu. Wysoka wartość gatunko­
wa, terminowość wykonania zamó­
wień, zyskały pełne zaufanie kłijen

teli na całym obszarze państwa, 
włącznie z wolnem miastem Gdań­
skiem — wyniki te firma zawdzię­
cza obowiązkowości i oddaniu per­
sonelu technicznego i sprężystemu 
kierownictwu Zarządu.

Osiągnięty efekt ma również 
znaczenie ogólne, gdyż jest jednym  
z ogniw w walce z bezrołmciem, to 
też nie wątpimy, iż z tem większą 
ufnością w przyszłość wysiłki zo­
staną podwojone, celem dalszego 
rozwoju tej placówki przemysłu try; 
kotażowego.

wanie coraz bardziej zwartych, 
karnych i harmonijnie pracują­
cych drużyn junackich.

Tegoroczny sezon robót w polu 
jest na ukończeniu. „SOM“ jest w 
chwili obecnej w pełnej fazie przy­
gotowania kam panji zimowej, która 
zużyta będzie w pierwszej linji na 
dalsze przeszkolenie i dalszą selek­
cję instruktorów i komendantów 
oraz na szkolenie młodzieży w pra­
cach rzemieślniczych. W tym celu 
dla komendantów i instruktorów, 
którzy dodatnio przebyli okres 
próby w polu, będą w okresie zi­
mowym prowadzone dalsze kursy 
instruktorskie. Dla młodzieży zaś 
przygotowuje się na okres zimowy 
następujące ośrodki pracy: W ar­
szawa Młocińska. Rodzaj zajęć: 
budowa węzła warszawskiego, ilość 
junaków: 150; Międzybrodzie. Ro­
dzaj zajęć: budowa szosy od zapo­
ry betonowej i roboty pomocnicze, 
ilość junaków: 200; Porąbka. Ro­
dzaj zajęć: budowa szosy od zapo­
ry  betonowej i roboty pomocnicze, 
ilość junaków: 250; Setniwwo. Ro 
dzaj zajęć budowa autostrady, ilość 
junaków: 100; Zajezierze. Rodzaj 
warsztatów7: w arsztaty stolarskie 
ty pu ciężkiego wraz z pomocni cze­
rni warsztatami ślusarsko - kował- 
skiemi, ilość junaków: 700, oraz o- 
środki w Święciu, Grodnie, Grudzią 
dzu, Nowym Targu, Toruniu, Ło­
wiczu, Wolborzu, Krakowie, Bro- 
nowicacn, Dęblinie, Jabłonnie, San 
domierzu, Puławach, Ciechocinku, 
Mszanie Dolnej.

Prace nad budowaniem i ocie­
planiem zimowych koszar i warszta 
tów są już na ukończeniu. Odzież 
zimowa, bielizna i płaszcze ciepłe 
są do dyspozycji. Większość tego 
zapotrzebowania została wykona­
na przez junaczki, pracujące w ko­
biecych warsztatach pracy.

Sezon zimowy, obok fachowe,go 
szkolenia młodzieży będzie wykorzy 
stany dla pracy oświatowej, gdyż 
ilość analfabetów w obozach jest 
znaczna.

Szkolone w okresie zimowym za 
stępy junaków utworzą zwarte ka­
dry, tak niezbędne dla rozszerzania 
akcji organizowania obozów w la­
tach następnych.

& & & & & & & &  

M a t k i  i
Żądajcie w apte­
kach i skład. apt. 
hygjeniczn. przy; 
sypki dla dzieci

Puder „Dzidz i44
z (kogutkiem)

.itrzymującej cia 
"•*) dziecka w zdro­

wiu i czystości.

w w w w w w w



Towarzystwo Kopalń
i Zakładów Hutniczych Sosnowieckich

Spółka Akcyjna
Dostawca węgla dla Polskich Kolei Państwowych i Ministerstwa Spraw 
Wojskowych, na eksport -  do Austrji, Węgier, ^Czechosłowacji, Francji, 
Włoch, Hiszpanji, Szwecji, Finlandji, Danji, Norwegii, Belgii, Holandji, kra­

jów półwyspu Bałkańskiego i t. d.
Węgiel na opał domowy.
W ęgie l  dla p r z e m y s łu .

Węgiel do opalania statków parowych.
K O P A L N I E  W Ę 6 L A  W Z A G Ł Ę B I U  D Ą B R O W S K I E M

MILOWICE -  MODRZEJOW -  NIWKA 
Zarząd i Biuro Sprzedaży w Sosnow cu, Telefon Nr. 8.

«Jan Konieczko
poseł na sejm wr o c z n i c ę

Dziejowego Zmartwychwstania
Szesnaście la.t upływa od tej wie 

kopoinnej chwili w dziejach nasze 
go narodu, w której staliśmy ̂  się 
znowu winnymi w niepodległej Oj 
czyźnie, Szesnaście lat mija od tej 
niezapomnianej chwili, w Której na 
ród polski wyszedł z okresu n ie ­
woli.

0  tej chwili marzyły r.a prozno 
całe pokolenia, o zrealizowanie te ­
go marzenia wałczyły miljouy i md 
jony składały na ołtarzu przyszło­
ści daninę z krwi, życia i rwenia. 
W walce tej brał czynny udział t 
robotnik.

1 nic dziwnego, że data ) i listo­
pada 1918 roku dla historji poi 
skiej, dla długiego szeregu pokoleń 
przyszłych pozostanie datą najwiętc 
szą, powiedzieć można da<ą nie­
śmiertelną, bo wyrażającą ; ajdo 
nioślejszy etap, jaki może być w ży ­
ciu narodu: zmartwychwstanie pań 
stwa.

Długą jednak i bolesną drogę 
musiał przejść naród polski, pi zejść 
musiał krzyżowy szlak goryczy, po­
niżenia i męki, zanim doczekał się 
tego zmartwychwstania. Pokolenia 
marły i waliły się w grób, tysiące 
najbardziej wartościowych robotni 
ków, ginęło na stokach cytadeli lub 
w drodze na Sybir, nim zerwa: e zo 
stały ohydne kajdany. Wytrwaliś­
my jednak, gdyż była w nas ży­
wotność, dziwna może utajona, oraz 
płomienna wiara w odwieczne p ra ­
wo do życia, wiara w sprawiedli­
wość Boga i w sprawiedliwość dzie 
jową. -j

Wytrwaliśmy także w decydu­
jącej chwdi, kiedy zbliżającą się 
niepodległość trzeba, było -jeszcze 
wywalczyć, scemenlować wysiłkiem 
pracy organizacyjnej wśród nawał* 
trudności i przeciwieństw.

Dzisiaj po latach szesnastu je­
steśmy już państwem, z riórern 
świat liczy się poważnie, jssieśm" 
mocarstwem zabierającem glos w 
sprawach obchodzących całą Euro­

pę. Zdołaliśmy nawet do togo stop 
uia umocnić podwaliny gospodar­
cze naszego państwa, że dzisiaj sku 
tecznie przeciwstawiamy się kryzy 
sowi światowemu, że w chwili, w

której chwieją się najsilniejsze w a­
luty świata, Polska bez większych 
obaw patrzy w przyszłość. N u zmar 
nowaliśmy początkowego okresu 
naszej wolności.

w

O G R O D N I C T W O
H. D I E T E L

SOSNOWIEC, UL. 3-GO MAJA Nr. 35, TELEFON 3-28

P o leca ;
KWIATY CIĘTE 

W I Ą Z A N K I
b u k ie t y  Ś l u b n e  

w ie N c e

DEKORACYjNE ROŚLINY D O ­
NICZKOWE

po cenach nader umiarkowanych. 
Wykonanie szybkie i solidne.

"  TOW ARZYSTW ! K Z W H I E  KOPALŃ WĘGLA
„CZELADŹ11

W PIASKACH ( CZELADZI pod Sosnow cem
WĘGIEL KAMIENNY DLA CE­
LÓW PRZEMYSŁOWYCH i PO­
TRZEB DOMOWYCH Z GŁĘ­
BOKICH KOPALŃ w CZELADZI

Adres pocztowy p. S o s n o w i e c ,
S k r z y n k a  p o c z t o w a  N e 1 .
Adres dla depesz: Czeladź Sosnowiec 
Telefony Sosnowiec 6-85 i  6 -86 .

O  W łasny skład w Łodzi ul. Tramwajowa 16, telefon 214-01. ^

Po odzyskaniu niepodległości 
konsolidacja państwa trwa nr każ* 
dym odcinku. Rozmachu jednak na. 
biera dopiero po przewróć: o majo« 
wym. Obóz niepodległości o w y  z  w o  * 

dżem narodu marsz. Józefom Pił* 
sudskim na czele wykazuje córa* 
większy hart i silną wolę w cięż. 
kiej pracy, tak pod względom go* 
spodarczym, jak i politycznym. —* 
W pierwszych latach naszej pań 
stwowości klasa robotnicza »Ha w 
•-ej pracy reprezentowana bardzo 
słabo. Obecnie widzimy, żi niemi 
odcinka w Polsce, gdzieby r< lootni- 
cy nie dorzucili cegiełki di a umoc­
nienia wewnętrznej i zewnętrznej 
potęgi naszego państwa.

Widziałem w dn. 4 listopada w 
Katowicach zjazd manifestacyjny, 
robotników górników, metalowców 
; innych zawodów w liczbie 
zorganizowanych w Z. Z. Z., kj"0- 
rzy manifestowali na cześć N ajja 
śniejszej Rzeczypospolitej i Wodza 
Narodu. Widać z tego, że robotnik 
śląski rozumie, że jest właścicielem' 
swojego wiasnego państwa.

Jako robotnik, cieszę się nie­
zmiernie, ze rada powiatowa bez­
partyjnego bloku współpracy z rzą 
dem, w rocznicę 16-stolecia rdzy' 
skania niepodległości, dokłada je­
szcze jedną cegiełkę na ode: .kr pra 
cy oświatowej i zawodowej, otwie­
rając w czterech miastach Zugłę 
hia Dąbrowskiego, a mianowicie.! 
Czeladzi, Dąbrowie, Będzinie i So­
snowcu — uniwersytety roboSoicze, 
kształcąc w ten sposob nowr kadry 
robotnicze jak również zak‘sdająo 
zespoły robotnicze po fabrykach i 
kopalniach. — Wykształcone w ten 
sposób kadry robotnicze, powiększą 
liczbę uświadom iony^ i dobrze ro ­
zumiejących obowiązki kraju oby­
wateli - psństwowców.

Dzień dzisiejszy winno społeczeiS 
p. two uczcić radosną żywiołową ma> 
nifestaojąć'.



Tramwaje Elektryczne w Zagłębiu Dafarowsftiem S.A.
SOSNOW IEC, ul. Żerom skiego 12, teł. 22 — — — BĘDZIN, ul. Okrzei 3, tel. 6.16
- - [ E K S P L O A T A C J A  LflftMB K C L E I  E L E K T R Y C Z M Y C H :

Nowy starosta
powiatu zaw iercklego

O
Sosnowiec — Będzin — Dąbrowa przy ruchu pociągów w odstępach 20-to minut. 
Sosnowiec — Będzin — Czeladź n „ ,, •> » •* »
Sosnowiec —  Szopienice „ ,, „ ■» •» >* •<*
H uta Milowice — K opalnia Renard „ „ „ „ .. >0-o „

P O M N I K
Rok temu 11 listopada został 

podpisany protokuł przez starostę 
Boxę dyr. Cholewickiego i prez. 
Kaczkowskiego, w którym inicja­
torzy dla uczczenia 15 rocznicy Nie­
podległości uchwalają wznieść w 
Sosnowcu Dom Społeczny, aby był 
kuźnicą charakterów, warsztatem 
rzetelnej pracy społecznej, szkolą 
wychowania obywatelskiego i tę ­
żyzny fizycznej, służąc dla dobra 
i chwały Rzeczypospolitej. Wkrótce 
powstaje „T-wo Domu Społecz­
nego Pracy dla Pańslwa“ z włas­
nym zalegalizowanym przez władze 
statutem Zarząd krząta się żywo 
nad zdobyciem funduszów oraz pla­
cu pod budowę. Dzieci życzliwemu 
stanowisku zarządu miejskiego So­
snowca T-wo uzyskuje pod budowę 
obszerny płaę na Pogoni przy ul. 
Żytniej, na którym stanie Dom i 
urządzone będą boiska,

Ogłoszony konkurs pozwolił na 
wybór najlepszej i najhardziej ce­
lowi odpowiadającej pracy pp. arch. 
Wąsa i Telatyckiego. Projekt ten 
po przeróbkach uzyskał zatwierdze­
nie wdadz wojewódzkich.

11 sierpnia rozpoczęto roboty 
ziemne a 30 sierpnia położono ka­
mień węgielny.

Słowo staje się ciałem. Praca na 
budowie wre. Ponad 120 ludzi zna­
lazło tu zajęcie. Dziś stoi już wy. 
ciągnięty pod dach główny budy­
nek 3 piętrowy oraz nakryta da­
chem sala gimnastyczna i kompleks 
sportowy. Zakłada się szkielet kon­
strukcji żelbetowej w parterze w 
ezęści reprezentacyjnej.

W roku przyszłym Dom zostanie

ukończony, gdyż zarząd nie wątpi, 
że znajdzie potrzebne na to środki 
w' powszechnej ofiarności społeezeń 
stwa.

Sosnowiec zyska okazały i repre 
zentaeyjny gmach, życie społeczne 
— znaczne ułatwienie, Państwo — 
pomnik jako wyraz czci w wido­
mym znaku, zrodzonym z woli i 
służby.

m

DMACTT DOMU SPOŁEC 55NEDO W  S O S N O W U .

Tan oęrrcić wyyrąOai gnr.aełi Domu Społecznego w Sosnowcu przy ul. 
Żytniej, który obecnie jest w buńawie i przed zimą znajdzie się pod

dachem.

mi mnm
AP. KOWALSKI" WARSZAWAłA B R Y K A  CHEM

T. War'd o jn - Zagórski, urodzony, 
7.4. 1892 r. w Poraju. Do szkół uczą* 
szczał w Sosnowcu i Będzinie do roku: 
1902, poczem do gimn. gen. Chrzanow- 
skiogo w Warszawie, które ukończy! 
19.12 r. Do roku 1907-8 należał do orga- 
nizacyj młodzieży postępowo - niepo­
dległościowych szkół średnich. Uniwer 
sytet skończył we Lwowie (wydz. praw, 
ny w roku 1912-14). Tam też należał do 
Strzelca, gdzie początkowo kurs strze­
lecki — potem podoficerski Strzelca 
ukończył. Wojna zastała go w Warsza 
wie, gdzie na rozkaz Komendanta, jak  
i inni Strzelcy — wstąpił do Oddz. 
P. O. W., działających za frontem  
wojsk rosyjskich. Po zdobyciu War­
szawy w dniu 5.8. 1915 r;. wymaszerowal 
z plutonem uzup. Baonu W arszawskie­
go do I Brygady Legj. — gdzie służył 
w III Baonie 1 pp., odbywając w nim 
kampanję Wołyńską, aż do marca 
1911) r.

Następnie, wskutek choroby prze­
niesiony do służby pozafrontowej. 
Służbę wojskową odbywał w dalszym  
ciągu w Legjonach i  w wojsku pol- 
skiem aż do 1.7. 1930 r., służąc kolejno 
w Szkole Podchorążych piechoty jako 
adjutant instruktor i dea kompanji, 
potom w 62 pp. Wlkp., wreszcie w W yż 
szej Szkole W ojennej, którą ukończył 
jako kpt. dyplomowany w roku 1925.

W roku 1929 odkomenderowany do 
Min. Spraw Wewnętrznych, pełnił tak­
że służbę w urzędzie bezpieczeństwa 
publicznego, poczem odbył stosowną 
praktykę w urzędzie woj. łódzkim i 
starostwie w Łęczycy — objął z dniem 
26.G. 1930 r. starostwo powiatowe war­
szawskie, gdzie pełnił służbę w ciągu 
4-ch zgórą lat, aż do dnia 12.9., tj. do 
chwili objęcia starostwa w Zawierciu.

m
W NIEMCACH

Biuro sorzeflaży: Sosnowiec, ul. M ałachow skiego 9

TOWARZYSTWO AKCYJNE
aoo

restauracja #• dancing ^ k a w ia r n ia

0 1  o l  r  i 0 1
s o s n o w i e c
3 m aja (vis a vis dworca) 
telefon 2-61, 14-43

F A B I Y K i  S Z KŁ A
d a w n ie j  S. R E I C H  i S -k a

Z A W I E R C I E

n a jw y k w in tn iejszy  lo k a l w  zag lęb in  dąbr. 
atrakcje  arty sty czn e  
co d zien n ie  f iv e  o’clo ck e

o
9oo

WYRABIA

kryształy i przedmioty 
zbytku, szkło stołowe 
szlifowane i trawione 

z a ś  jako specjalność:
przybory szklane do oświetlenia elektrycz­

nego, gazowego i szkło do lamp.

2
I
|

fsiNNNNHMNt

Kopalnia Węgla Kamiennego 8
„WIKTORJA” §

S p .  O g p .  O d p .
Dąbrowa, tel. 3.30 —s s — Z arząd  Sosnowiec, tel. 98.

0 
0

O O G O

B A N K  L U D O W Y
Sp. z ogr. odp. w BĘDZINIE

NA JSTA RSZA  INSTYTUCJA KREDY TOW A w ZAGŁĘBIU. 
ZA ŁA TW IA  T R A N Z A KCJE BANKOW E, P R Z Y J M U I E  

W KŁADY IMIENNE LUB NA O K A ZIO ELA .

m

m m



Str. 8
Nr, } \ 0

GOTUJCIE, PRUSUJCIE ELEKTRYCZNIE-

Dla wygody swych odbiorców energii elektrycznej finansuje drobne instalacje na dogodnych warunkach 
spiął miesięcznych. Posiada własny Sklep w SOSNOWCU, przy UL, DĘBLIŃSKIE! RÓG PIŁSUDSKIEGO.

w którym prowadzi sprzedaż na dogodnych warunkach ratalnych:

nowoczesne oprawy oświetleniowe:
Żyrandole, lampki nocne, abażury i inne.

Nowoczesne radjoobiomiki sieciowe
c e n i e  od zł. 170.— do zł. 680.—w

Aparaty elektryczne gospodarstwa domowego:
sŻelazka, kuchenki, imbryki, garnczki, piece elektryczne, 

przewietrzniki, aparaty elektryczne, dla celów lecz­
niczych, higienicznych i kosmetycznych oraz kompletne 
kuchnie elektryczne, ogrzewacze wody i wiele innych. Prowadzi również sprzedaż materiałów instalacyjnych 

odpowiadających przepisom S. E. P. — W sklepie 
udziela sie bezpłatnych porad i informacyj w spra­
wach elektryfikacji mieszkań, racjonalnego oświetle­
nia, umiejętnego używania aparatów elektrycznych.

Żądajcie bezpłatnych demcnstracyj i wyjaśnień w sklepie Elektrowni w Sosnowcu, przy ul. Dęblińskie; róg Piłsudskiego. Teleiony 54 -  55 -  58

O G Ł O S Z E N I E
Ubezpieczałaia Społeczna w Sosnowcu na podstawie a r t  la  

utnep 4 ustawv o ubezpieczeniu społecznem z dnia 28.111 19d5 *• 
(Dz .  U. R. P . Nr. 51, poz. 396) podaje do wiadomości tabelę składek 
za służbę domową i  dozorców domowyck obowiązującą od dnia l.Y .
•1934 r

Za ubezpieczonych, którzy przekroczyli 65 rok życia i nie 
podleca ją. ubezpieczeniu emerytalnemu robotmczemu, składki obniżają 
się o wysokość opłaty przypadająecej na ubezpieczenie emerytalne.

Za ubezpieczonych, zarabiających w gotowce powyżej z . 
miesięcznie, oblicza się składki i  opłaty na Fundusz I racy piocecn

towo od faktycznie pobranego zarobku w gotówce, z doliczeniem prze­
ciętnej wartości wynagrodzenia w  naturze i świadczeń osób trzecich, 
która wynosi zł. 30.— miesięcznie.

W wypadku wstąpienia lub wystąpienia z pracy w  ciągu m ie­
siąca składki obliczane są za faktyczną ilość dni pozostawania w za­
trudnieniu, licząc za każdy dzień 1/30 składki miesięcznej.

Zmiany zarobków należy dokonywać na formularzu Nr. 5 do 
clnia 10 każdego miesiąca za m iesiąc ubiegły.

Składki płatne są najpóźniej do dnia 10 następnego miesiąca
za miesiąc u b ieg ły ..

K ategor je pracowników w edług m iesięcznych  
zarobków w  gotów ce

Przecięta© wynagrodzenie

[przeciętna war 
iość wynagro 
dzenia w natu­
rze i świadcze­
nia osób trze 

cich

przeciętne wy­
nagrodzenie 
w gotówce

Razem 
(zarobek podstawowy

zł.

1) Pracownicy fizyczni, zatrudnieni w gospodar- 
I stwaeh domowych, pomocnice (y) domowe (i), służą- 
j ce (y>, kucharki (rze), gospodynie, pokojówki, pofsłu- 

gaezki i  sprzątaczki przychodnie itp.
a) zarabiający w gotówce do 20 zł. mieś. 
ij\  ̂ powyżej 20—30 zł. nuea.
c) ” ,  powyżej 30—40 zł. mies.
dj „ „ powyżej 40— 50 zł. mies.
e) * m powyżej 50—60 zł. mies.
1) ” ,  powyżej 60 zł.

10. -  
15.— 
20.—  
25.— 
30.— 
30.—

zł.

Dozorcy domowi i pomocnicy dozorców domowych:
i zarabiająey w gotówce do zł. 20 mies.
i m m powyżej 20—30 zł. mies.

m m powyżej 30—40 zł. mies.
I M .  powyżej 40—50 zł. mies.
i „ „ powyżej 50—60 zł. mies.

„ n powyżej ąo zł. mies.

10.—  
15.— 
£0.—  
25.— 
30.— 
30.—

15 — 
25.—
35 —
45 —
55.— 

Wynagro­
dzenie rze­
czywiste.

zł.

Wysokość składek i optat na fun­
dusz Pracy przypadająca

Z tego wypada na ubezpieczenie:

na ubez­
pieczone­

go

na praco­
dawcę

25.—
40.—
55.—
70.—
85 —

suma rzeczywistego w y­
nagrodzenia w gotówce 
i przeciętnej wartości wy­
nagrodzenia w naturze 
oraz świadczeń osób trze­

cich.

15.— 
25.— 
35.— 
45.— 
55.— 

Wynagro­
dzenie rze­

czywiste.

25.—
40.—
55.—
70 —
85.—

suma rzeczywistego wy­
nagrodzenia w gotówce 
i przeciętnej wartości wy­
nagrodzenia w naturze, 
oraz świadczeń osób trze­

cich.

0.25*
0.40*
3.74
4.76
5.78
6 .8%

2.04 
4.70 
3.27 
4.16
5.05 
5.94%

Razem

3.19
5.10
7.01
8.92

10.83
12.74%

choro­
bowe

emery­
talne

1.25 
2 —  

2.75 
3.50
4.25 

5%

wypadko 
we

opłatę 
na Fun­
dusz Pra­

cy

1.30
2.08
2.86
8.64
4.42
5.2%

0.14 
0 22 
0.30 
0.38 
0.46 
0.54°/,

zarobku podstawowego.

0.25* 2.99 3.24— 1.25 1.30 0.19 0.50
0.40* 4.79 5 .1 9 - 2.— 2.08 0.31 0.80
3.74 3.40 7.14 2.75 2.86 0.43 1.10
4.76 4.33 9.09 3.50 3.64 0.55 1.4U
5.78 5.25 11.03 4.25 4.42 0.66 1.70
6.8% 6.18% 12.98% 5.% 5.2% 0.78 % 2. jo

zarobku podstawowego

*) Kwoty podane w rubryce ,u a  ubezpieczonego* pod poz. 1 a, 1 b, 2 a, 2. b .są  to obliczenia przypadające na ubezp ieczon ej tylko z tytułu opłaty na Fuuduiz Pracy.
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SOSNOWIECKA FABRYKA ARMATUR 
I ODLEWNIA BRONZOW FOSFOROWYCH

ST. K R A U P E, S o s n o w i e c
HI Wykonuje; Armaturę do pary, wody I gazu. Specjalność; Armatura do pary przegrzanej i wysokich ciśniert

7  A  €  1 1 p a ro w e  najnow szych  typów , z ró w no leg łem i s ied liskam i, z k a d łu b a m i ze stali lan e j z p ieca
e lek tr., z uzbro jen iem  ze stali n ie rd zew ie jące j, o p rze lo tach  od najm nie jszych  do na jw iększych  

PS A  0 § k l # " 7 i C I !  kondensacyjne z k u lo w e m i p ły w a k a m i i suw aczkow em i zaw o rkam i.
Hg ' Z a w o ry  i k u rk i specja lnej ko nstru kc ji do

A rm a tu ra  do urządzeń  p rzec iw pożarow ych . —  Części w y m ie n n e  do pom p odśrodkow ych, 
[ ia a  T E L E F O N :  S O S N O W I E C  1-27.

AMONIAKU

mm
Dr, Juljusz Braun

radca prawny izby przem. - handlowej w Sosnowcu.

Czego społeczeństwo domagać się może
od izb przemysłowo-handlowych

Uroczysty dzień święta państwo 
wcgo usposabia do tego, by oder­
wawszy się od codziennych * |ra w  i 
kłopotów spojrzeć z pewnego w yż­
szego poziomu na całokształt tego, 
co w różnych dziedzinach w Polsce 
zrobiono — i  co się nadal robi.

Jest rzeczą zrozumiałą, ze w Za­
głębiu, w tym  okręgu, gdzie zagad 
nienia gospodarcze górują and in- 
nemi, szczególne zainteresowanie 
budzić zawsze muszą i  będą spra­
wy, związane z organizacją życia 
gospodarczego.

W ielu z obywateli, zwłaszcza ze 
sfer pracowniczych, a rówiaeż i 
każdy przeciętny konsument z pew­
ną nieufnością spogląda on ten 
świat kapita łu, zaklętego w potęż­
ne mury, kom iny i piece Wielkich 
zakładów przemysłowych. Z n ieu f­
nością myśli o właścicielach tych 
kapitałów, jakże często dalekich, 
obcych i nieznanych i o bhższych 
już, bądź co bądź, ich reprezentan­
tach.

Z pewnem natomiast oezokiwa 
niem i z pewnem — zbyt jeszcze ma 
lem — zaufaniem zwraca rię  do 
tych ins ty tucy j o charakterze pu­
blicznym, za pośrednictwem k tó ­
rych ci przedstawiciele św iata prze 
myślowego i handlowego Aprzęg- 
nięei są w orbitę państwowego sy­
stemu, powołani do współdziałania 
w pracy publicznej, do dz ia ła ria  nie 
pod kąlem widzenia własnych ty l ­
ko interesów, ale także i  inteiesu o 
gólnego i  poddani w te j działalno­
ści pewnej publicznej kontro li.

Ins ty tuc jam i temi, zasługujące, 
mi na baczną uwagę, a i n r  zaufa 
nie społeczeństwa są izby przemy­
słowo - handlowe. One to powołane 
są do tego, by wobec rządu repre­
zentować nie ty le  -bezpośrednie in ­
teresy przemysłu i bandlu, i'ą  zdro­
wą i objektywną myśl gospodarczą. 
Każdy z nas zdaje sobie chyba spra 
wę z tego, ja k  istotne, czas>-ra de­
cydujące znaczenie w  życiu narodu 
ma jego położenie gospodaicze.— 
Problem bezrobocia, zjawisko o tak 
poważnych skutkach społecznych i 
politycznych łączy się przecież i  
w yp ływ a  z sytuacji gospodarczej 
z położenia gospodarczego zarówno 
całego k ra ju , jak  i poszczególnych 
zakładów pracy. Także kwed.ja po­
ziomu cen, decydująca o stopie ży­
ciowej całego społeczeństwa o mo 
żliwości zaspokojenia na jp rym ityw  
niejszych codziennych potrzeb ludz 
kich jest przecież zagadnieniem czy 
sto gospodarezem, wiążącem *ię w  
sposób niezwykle skomplikowany z 
całokształtem sytuacji przemysłu i 
handlu.

Rząd n iew ątp liw ie  — w obeo- 
nym ustroju gospodarczym i pań 
stwowym  — jest czynnikiem, który 
nie może pozostawiać zagadnień go 
spodarczych automatycznemu ich

biegowi, lecz musi czynnie cstosun 
kowywać się do wszelkich przeja­
wów życia gospodarczego, hamo­
wać przerosty i łagodzić przebieg 
konflik tów .

A le  też jest rzeczą oczywistą, że 
rząd musi być w te j pracy należy­
cie inform owany, inform owany ja k  
najbardzie j rzeczowo i  szczegóło­
wo, a możliw ie objektywme prze.: 
instytucje , posiadające prawdziwą,

rzetelną i źródłową, a nie powierz­
chowną ty lko  i  dorywczą znajomość 
tak  skomplikowanych dziś warun 
ków gospodarczych. Ty lko  izby 
przemysłowo - handlowe zdolne są 
zapewnić rządowi tak i m aterja ł in ­
fo rm acyjny prawdziwy i objektyw
ny-

M a ją  one możność uczynić to, 
gdyż g rupu ją  w sobie ludzi, znają­
cych na w y lo t stosunki gospodar-

Spółdzielnia Rolniczo-Handlowa
■ ^  z odpowiedzialnością ograniczoną

=  BĘDZIN =  j------- ---
Magazyny kolejowe i biuro ul. Kościuszki 3. Tel: 6 65

S P Ó Ł D Z IE L N IA  D O S T A R C Z A :
N a w o zy  sztuczne / Zboża siew ne / N asiona / z iem io p ło d y  
i  pasze treściw e / M a s zy n y  i  n arzęd z ia  ro ln icze / D a c h ó w , 
kę  / papę / sm ołę / cem ent / i że lazo  oraz ku p u je  zboże.

Towarzystwo 
Górniczo - Przemysłowe

„SATURN
Spółka Akcyjna
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A d r e s  Z a r z ą d u x  Czeladź, poczta Sosnowiec

Towarzystwo posiada:
1. Trzy kopalnie węgla kamiennego, a miano­

wicie: „SATURN", „JOWISZ" i „MARS". Produk­
cja węgla w r. 1929 1.500.000 tonn. Roczny eksport 
węgla 500.000 — 520.000 tonn.

2. Fabryka portland - cementu. Produkcja ce­
mentu 200.000 tonn. Produkuje cement wysoko- 
wartościowy o wytrzymałości przekraczającej o 100 
proc. normy obowiązujące.

5. Tereny leśne 6000 ha oraz trzy tartaki. 
Eksportuje drzewo tarte miękie oraz bukowe,

cze; m a te rja ły  i opinje przez nich 
dostarczone opracowują zaś b iura 
izb, reprezentujące odpowiednie, fa 
chowe przygotowanie i specjaliza­
cję, na czele których stoi d; lek to r, 
mianowany przez rząd, na wniosek 
izby, a więc mający zaufa rie  za­
równo rządu jak  izby.

W  ostatnich miesiącach m czyłr 
się — w  związku z okresem w yb ó r 
czym do izb — ożywiona polemika 
prasowa nad konstrukcją  i zagadnie 
niam i izb przemysłowo - L tnd lo  
wych. Zabierali w n ie j gin- różni 
niepowołani i mało obznajtmeni a 
tematem doradcy, którzy w ysuwali 
m niej lub więcej n iefortunne po­
mysły. Tak np. wypowiadano po­
gląd, że niepotrzebne są izbv. a w y  
starczą zrzeszenia branżowe prze­
mysłu i  handlu, które n a jle r ie j po­
in fo rm u ją  rząd o potrzebacjj danej 
gałęzi, czy branży. Zapomniano je 
ctnak o tern, że jedne branże mogą 
lepiej, a inne gorzej chodźx soło 
swych interesów i  że tern samem 
rząd może być jednostronnie poin 
form owany, podczas, gdy izby za­
pewniają konfrontację różnych 
sprzecznych interesów brat z-1 wych. 
Na terenie izby styna ją  się zresztą 
n ie ty lko  wszystkie interesy bran­
żowe, reprezentowane w okręgu da ­
nej izby, ale i  w ie lk i przemy u  owiec 
ze średnim i  małym, a wielki- ku ­
piec z drobnym.

Wysuwano dalej argum u t, że 
obecnie zagadnienia gospodarcze u- 
jaw n ia ją  się z reguły w przekro ju 
ogólnokrajowym, a więc pow inny 
być reprezentowane przez central­
ne zw iązki branżowe, a nie przez 
izby te ry to rja lne ; próbowani; prze. 
kreślić w  ten sposób zasadę obrony 
regjonalnych interesów gospodar­
czych na rzecz centralistyczm  cli.

Izby  rzeczywiście stoją i siać bę­
dą, specjalnie izby prowincjonalne 
ja k  np. sosnowiecka na straży re ­
gjonalnych potrzeb interesów go­
spodarczych. N ie darm o' domaga- 
się od niej tego zarówno społeczeń­
stwo, ja k  i rząd, zgodnie i. rzuco- 
nem poprzez regjonalne zjazdy dzia 
łączy gospodarczych, hasłei'- pod 
noszenia i ochrony regjonalnych in  
teresów. iSprawy zaś o znaczeniu 
c.gólnem k ie ru ją  izby do w ią z k a  
izb przemysłowo - handlowych i 
t a tyra  terenie wspV i ie  je za ła t­
w ia ją.

Pokrótc i ty lko  scharaklery zowa 
liśm y główne zadania samorządu go 
spodarczego. D la tych zagadnień 
potrzebne są izby przem ysł/wo - 
handlowe i zadania te spełniać prag 
ną — podobnie ja k  izby rolnicze i 
rzemieślnicze — w  przekonaniu że 
służą n ie ty lko  dobrze i  zdrowo po­
ję tym  interesom sfer bezpośrednie- 
przez siebie reprezentowanych, ale 
też — i  przedewszystkiem —- spra­
w ie ogólnej.
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SAMORZĄD M. BĘDZINA
Kierownictwo gospodarki miejskiej 

m. Będzina spoczywa od 1930 r. w rę ­
kach iuż. Bronisława Rzeczkowskiego, 
Tymcz. Prezydenta miasta. Przy 
•Tymcz. Prezydencie miasta funkcjo­
nuje R ada Przyboczna, jako organ o- 
ponjodawczy. W skład Rady wchodzą 
członkowie: Zenon Salski, Stanisław; 
Ney, Jan  Laubitz, Mieczysław Oclo- 
szyński, Jakób Hersz Rechnic, Dawid 
Gutensztajn, Moszek Hampel, Józef 
Szwajcer.

W poszczególnych działach stan go­
spodarki m iejskiej jest następujący:

FINANSE I M AJATEKt Obecny
stan finansowej gospodarki Zarządu 
Miejskiego w Będzinie jest naogół po­
myślny.

Budżet na rok 1934 35 zamyka sio 
w dochodach i wydatkach sumą ZŁ 
1.791.738.—, czyli w porównaniu z ro„ 
kiem 1930/31, kiedy budżet ten wyno­
sił ZŁ 3.281.581, został zredukowany o 
45,4 proc. Redukcja, dokonana drogą 
skreślenia zbędnych pozyoyj w rozcho­
dach, pozwoliła jednak nietylko zacho­
wać wszystkie dotychczasowe agendy 
Zarządu Miejskiego, lecz nawet stwo­
rzyć nowe ,jak schronisko dla umysło- 
wo-choryeh, schronisko dla gruźlików; 
i sierociniec dla bezdomnych dzieci. 
Ja k  wykazują dane statystyczne, bu­
dżet co do preliminowanych wpływów 
jest zupełnie realny.

Po częściowem uregulowaniu i cat- 
kowitem uporządkowaniu, drogą u ję ­
cia w odpowiedni plan spłaty zobowią 
zań, zaciągniętych przez władze miej­
skie w okresie 1928 29 — 1930 31 , czy. 
sty m ajątek gminy m iasta Będzina 
wynosi obecnie zł. 3.085.856.63.

Miasto posiada w pobliżu Sławko­
wa 2 własne ferm y „Ustronie" I „Za- 
głębianka" oraz wydzierżawia 8-cią 
„Szymanówkę**. Na fermach tych mie­
szczą się zakłady opieki społecznej, 
mianowicie: P rzytułek dla 40 starców 
w ,.Ustroniu<‘ i Sierociniec na 40 łó­
żek w Szymanówce, tam  też prowadzo­
ne są gospodarstwa rolne, z których 
ziemiopłody ,oraz nabiał idą na potrze 
by wychowanków. Na tychże fermach 
są budynki specjalnie, przeznaczone 
na kolonje letnie dla dzieci, z których 
w lecie r. b. korzystało 893 dzieci w 
2-ch turnusach po 28 dni, przeciętny 
przyrost wagi wynosił na każde dziecko 
2.5 kg. Pozatem Zarząd m iasta prowadzi 
schronisko ua 49 łóżek dla upośledzo­
nych umysłowo w Będzinie i Zakład 
leczniczy na 15 łóżek dla grużliezo - 
chorych w Siewierzu. Wymienione 
powyżej zakłady Zarządu miasta pro. 
wadzi we własnym zakresie, a  nieza­
leżnie od tego udziela subwencyj in­
stytucjom społecznym — chrześcijań­
skim i żydowskim — na prowadzenie 
3-ck ochronek i 1-go sierocińca.

W roku 1928 Zarząd Miejski uru­
chomił Miejski Ośrodek Zdrowia w 
murowanym budynku jednopiętrowym, 
w którym prowadzone są: 1) Poradnie: 
przeciwgruźlicza, przeciwjaglieza i o- 
kulistyczna oraz przeciwweneryczna, 
2) Gabinet naświetlań z lampami 
kwarcową i solux, 3) am bulaorja: ogól­
ne, chirurgiczne, ginekologiczne, 4) 
Łaboratorjum  dla poradni z mikro­
skopem oraz stacja badania mleka, 5) 
S tacja Opieki nad M atką i Dzieckiem,

61 K ropla Mleka, 7) B iura Wydziału 
Zdrowia.

Budynek M.O.Z. posiada centralne 
ogrzewanie, przyczem w suterynie 
mieszczą się wanna l prysznice prze­
znaczone dla kąpieli osób chorych. W

Wydziale Zdrowia zatrudnionych jest 
5.ciu lekarzy w tem  jeden lekarz na­
czelny, 4-ry higienistki w tem i  szkol­
ne, 1-en kontroler aanitarno-żywnośdo 
wy, 1-na dyzynfektorka ł B-je służby 
pomocniczej niższej.

U o § 6  u d z i e l o n y c h  p o r a d
(przeciętnie rocznie) _____

poradnia
przeciw ­
gruźlicza

poradnia
przeciw
jaglicza
i okulls

2.250

poradnia
przeciw -
wener.

smbul.
ogólne

6.000

ambul.
ch irur­
giczna

am bu ia t
ginekolo­
giczne

8.600 (

Ilość
naśw ietlać lampami 
kwarcową I solux

W „Kropli Mleka«‘ wydaje się bez­
płatnie przeciętnie 9.099 litrów mleka 
rocznie. Porady lekarskie udzielane w 
poradniach są bezpłatne, natomiast 
porady lekarskie udzielane w ambula­
toriach chorzy opłacają po 89 groszy. 
B. biedni otrzym ują porady bezpłatnie

Poza wyszczególnloneml działami 
pracy Wydział Zdrowia udziela pomo­
cy lekarskiej osobom chorym obloi. 
nie w mieszkaniach prywatnych, oraz 
lekarsko • akuszeryjnej położnicom. 
Przeciętnie rocznie udziela się 2.408 po 
rad lekarskich obłożnie chorym oraz 
359 pomocy lekarsko - akuszeryjnych 
położnym w mieszkanicah prywatnych 
zaś około 109 położnic, które nie m ają 
odpowiednich warunków mieszkanio­
wych, odsyła się do szpitali w celu od­
bycia porodu. W łasnego szpitala mia­
sto nie posiada, chorzy, których stan 
zdrowia wymaga leczenia szpitalnego, 
kierowani są do szpitali obcych miej­
scowych i zamiejscowych. Przeciętnie 
rocznie leczy się w szpitalach na r-k 
miasta 759 osób.

Zarząd m iejski posiada 25 proc, u- 
dziat w Szpitalu Komunalnym św. La 
zarza w Będzinie, w którym  leczone 
są kobiety chore wenerycznie. Przecię 
tnie rocnie leczy się na  r-k M agistra­
tu około 260 kobiet.

Zarząd Miejski posiada własną laż. 
nię miejską, w której opłaty za kąpie­
le wynoszą od 20 groszy do 80 groszy. 
Z kąpieli płatnych korzysta rocznie o- 
koło 26.8S8 osób, ponadto około 7.609 o- 
sób bezpłatnie w tem 5.590 dzieci szkół 
powszechnych.

Sprawy budowlane obejm ują budo­
wnictwo miejskie 1 prywatne: a) budo 
wnictwo miejskie obejmuje 4 nowe 
budynki szkolne (szkoła powszechna) 
o 48 salach szkolnych, budynek miej­
ski dawn, „Piast", w którym  mieszczą 
się 2 szkoły powszechne o 16 salach 
szkolnych, Rżeznię miejską z budyn­
kami gospodarczymi i domem admini­
stracyjnym , miejskie hale targowe, 
łaźnię miejską i dom nauczycielski; b) 
w dziale budownictwa prywatnego w 
okresie od 1920 r. do października 1934 
r. zatwierdzono 1445 różnych projek­
tów budowalnych, wykonano z tego 
1400 nowych budowli.

W dziale inspekcji budowlanej doko 
nywane są: lustracja istniejących bu­
dynków, inspekcja i kontrola nowo. 
wznoszonych budowli, różne remonty, 
ze względu na bezpieczeństwo publfez 
ite na koszt właścicieli domów, projek­
ty, wehodzące w zakres budownictwa 
miejskiego, statystyka budowlana 
itp.

Pom iary m iasta wykonuje przedsię

biorca mierniczy przysięgły w porozu- 
mienui z Wydziałem Budownictwa; 
prace te są na ukończeniu, mianowi­
cie dotąd wykonano pomiary w tere­
nie (triangulacja, poligonisacja, pomla 
ry  szczegółowe, niwelacja ścisła, niwe­
lacja  terenu), pierworysy w podział- 
ce 1:500, 1:1089, i plany w podziałee
1:2000 z wykreśleniem warstwie, oraz 
obliczono powierzchnię działków tere­
nów na pierworysaćh w podziałee 
1:500 i 1.1900.

Powierzchnia m iasta wynosi ok. 
1569 ha.

W dziale opracowania planów roz­
budowy i regulacji m iasta ogłoszono 
i rozstrzygnięto konkurs na powyższe 
prace, pozatem przeprowadzono wstę­
pne studja przy planach regulacji 
miasta, ogólnym i poszczególnych 
dzielnic. Prace te m ają być obecnie 
przyspieszone, tak że ogólny plan ro. 
gulacji 1 fragm enty szczegółowe dla 
niektórych dzielnic m ają być wykoń­
czone na 1 m aja 1935 roku, a szczegó­
łowy plan m iasta — na 1 m aja 1936 
roku.

Ogólna długość dróg i ulic w mie­
ście wynos! 48.926 kim., w czem urzą­
dzonych jest 32.233 kim. i nleurządzo- 
nyeh t  zw. gruntowych, których przy­
bywa w związku s rozbudową miasta 
jest 16.073 kim.

Drogi i ulice urządzone posiadają: 
nawierzchnię zabrukowaną twardym 
m aterjałem kostką granitową, głazem 
1 półkostką tatrzańską. kamieniem 
miękkim — wapniakiem; nawierzchnię 
szosowaną z tłucznia twardego: dja-
bazu - bazaltu kwarcytu 1 porfiru; 
miękkiego — tłucznia wapiennego.

Stan ogólny dróg i ulic urządzonych 
jest mniej niż średni i wymaga sta . 
lej konserwacji. Drogi l ulice dzielą 
się w g. charakteru na państwowe, 
powiatowe 1 gminne.

Państwowe drogi m ają ogólną dlu 
gość 7.525 kim., powiatowe 5.182 kim. i 
gminne — 36.219 kim. Na tych drogach 
pełni sużbę 6 dróżników. Powierzchnia 
urządzonych chodników w mieście wy­
nosi około 40.090 m. kw., w czem chod­
ników i p ły t betonowych około 36,086 
m. kw. i zabrukowanych kamieniem 
wapiennym 4.880 ni. kw.; stan chodni­
ków jest zly, wymaga wymiany.

Ogólna długość mostów drewnia­
nych w mieście i wiaduktu żelbetono­
wego wynosi 240.30 m. b., w ezem: a) 
na drogach państwowych ogólna dłu­
gość mostów wynosi 80.00 m, b., w tem 
mostów drewnianych — 58.00 m. b. i 
wiaduktu żelbetonowego — 42.00 m. b., 
na drogach powiatowych ogólna dłu­
gość mostów wynosi 77.60 m. b. i na 
drogach gminnych — 83.30 m. b. Stan

mostów jest przeważnie zły, tak  że Ich 
konserwację stale wykonuje jeden 
oieśla.

Ogólna ilość posadzonych drzew na 
ulicach, drogach 1 skwerach stanowi 
2.650 sztuk w kilku gatunkach. Drzew­
ka co rok są dosadzane. Miasto posia­
da skwery i place ogólnej powierzchni 
3.00 ha. Na skwerach jes t posadzo. 
nych: 1.329 sztuk krzewów, 5.208 sztuk 
krzewów szpalerowych. Miasto posia­
da ogród hodowlany o powierzchni 
2.700 m. kw., w którym  znajduje się 2 
cieplarnie o powierzchni 45 m. kw. O- 
gólua ilość okien inspektowych 129 
sztuk. W ogrodzie hoduje się kwiaty, 
sadzonki 1 krzewy ozdobne przeznaczo 
ne na plantacje i skwery, przeciętnie 
rocznie hoduje około 49.000 sztuk. 
Dzięki uruchomieniu ogrodu hodowla­
nego nie kupuje się kwiatów i sadzo­
nek potrzebnych na plantacje i skwe-1 
ry.

Zarząd mejski prowadzi następują­
ce przedsiębiorstwa miejskie:

W okresie od 1 września 1933 r. do 
31 sierpnia 1934 r. miejski zakład elek­
tryczny pobrał z . elektrowni kop, „Pą? 
ryż‘‘ tow. Francusko - Włoskiego 
8.679.085 kwh. za taki toż okres w roku 
1932 33 konsumeja wynosiła 2,901.450 
kwh. Ogólna długość trasy  sieci roz. 
dzielczej w roku 1933 34 była 30.419 m. 
29.686 m. b. Dochody brutto wynosiły 
w roku 1933.84 zł. 295.796.42, b., w ro­
ku 1932-33 zŁ 275.534.52. Odbior­
ców było w roku 1933 84 — 0.847, w ro­
ku 1932 33 — 6.552.—

Wodociągi uruchomione zostały w 
dn. I. X II. 1929 r.

Długość sieei wodociągowej wynosi 
11.508 mb., k tóra obejmuje śródmie­
ście i częściowo rozbudowana poza 
śródmieście.

Do powyższej sieci wykonano 341 
połączeń nieruchomości, które korzy­
stają z wody miejskiej. Konsnmcja wo 
dy przeciętnie miesięcznie wynosi o- 
koło 64.0O0 m. sześć. Wpływ miesięczny 
przeciętnie za wodę wynosi około Zł. 
15.009. Pozostało do połączenia z ist­
niejącą siecią wodociągową 185 domów

Miasto Będzin wybudowało w roku 
budżetowym 1933 84 I-szą serję robót 
kanalizacyjnych, ogólnej długości 
2.012 metrów głównie w śródmieściu. 
Koszt budowy I-ej serji kanalizacji 
wyniósł Zł. 258.239.81.— Il-gą serję ro. 
bót kanalizacyjnych wykonano w le­
cie 1934 r. ogólnej długości 2.298 m. b. 
Koszt Ii-ej serji robót kanalizacyj­
nych wyniósł około Zł. 220.648.— Ogó­
łem wybudowano do dnia 1.XI — 1934 
roku sieci kanalizacyjnej 4.318 m, b„ 
której koszt wyniósł Zł, 476.887.81.— 

It-ga serja kanalizacji jest na wy­
kończono i za kilka dni oddana będzie 
do użytku publicznego.

6. SAPER i SYN

Sosnowiec
% M ałachow skiego 4 tel. 2-15 |



zjednoczone zakłady 
górniczo - hutnicze  
s p ó ł k a  a k c y j n a

huty: milowice, katarzyna, Sta­
szic, Częstochowa, blachow nia ,  
f abryki :  światowi!, warszawska 
k o p a l n i e  r u d y  ż e l a z n e j

d y r e k c j a :  sosnowiec, huta milowice, telefon centrala 384.

Gospodarka samorządowa miasta Dąbrowy Górniczej w 1934 r.
Trw ający kryzys gospodarczy zmu­

sza wszystkie przedsiębiorstwa—a więc 
i samorząd, do dostosowania swoich 
budżetów do możliwości obecnych. 
Zestawienie cyfrowe wykazuje, że tego­
roczny budżet m iasta Dąbrowy Górni­
czej wynosi zaledwie 31 proc. budżetu 
z 1828/29 roku, a jest o 288.023 zł. mniej 
szyy niżrbudżet z roku ubiegłego. Cią­
gle kurczenie się budżetów miejskich 
wymaga od Zarządu Miejskiego dużej 
inicjatywy, przezorności i zapobiegli­
wości, aby rozwój m iasta na tero nie 
ucierpiał, aby zatrudnió pewne mini­
mum bezrobotnych na robotach sezono­
wych i dać najkonieczniejszą pomoe w. 
dziale zdrowia i opieki społecznej. Nie 
można zapominać, że Dąbrowa Górni­
cza należy do t. zw. m iast ulenowskiefa, 
a  więc obłożonych wysokim haraczem 
na spłatę tej b. ciężkiej pożyczki i skrę­
powanych restrykcjam i Banku Gospo­
darstwa Krajowego. Rozrzutna gospo­
darka poprzedniego socjalistycznego 
Zarządu miejskiego zadłużyła miasto 
ponad m iarę; naturaln ie dział spłaty 
długów należy do takich, w których 
oszczędności przeprowadzić nie można, 
kiedy wszystkie inne działy, nie wyłą­
czając adm inistracyjnego, uległy wy­
datnej zniżce.

W tych warunkach dokonane przez 
Zarząd m iejski w roku bieżącym prace 
muszą świadcezyć o jego wielkim i ce­
lowym wysiłku.

Oto krótki ich przegląd.
1. W  miesiącu styczniu rozpoczęto 

prace przy rozbiórce płonącej hałdy 
przy szosie strzemieszyckiej. Roboty 
trw ały  pół roku 1 dały zatrudnienie 
212 ludziom.

Zarząd miejski, starająe się o dota­
cję z Funduszu Pracy, k tóry  wykazał 
daleko idące i życzliwe zrozumienie po­
trzeb naszego m iasta, m iał na  celu da­
nie pracy bezrobotnym w najtrudniej­
szym okresie, bo w miesiącach zimo­
wych, uwolnienie m iasta od przykrych 
gazów z hałdy i wreszcie zasypanie do­
łów i wyrównanie terenów, czyniąc je  
podatnemi pod przyszłą rozbudowę. 
Cele te  zostały osiągnięte.

Trzeba tu  nadmienić, że obecnie Za­
rząd Miejski czyni staran ia o nową do­
tację, żeby móc przystąpić do rozbiórki 
drugiej hałdy i  znów dać pracę paruset 
ludziom i w ten sposób umożliwić im 
przetrwanie zimy. S tarania są na dob­
rej drodze i jest nadzieja, że uwieńczo­
ne zostaną pomyślnym skutkiem.

2. Dokonano budowy i przebudowy 
szeregu ulic, ą. więc: ul. Kościuszki klin  
krem, pod F lorą — kiinkrem, II  część 
ul. Dąbrowskiego — kostką nieregular­

ną, przebudowy ul. Sobieskiego i My­
dlić, oraz na  kolonji „Legjonów‘< ul. 
Bandurskiego, Mickiewicza i Słowac­
kiego. Ogółem 34859 m. kw. dróg. Dwie 
ostatnie ulice tw orzą-ram y przyszłego 
osiedla robotniczego, na które miasto 
już uzyskało pierwszą serję kredytów 
w sumie 16# tysięcy zł. K redyty te zo­
staną uruchomione wczesną wiosną 
roku przyszłego. N a robotach tych za­
trudniono 459 ludzi.

8. Dalsza rozbudowa wodociągów I 
kanalizacji dała w roku bieżącym wcale 
pokaźne rezultaty: 2495 m etr. b. sieci 
wodociągowej i 163# metr. b. sieci ka­
nalizacyjnej na ulicach: Koścciuszki, 
Piłsudskiego, 1-go Maja, Limanowskie­
go, 11 Listopada. Zatrudnienie około 
120 ludzL

4. Wykończono budynek mieszkalny 
przy szkole Nr. 5.

5. Niezmiernie ważnym działem pra 
cy Zarządu miejskiego jest opieka spo­
łeczna, k tóra przy obecnym stanie 2184 
bezrobotnych wymaga wielkich środ­
ków finansowych. Pomimo zmniejszo­
nych wpływów w stosunku do roku 
ubiegłego Zarząd miejski nie zmniej­
szył świadczeń na opiekę społeczną. 
W szkołach dożywia się w chwili obec­
nej 1450 dzieci. Na śniadanie składa się: 
porcja chleba i kawa z mlekiem. Do 
dnia 1 listopada wydano bezrobotnym 
1689 korey ziemniaków. Do w fłlania 
pozostało jeszcze 1332 korca.

W zakresie opieki nad dziećmi, mło­
dzieżą należy wymienić: żłobek miejski 

— 23 dzieci, Sierociniec w Ząbkowicach

Sosnowiec, dnia 7 listopada 1934 r.

O G Ł O S Z E N I E
Ubezpieozalnia Społeczna w Sosnowcu wyjaśnia P. T. Pra­

codawcom, źe na skutek wejścia w życcie z dniem 1.1.1934 r. usta­
wy scaleniowej, pracodawcy obowiązani są przągłosić na formu­
larzu Nr. 1 (Zgłoszenia do ubezpieczenia), każdego pracownika 
który był zatrudniony po dniu 1.1. 1934 r., mimo że przedtem 
był zgłoszony z tytułu zatrudnienia przed 1.1. 1934 r.

Przegłoszenia powyższe niezbędne są celem dopełnienia ewi­
dencji członkostwa w ubezpieczatni Społecznej. Wymeldowania 
dokonywane po dniu 1.1. 1934 r. uwzględnione są w ewidencji 
ubezpieczonych dopiero po nadejściu odnośnych zgłoszeń, za czas 
trwania stosunku pracy od 1.1. 1934 r.

Przegłoszenia dopełniające okresy członkostwa w Ubezpie- 
ozalni nie mają nic wspólnego z wymiarem składek.

Jednocześnie zaznacza się, źe Pracodawcy sporządzając 
zgłoszenia, winni bezwzględnie przestrzegać należytego wypeł­
niania wszelkich rubryk, a szczególnie rubryki „poprzedni praco­
dawca”, gdyż ma to duże znaczenie dla ewidencji ubezpieczonego.

Podając powyższe do wiadomości, Ubezpieozalnia Społecz­
na w Sosnowcu, wzywa P. T. Pracodawców do terminowego i 
należytego zgłaszania, zatrudnionych pracowników, gdyż w prze­
ciwnym razie będą stosowane sankcje karne przewidziane w 
art. 269 i 270 ustawy o ubezpieczeniu społeoznem z dnia 28.ITI 
1933 r. (Dz. U. R, P. Nr. 51 poz. 396).

Zakłady Przemysłu Włókienniczego
C. G. SCHON Sp. Akc.

W SOSNOWCU 
Przędzalnia Wełny Czesankowej

F ' r m a  e g z y s t u j e  o d  1805 r.

— 10 dzieci, 5 dzieci leczy się w zakła­
dzie przeeiwjagliczym. W miesiącu 
m aju, czerwcu, lipeu i sierpniu prowa­
dzone były w parku miejskim i na  
ogródkach działkowych półkolonie dia 
789 dzieci, latem  5 tygodn. kolonje 
w Okradzionowie dia 23# dzieci.

6. W  dziale lecznictwa główną uwa­
gę położono na zapobieganiu chorobom, 
szczepienia ochronne i pomoc ambula­
toryjną.

Za leczenie w poradniach opłat żad­
nych się nie pobiera.

W miejskiej s tac ji opiekł nad nie­
mowlętami: zapisanych dzieci 318, udzie 
łono porad lekarskich 2815, wywiadów 
domowych 775, wydano mleka: płatne 
1764 litr., bczpł. 2589 Litr., urządzono 
pogadanek 11.

W  szkołach w ciągu roku zostało zba 
danych przez lekarza szkolnego 5426 
dzieci, z tej liczby okazało się zupełnie 
zdrowych 1642. Dokonano bezpłatnych 
kąpieli dzieci 3272. Szkoły powszechno 
posiadają podręczne apteczki od na­
głych wypadków.

W poradni przeciwgruźliczej zare­
jestrowano gruźlików 39, zbadano plwo­
cin z wynikiem dodatnim 41, z wyni­
kiem ujemnym 44. Rozdano spluwaczek 
19 (bezpłatnie), wydano tranu bezpt. 
litrów 69, udzielono porad 163. Urządzo­
no pogadanek w szkołach, kinach, lekto 
rjum  miejskiem 22, rozdano ulotek pro­
pagandowych 66##.

W poradni przeciwjagliczej zareje­
strowano jagliczych osób 6, innych cho­
rych ocznych 62, ndziclono porad i /.a- 
biegów 2430, dokonano wywiadów 88,

W alka z chorobami wenerycznemii 
zapisano chorych wenerycznych 59 i u 
wszystkich przeprowadzono kurację.

W poradni ogólnej zapisano nowych 
chorych 1275, udzielono porad i zabie­
gów 11469, odwiedzin domowych 451), do­
konano analiz różnych 364.

W biurze sanitarnym  zarejestrowa­
no chorób zakaźnych 799, zaszczepiono 
przeciw ospie 1545, zaszczepiono przeciw, 
durowi brzusznemu 465

W łaźni miejskiej wydano kąpieli 
bezpłatnych 4#52.

Dozór nad stanem sanitarnym  mia­
sta: obejrzano objektów (posesji, skle­
pów, piekarń i t. p.) 1361, zbadano prób’ 
mleka 162, innych artykułów 51.

Propaganda: odczytów i pogada­
nek 29.

To suche zestawienie, na cyfrach 
oparte, świadczy, że można dokonać 
wiele pomimo skromnych środków, kie- 
dy się pracuje z oddaniem dla dobro
m iasta i jego mieszkańców.
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SOSNOWIEC, ul. 5-go Maja 8. 
WIELKI WYBÓR! 5— 5S3 CENY NISKIE!

GRODZIECKIE TOWARZYSTWA KOPALŃ WĘGLA i ZAKŁADÓW PRZEMYSŁOWYCH

St». 12
Nr. 310

P O L I C H N O - P I Ń C Z Ó W
Szybownictwo — jeden z n aj­

piękniejszych sportów doby współ­
czesnej, niosąc z sobą realizacji naj 
śmielszych marzeń człowieka, często 
zamkniętego w ciasnym kręgu pra­
cy zawodowej i posiadające donio­
słe znaczenie utylitarne dla ceiów 
obrony narodowej, znalazło gorące 
poparcie ze strony władz, dążących 
do popularyzacji tego sportu wśród 
najszerszych warstw społeczeń­
stwa. Jako gałąź lotnictwa sporto­
wego spopularyzuje ono tę ideę w 
społeczeństwie, wzbudza zamiłowa­
nie młodzieży, powiększa szeregi pi­
lotów i konstruktorów, przyczynia 
się do rozwoju lotnictwa, a tern sa­
mem do potęgi Państwa na gruncie 
międzynarodowym.

przez dwukrotne zwycięstwo na 
zawodach międzynarodowych do­
wiedliśmy światu, że my poiucy w 
dziedzinie konstrukcji i techu.ki lot 
niczej, nietylko nie ustępujemy in­
nym narodom, lecz nawet ich prze­
wyższamy. W szybownictwie zapo-> 
czątkowanym w roku 1928 przez inż 
Szczepana Grzeszczyka, już po pię­
ciu latach pracy poszczycić się mo­
żemy niepowszedniemu wynikami 
wysuwając się na drugie miejsce 
pośród państw centralnej i zachod­
niej Eurppy. . . .

W chwili obecnej, szyoownietwo 
przesłało być udziałem tylko nieljcz 
nie wybranych, rozpowszechniając 
się coraz bardziej, eo zawdzięcza­
my działalności istniejących szkół 
szybowcowych. Pierwszy większy 
i środek szybowcowy zorganizowa­
ny przez aeroklub lwowski założo­
ne w Bezmiechowej, która dzięki do 
skonałym warunkom terenowym, w 
krótkim czasie stała się sz/bowi- 
skiem wyczynowem. Óbók całego 
szeregu mniejszych ośrodków szy­
bowcowych, masowe sźkolenm y/e 
wszystkich trzech kategorjach pilo­
ta szybowcowego, przypadłe w ra­
dzi ale Szkolę Szybowcowej Póli-

lota szybowcowego. Już w roku na 
stępnym, dzięki subwencjom pozy­
skanym u władz centralnych, na te­
renie szybowiska wyrasta nowocze­
sny budynek mieszkalny mieszczą­
cy sale sypialne i wykładowe, ka-

Avoji. LOPP. przystąpił w roku bitr 
żącym do organizowania ośiodka 
żaglowego. Po wydzierżawieniu ie- 
renów, przebudowano budynek po- 
koszarowy w Pińczowie, młew.cząi 
w nim obszerny hangar, ponreszcze

PIŃCZÓW.

Szybowce szkolne wyczynowe nad południowem zboczem walu Piń- 
czowskiego.,

j ie dla 50 słuchaczy, sale wykład »- 
we i kasyno. Tabor szkoły wypo­
sażono w maszyny szkolne, tienin 
go we i wyczynowe. Tak więc v.r 
przeciągu krótkiego czasu, ośrodek

kształcącą w trzech kategorjaołi pi­
lotów s-ybowcowyeh.

Dzięki celowej i mcslr udanej 
pracy kieltok.ego okręgu wnjewód*. 
kiego LOPP., szkoła sv lir /.cow a  
Polichno - Pińczów, bętUie nogla  
rok rocznie przysparzać lotniciwu 
polskiemu 200 pilotów szybowco­
wych kat. „A" i „B“ oraz 50 mu pi 
lotów7 kat. „C“, stanowiąc wzór te­
go rodzaju urządzeń dla wszystkich 
ośrodków szybowcowych na terenie 
Bzplitej. W roku bieżącym pomimo 
skłóconego czasokresu szkol ••mi a, ze 
względu na konieczność przeprowa­
dzenia szeregu prac ar’ nstracyj- 
no - organizacyjnych, --kolono 
około 150 osób. Ostatnie wyniki 
pracy tak ze wrzględu na liczbę prze 
szkolonych jak i indywidualne wy­
czyny (Lot żagłov/v kieiownika 
szkoły instr. pil. K. Plenkiewieza 
w czasie 12 godz. 6 min. — nieofL 
cjalny rekord Polski), rokuią szko­
le jaknajlepszą przyszłoś Z ro­
kiem każdym szkoła szybowcowa 
Polichno - Pińczów zdobywa sobie 
coraz większe uznanie, niey.'ko na 
terenie kraju, lecz i zagraniią, cze­
go najlepszym dowodem jee1 prze­
szkolenie w latach ostatnich dwu 
grup międzynarodowych, w k tó w  b 
brali udział: finlandczycy, rumuni, 
czesi i węgrzy.

Kielecki okręg wojewódzki L. 
O. P. P. w pełnem zrozumieniu zna 
c zen i a lotnictw a dba obron w k^nira,

syno, bibljotekę szkolną oraz pomie 
sżczenie dla administracji. — Tak 
więc w niespełna trzy łata pracy, 
szkoła szybowcowa w Polichnie 
prz/stosowana została do masowe­
go szkolenia pilotów w lotach śliz­
gowych, wysuwając się na czoło i- 
stniejąeych ośrodków na terenie 
RzpLtej. Już jednak po dwuch la­
tach pracy, wyłoniła się potrzeba 
wyszukania odpowiednich terenów 
dla lotów żagle wy ch, które cmc -li- 
w dyby szkolenie w kat. „C‘‘ piio- 
iów szybowcowych, zamykając tern 
cal 'ść szkolenia w trzech kategor­
jach. Po piz-wr iwadzcińu całego 
i*zeregu wypraw doświadczalnych, 
doskonałym terenem dla lot-u w ża­
rowych okazało się pasmo piuczow 
due (t. zw. wał pińczowski), dłu- 
>ośc. około 6 km. przecinające pow. 
nińczowski z kierunku póln. za ­
chodu na połd. - wschód. Zbocza o 
trzech kierunkach wiatrów/ pia 
szczysta równina szczytu ułatwiają 
ca lądowanie na górze na miej­
scach startów, całkowicie otwarte O*yuow«» „v
o miękim podłożu przedpola, wiesz-
cie bliskość miasta, dały dosutecz- żaglowy wyposażony na mia.ę e me poprzestał jednak na dokona.-

Szybowlec „Czajka" nad skalistem wzgórzem Polichna

1* 1 * 3  I C ł j  x . i -  -  O  •  i * '  1  •  1 •  1  •

ną gwarancję taniego i bezpieczne- ropejską, łącznie z szybowiskiem w 
go wyszkolenia w kat. „C“. -  bbe Polichnie, tworzy obecnie szkol; 
szczędząc inwestycyj, Hel. okręn szybowcową „Polichno - Pińczów',

Lot żaglowy „Komara'*
nad Pińczowem. ^  .

chno - Pińczów zorganizowanej i: 
utrzymywanej przez Kielecki Q- 
kręg Wojewńdzki LOPP. i

Świetny swój rozwój datuje szko 
-*a od roku 1932, kiedy po przepro­
wadzeniu badań przydatności tere­
nów w Polichnie pod Chęcinami, 
kielecki okręg wojewódzki LOPP., 
wybudowawszy nowoczesny hangar 
warsztaty i wyposażając szkołę w 
logaty tabor szybowcowy, przystą­
pił do przeprowadzenia pierwsze­
go kursu w kategorji „A" i „B“ pi-

nej pracy Na wykończonym lotni­
sku w Masłowie pod Kielcami, już 
w roku bieżącym przystąp ion o  do 
budowy hangaru, celem zorganizo­
wania i uruchomienia w rok • przy­
szłym P. W. lotniczego. Zagadnie­
nie to jest niezmiernie ważne, z te­
go względu, że pozwoli na zamknię 
cie w pewną całość wyszkolenia lot 
niczego przez Polichno - Piń -zów - 
Masłów, oraz umożliwi w ośrodku 
żaglowym prowadzenie lotow wle­
czonych, stanowiących dalszv naj­
wyższy etap przeszkolenia szybow­
cowego.

Przy pomyślnym zrealizowaniu 
tego programu, województwo kie­
leckie, dzięki owocnej pracy zarzą­
du okręgu LOPP., posiadać będzie 
jedyny w swoim rodzaju će.owo i 
wzorowo zorganizowany ośrodek ó- 
bejmujący całość wyszkolema szy- 
bowcowo - lotniczego.

S p .  A k c .

WĘGIEL KAMIENNY PIERWSZORZĘDNEJ JAKOŚCI
Adres pocztowy: GRODZIEC koło Będzina 

telegraficzny: GROTO 
Telefony: Będzin Nr. 19 — — — Sosnowiec Nr. 1407.
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Kielce -  miasto przyszłości
Współczynnikiem rozwoju miasta to nowe połączenia kolejowe 

Kraków — Miechów i Radom — Warszawa
W związku z uruchomieniem no- 

tvych linij kolejowych Kraków — 
Miechów i Warszawa — Radom, 
oraz w związku z projektowaną bu­
dową linji kolejowej Kielce—Męd- 
rzechów, Kielce staną się jednym z 
najbardziej ruchliwych węzłów ko­
munikacyjnych w Polsce.

W związku z tern już obecnie 
wylania się cały szereg niezmiernie 
doniosłych zagadnień gospodar­
czych, które zagwarantują miastu 
praw.diowy i racjonalny rozwój. 
Na czoło tych zagadnień wysuwa 
się przebudowa dworca kolejowego, 
który w dotychczasowym stanie nie 
mógłby podołać potrzebom wzmożo­
nego ruchu, oraz budowa tunelu, 
względnie wiaduktu nad torami ko- 
lejoweroi przy ni. Piotrkowskiej, 
rozbudowa związanych z tem dziel­
nic i t. p. zagadnień, wymagających

jaknaj«z\ bszego rozwiązania.
Rozwiązaniem tych problemów 

zajmią się wkrótce odpowiednie 
władze - -  tak, że z wiosną b. r. 
oczekiwać należy podjęcia robót w 
tym kierunku.

Kielce więc wkraczają na nowe 
tory rozwoju.... Kultura tego mia­
sta i jego historyczna przeszłość 
słusznie predystynują je do roli, 
jaką Iiielee odgrywać będą w życiu 
odrodzonej Ojczyzny.

LEON KRUPSKI
K B E L G E ,

ul. S ienkiew icza

POLECA
NAJLEPSZE WĘDLINY

ZaKłady W ylw óioine M n  Spółdzielni S p n l y i i w
R. P. w KieScach

produku ją  następu jące  artyku ły  z m arką „ S P O Ł E M " .  
M ydło do p ran ia , m ydła  toaletow e, proszki m ydlane do prania , 
świece, pastę  do obuw ia i zapraw ę do podłóg, p łyn  i p roszek  do 
czyszczenia m etali i szkła, torby papierow e, gilzy i b ibu łkę  do 

— papi er osów,  ocet i m usztardę,

G r z y t m w s k i  i S-§sa
S przedaż w ęgla i koksu hurtow o i deta liczn ie  

KIELCE, ul. S ienkiew icza 64, tel. 1606 
S k ład y  detaliczne ul. S ienk iew icza 10 i 64.

W  W w  w  W w  W w w W w w W w  ^  w  w w w  W

I  H O T E L  ..B R I S T O L "  Im
m

i i
O O O C O O O O  £  9 0 0 3 0 0 0 0 0 3 0 0 0 0 0 0

Kielce, Sienkiewicza 21, tel. 12-24
poleca POKOJE z w odą b ieżącą
□miarknwsnvr.h.

(c iep ła  i zim na) po cenach 
G A R A ŻE NA M1F.ISC.LL

I  CHCESZ BYĆ ZDRÓW JEDZ DUŻO OWOCÓW
|  Szkółki Drzew i Krzewów O w ocow ych
I Kieleckiego Powiatowego Związku Samorządowego 

W PODZAMCZU — CHĘCIŃSKIEM 
poczta i  stacja kolejowa Chęciny, powiat Kielecki.

J  Polecają po cenach bardzo przystępnych od 1 zl. do 1 zl. 46 gr. wyboro­
wi we DRZEWA i KRZEWY OWOCOWE w jaknajłepszych odmianach 
f  handlowych i amatorskich.

Szkółki Po w. Zw. Samorządowego prowadzone pod opieką fachową, wolne
są od wszelkich chorób.

Bliższych informacji na miejscu — w Podzamczu — Chęcińskiem udzie­
la Kierownik Sejmikowej fermy rolniczej, w Kielcach zaś w dnie wtor­

kowe w Biurze Wydz. Powiatowego ul. Mickiewicza 10.L

HEMOROIDY!
I bÓLACH. SWĘB im iU . PIECZENIU 1 
KRWAWIENIUl STOSuJE Sl{

ORYGINALNE C ZO PK I

\ .m m
G Ą S H C K I E G O

P R ,i r 'j 'E W N ę .T R J j ( « H ;lGU2AĆ'«ŻHEMÓROIÓAtłtyCH7: 
s j S s i / j ę  . S i e * m a ś ć  . . . V A R  I C  O  L ':U  p I.p o p p w ś k i e g ó .)

barhieszczaHski

KIELCE,
ul. S ienk iew icza 9 1
POLECAt
śn iad an ia , o b i a d y  

i kolacje. 
S pecja lność  d a n i a  
b a r o w e  od 50 gr.
D la znaw ców  i sm ako
szów-PlWO DUBELTOWE.

!  Zdzisław Maciejczak

$
i

KIELCE ul. S ienk iew icza 40
Poleca wyborowe pieczywo. |

Ił___ i

i®

I
I
I
I
i
i
i
I
l

FS>

Koncesjonowany przez 
Ministerstwo skarbu D. Rozenberg, Dom Handlowy

w  Kielcach, Sienkiew icza 23
za ła tw ia  operacje  w zak res bankow ości w chodzące, u sku teczn ia  

p rzekazy  zagran iczne do P a le s ty n y  i do R osji Sow ieckiej.

„Huta Ludwików” f
Spółka Akcyjna w Kielcach 1

P O L E CA : 
Wyroby tłoczone i ciągnione z blachy
żelaznej, stalowej, półszlachetnej, a także z blachy nierdzewiejącej 
W szelkiego rodzaju artykuły tłoczone i ciągnione z blachy, dostarcza 
my również w stanie uszlachetnionym, t. j. poemaljowane, cynowa­
ne, ocynkowane, lub niklowane i t. d.
Paten tow ane kuchenki do gotowania „DOMOGAZ“ 
jedno i dwuplomienne, bardzo praktyczne w użyciu, higjeniczne 
i oszczędne. Koszt gotowania w domu rodzinnym wynosi około 
30 groszy dziennie.
Patentowane grzejniki stalowe S-H-L
do ogrzewań wodnych i parowych, lekkie estetyczne, łatwe do 
wmontowania. G r z e j n i k i  S-H-L posiadają największy współ­
czynnik wydajności cieplnej.

Żaluzjowe piece do ogrzewań centralnych S-H-L 
Niełamliwe płyty i ruszty kuchenne patentu „ILNICKF*

POZATEM W ZAKRES PRODUKCJI FABRYKI WCHODZĄ* 
Sanitarią, jak umywalnie, zlewy, klozety emaljowane białe i koloro­
we, rury kanalizacyjne i wodociągowe wraz z kształtkami, oraz wła­
zy kanalizacyjne. Naczynia kuchenne żeliwne surowe, jedno- i dwu­
stronnie emaljowane na kolor niebieski, lub bronzowy. Płyty ku­
chenne, ruszty i drzwiczki piecowe, piece szamotowe, piecyki i ku­
chenki żeliwne, buksy do wozów. Kowadle stalowe, tudzież wszel­
kie maszyny rolnicze.

Adres dla korespondencji: KIELCE, SKRZ. POCZT. 101.

K. ORNOCH, Kielce, ul. Kilińskiego 3, tel. 12 -69
a  uskutecznia wszelkie INSTALACJE ELEKTRYCZNE, BUT, OWY 
g  STACJI ELEKTRYCZNYCH. DOSTAWY SILNIKÓW, PRĄDNIC Q
e  i w szelkich artyku łów  elek trycznych. a

^ R e m o n t  — b u d o w a  — s p r z e d a ż ,  i

ELEKTROWNIA W  KIELCACH
s p ó ł k a  a k c y j n a

elektryflkuje
f abryki ,  

warsztaty,
gospodarstwa 

domowe
na najdogodniejszych warunkach



Z A K Ł A D Y
CERAMICZNE JÓZEFÓW C Z E L A D Ź  

te!. Sosnowiec 3-42
1 A

Dostarczają w pierwszorzędnej jakości artykuły 
ceramiczne sanitarne: Miski klozetowe, umy­
walki zwykłe i luksusowe, pisuary, bidety umy­

walki kuchenne i laboratoryjne i t.p.

ini, Tadeusz Skrzynecki
naczelnik wydzieli, kanalizacji i wodociągów

m . S O S N O W C A

Wyroby kam ionkowe (t. zw. fenertonowe), zmy­
waki kuchenne i laboratoryjne, pisuary stojące t. 
zw. „słonie" Płytki ciemne, glazurowane, białe 
i kolorowe, płytki dwustronne glazurowane oraz 
płytki odporne na mróz i kwasy, białe i kolorowe.

Z gospodarki miasta Sosnowca
W odociągi i kanalizacja

Poniższe zestawienie ma wyka­
zać, w jakim  stopniu zostały dotych 
czas zrealizowane zadania miej­
skie]) urządzeń wodociągowo - kana 
lizacyjnych, polegające na dostar­
czaniu mieszkańcom Sosnowca do­
brej wody oraz usuwania płynnych 
nieczystości i wód opadowych.

Stopień realizacji wyszczegól­
nionych zadań zależy od długości 
ulicznych przewodów wodociągo­
wo - kanalizacyjnych i od ilości 
posesyj połączonych z temiż prze­
wodami, dlatego też akcja Miejskie 
go Zakładu Wodociągowo - Kana- 

3go idzie w dwuch kierun-

lizacyjne, normujące stosunek pu­
bliczno - prawny między m agistra­
tem a korzystającymi z miejskich 
urządzeń wodociągowo - kanaliza­
cyjnych. .

Przymus łączenia nieruchomości,

przewidziany wzmiankowanemi 
przepisami bezwątpienia przyczy­
nił się do wzrostu połączeń, co po­
twierdzają wyniki otrzymane od 
1933 r. W ciągu siedmiu miesięcy 
bieżącego okresu budżetowego przy

RESTAURACJA

99
kach:

1) powiększenie stanu ulicznych 
urządzeń wodociągowo - kanaliza­
cyjnych,

2) zwiększanie ilości nierucho­
mości przyłączonych do sieci miej­
skiej.

Sieć ulicznych przewodów odda­
nych do użytku po zakończeniu ro­
bót Ułenowskich, wynosząca 32.830 
m. b. wodociągów i 29.388 m. b. 
kanałów — była niedostateczna dla 
m iasta stutysięcznego, w dodatku
0 tak odrębnej, w porównaniu z in- 
nerm miastami, konfiguracji.

Według przybliżonych obliczeń, 
w obecnej chwili miasto powinno 
posiadać około 70.000 m. b. wodocią 
gów i 70.000 m. b. kanałów.

Spowedu braku odpowiednich fun 
d uszów rozbudowa sieci postępuje 
uaogół powoli, jednakże w każdym 
roku wykonywa się niewielkiemi 
odcinkami niezbędne przewody.
W rb. dzięki pożyczce z Funduszu 
Pracy oraz przy pomocy zaintereso­
wanych właścicieli nieruchomości, 
wykonano 2.650 m. b, wodociągów
1 i .235 m. b. kanałów.

Stan ulicznych przewodów na 
dzień 1.11. br. wynosi: 39.160 m,̂  b. 
wodociągów i 36.475 m. b. kanałów.

Ilość studzienek ściekowych, 
służących do odprowadzania wód 
opadowych z terenu ulic i placów, 
jest również stale powiększana w 
miarę rozbudowy kanałów i prze­
budowy nawierdm i ulic. Na dzień 
1, 11. br. było 246 studzienek ścieko 
wych, z czego wykonanych w roku 
bieżącym — 26 szt.'

Jak  wynika z powyższego sieć 
przewodów tylko częściowo pokry­
wa zabudowane ulice miasta, stąd 
też liczba nieruchomości, które mo­
gą być przyłączone do przewodów 
ulicznych jest stosunkowo niewiel­
ka, mianowicie wynosi ona około 
1.300 na przszło 4.000 nieruchomo­
ści zabudowany!).

Rozwój przyłączeń nieruchomo­
ści jest bardzo nierównomierny w 
poszczególnych latach, najwięcej 
przyłączeń uskuteczniono w r. 1931 
bo 172 z wodociągiem i 139 z kana­
łem, najmniej w 1932 r. — 33 z wo­
dociągiem i 19 z kanałem.

Dla charakterystyki podanych 
okresów należy zauważyć, że w 
1931 r. uruchomiono wodociąg, a w 
końcu 1932 r. weszły w życie miej­
scowe przepisy wodociągowo - kana

SAVOY
Sosnowiec, ul. 3 Maja 8 

telef. 9-01.
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najsympatyczniejszy 
lokal — znakomita 
orkiestra — dancing 
— atrakcje artystycz­
ne — w s o b o t y ,  
n i e d z i e l e  i świę­
ta f i v e  o ’c 1 o c k i

FABRYKA LIN i PRUTU
dawn. A. DE1CHSEL S. A. 

S O S N O W I E C
D r u t y  s t a l o w e  do wszystkich celów
■wszelkich w ytrzym ałości m e

Liny druciane do wszystkich celów 
Siatki, druty kolczaste i t. d.

Zakłady Przemyślu Stalowego
MEYERHOLD S. A.

SOSNOWIEC

Liny druciane
do wszyskich celów

P i l n i k i
wysokiego gatunku

H®®®#®®#®®®®®®®®*©®#®®®®®®®®!I *
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Kopalnia W ęgla „DOROTA"

w Ostrowach 
Biuro sprzedaży w Sosnowcu, uS. Małachowskiego 9

m
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PRZY WŁ0S0W 
WYPADANIU,
łupieżu, łysien iu  s to su  e się mydło 

CHINOWO-CHMIELOWE 
i ESENCJĘ 

CHINOWO - CHMIELOWĄ.—

N a j s t a r s s a  n a d w o r n a
f a b r y k a  f o r t e p i a n ó w  i p i a n i n

łączono do wodociągu 82, do kana­
łu — 62 nieruchomości. Liczby te 
przekroczą prawdopodobnie 100 w 
ciągu całego okresu budżetowego.

Do wzrostu liczby przyłączeń w 
r. b. przyczyniła się również po­
moc jaką okazuje Zarząd Miejski 
właścicielom nieruchomości, udziela 
jąc na dogodnych warunkach po­
życzki na przyłączenia. Na dzień 
1. U . b. r. liczby przyłączonych 
nieruchomości wynosiły: 423 z wo­
dociągiem i 467 ż kanałem, co sta­
nowa odpowiednio 33 proc. i 36 
proc. ogólnej liczby nieruchomości 
przylegających do ulic, w których 
istnieje wodociąg i kanał.

W przyszłym roku liczby powyż 
sze wzrosną, wybitnie z uwagi na 
to, że Zarząd Miejski ma zamiar 
wykonywać połączenia przymuso­
wo w większym zakresie i w dal­
szym ciągu udzielać kredytu na po 
wyższe roboty. 1 '-'• • 'i

Do wzrostu przyłączeń przyczy­
ni się również zwykła kalkulacja 
właścicieli nieprzylączonych nieru­
chomości, na których nakładane są, 
zgodnie z miejscowemi przepisami 
wodociągowo - kanalizacyjnemi, o- 
płaty za prawo korzystania z miej­
skich urządzeń, wynoszące 50 proc. 
opłat ryczałtowych za wodę i ka­
nał, pr tyczom opłat tych nie moż­
na rozkładać na lokatorów w prze­
ciwieństwie do opłat za korzysta­
nie.
. Mimo większej liczby posesyj 

połączonych z kanalizacją niż z wo 
dociągiem, należy stwierdzić, że 
większy procent ludności korzysta 
z wodociągu niż z kanalizacji, a to 
w związku z istnieniem 21 kranów 
ulicznych do publicznego użytku, 
ustawionych w takich punktach 
miasta, gdzie nieruchomości nie mo 
gą być przyłączone s powodu bra­
ku rurociągów ulicznych.

Z kranów tych woda pobiera­
na jest przez okolicznych miesz­
kańców- zapomocą wiader, dla dalej 
zamieszkałych przewożona jest 
beczkowozami.

Rozmiar korzystania z wodocią­
gu ilustru ją poniższe liczby wzięte 
dla m-ca września rb. W m-cu tym 
zużyto ogółem 71.330 m. sześcien­
nych wody co daje średnio na 1 
mieszkańca i dobę 21 litrów przy 
założeniu 110.000 mieszkańców.

Dla całokształtu sprawozdania 
należy dodać, że w okresie budżeto 
wym 1933-34 przedsiębiorstwo kana 
lizacji i wodociągów przelało ze 
swej nadwyżki eksploatacyjnej do 
budżetu administracyjnego miasta 
kwotę zł. 160.000.— na spłatę poży­
czek zaciągniętych na budowę-kana 
lizacji i wodociągów".

Tc H e f t i n g  i Ska,
L e s z n i - P o z .

S p r z e d a j e  n a  n i e z w y k l e  d o g o ­
d n y c h  w a r u n k a c h .  P r z y  m i n i ­
m a ln e j  za l ic z c e .  C e n y  n isk ie .
i ^ a s z e  p i a n i n a  u z n a n e  z a  n a j ­

l e p s z e

Z D R O W I A  J E D Y N I E  T  (co n a j l e p s z e
»  -»

C O K O L W I E K  D R O Ż S Z E - !  
- W I E L O K R O T N I E  

E P S Z E t j
k
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Dekalumen
Litera jĵJ jest skrótem słowa dekalumen, 
które określa wydajność świetlną żarówki, 
Ąm mniejsza jest ilość watów przy tej samej 
wydajności świetlnej tym lepszą jest żarówka 
i tym tańsze wydzielane przez nią światło 
Osramówki^*^ odznaczają się małym  
nażyciem prądu p rzy  dużej wydaj•  

ttości świetlnej, dlatego stosujcie 
pełnowartościowe

Z dwuskrętką z drutu krystalicznego  
Ittdrę zapewnią Wam tanie światło.

C H R Y P K Ę !  
D U S Z N O Ś Ć  

LE GARDŁA [

BBHBeBBl
A p t e k a  M S ^G Ą S E jC K IE G O  

•W W -JA 8 Z A W l* ,O Ł .r« 6 tA j^  
Spriedają apteki i aMady tptaetna.

ZAKŁADY PRZEMYSŁU METALOWEGO

BRACIA SZAJN
S p ó łk a  Akcyjna w  BĘDZINIE

Tel. 40t I 402.
PRODUKUJĄ: liny stalowe dla kopalń, szyny, druty i liny jniedziane-elektrolityczne, gwoździe, druty żelazne i śrhby itp.

Polskie Zakłady Przemysłu Cynkowego Spółka Akcyjna w Będzinie
blachę żelazną ocynkow aną marki „CKH*. Królewska Huta 
blachę cynkow ą we wszelkich wymiarach, 
wiadra I garnki blaszane ocynkow ane „C.K.H. 
blachy dziurkowane z w szelkich metali,

plomby ołowiane, w e wszelkich w ielkościach, 
oraz
BIEL CYNKOWA marki „CKH. Królewska Huta* 
CHLOREK CYNKO w stanie ptynnym l sproszkowanym

S p e c j a l n o ś ć :  B I E L  F A R M A C E U T Y C Z N A  ( Z i n c u m  o x y d a t u m  p u r f s s i m u m ) .
TLENEK ŻELAZA (Czerwień żelazowa) 60 proc. F E 2088. ■ Wzory i oferty wysyłam y na żądanie bezpłatnie i odwrotnie.
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Tow arzystw o Fabryk Portland-Cem entu

„ W Y S O K  Au
Spółka Akcyjna

ZA RZĄ D: TELEFONY: ADR ES TELEGR.
W arszawa ul. Ma- W ydziału Sprzedaży „W YSOKA", 

zow iecka 7. 6 12 87 6 87 62 W A R SZ A W A

F A B R Y K I
1) W  W ysokiej Pilickiej, przy stacji Łazy.W arsz. Dyr. Kol. Państw .
2 )W P od rosi „ „ Roś,W ileńskiej „ ., „

produkują piecami rotacyjnemi
cement portlandzki normalny, w ysokowartościowy i specjalny, 

wydatnie przewyższający normy. 
rrrrn Roczna sprawność produkcyjna 490.000 tonn.

Mgr. St. Malanowicz
sekretarz wydziału powiatowego

Powiat zawiercki w walce z bezrobociem
Długotrwały kryzys w fabryce T. 

A. Z. w Zawierciu i  powstałe z tego 
powodu od ła t kilku bardzo poważne 
redukcje robotników, zmniejszenie pro 
dukeji Zakładów Przemysłowych w 
Myszkowie i  Porąbie, zamkniecie fa­
bryki Hulczyuskiego, niemożność o- 
trzym ania pracy w Zagłębiu, oto po­
wody bezrobocia, które w ostrej i wy­
raźnej formie pojawiło sią jesienią 
1931 roku w powiecie Zawierciańskim.

W odpowiedzi na apel powiatowego 
komitetu dla spraw bezrobocia pow­
sta ją  Komitety Gminne, pozatem w 
Myszkowie, Porąbie i Wysokiej — Ko­
m itety  fabryczne, na azele których sta­
ją  miejscowi działacze społeczni, wzglą 
dnie wójtowie gmin. Nie czekając na 
pomoo ze strony kom itetu wojewódz­
kiego, przystąpiono z miejsca do szu­
kania własnych środków. Efekt, nale­
ży przyznać — był nadzwyczajny. — 
Październik, listopad i grudzień 1931 
roku dają ponad 50.000 złotych włas­
nych dochodów. Ogółem w okresie zi­
mowym około 100.000 zL, w następnych! 
miesiącach cyfry te m aleją i  w kwiet­
niu i nastąpnych miesiącach nie prze­
noszą sumy 5.000 zł. miesięcznie. W  ro­
ku 1932/33 akcja samopomocowa m iej­
scowego społeczeństwa znacznie sią 
kurczy, osiągamy 25 proc. wpływów z 
roku ubiegłego. To co zebrano w u- 
bogim powiecie Zawierciańskim, prze­
rasta  prawie o 40 proc. bogaty Opa­
tów, kilkakrotnie więcej nawet jak  
zabrano w Busku i Jędrzejowie, _ a dzie 
sięciokrotnie przerasta kwoty, jakie z 
tego ty tu łu  otrzymuje powiat Włosz­
czowa i Miechów. Najbardziej ofiar­
ną warstwą okazali sią pracownicy u- 
mysłowi, bardzo poważne również do­
tacje, stanowiące 100 proc. wkładów 
robotników ofiarowuje przemysły np. 
Kom itet Fabryczny w Myszkowie w 
ciągu 2-ch miesięcy 1931 r. zbiera pra­
wie 12.000 złotych, a obroty tegoż Ko­
m itetu za dwa wspomniane miesiące 
wraz z kwotami, otrzymanemi z po­
wiatu' sięgają sumy 35.000 złotych. — 
Obroty kasowe Komitetu Powiatowe­
go za miesiąc październik i listopad 
1931 r. dochodzą do ćwierć m iljona zło 
tych, a za okres roczny 31/32 przerasta­
ją  sumę pół m iljona złotych. Od Ko­
m itetu Wojewódzkiego otrzymujemy 
41.000 złotych w gotówce, 355.600 kg. 
kartofli, 1.121,1 ton węgla, 295.000 kg. 
mąki, ponad 3.000 kg. cukru, 14.000 kg. 
mięszanki kawowej, ta  pomoc pozwala 
na zaopatrzenie do 12.000 osób, taka 
bowiem maksymalna liczba zainHr ■ 
sowanych w 1931/32 roku korzystał • 
akcji doraźnej. Co do ilości bezrobot­
nych w okresie tym zajmujemy kolej­
no trzecie lub czwarto miejsce w Wo- 
jewództwia Wysokość udzielanej po­
mocy bezrobotnym w poszczególnych

odrobienie dosięga do 50 proc. sumy 
otrzymanej, w innych ośrodkach bez­
robotni odrabiania akcji odmawiają,
odpracowywanie m a miejsce na dro­
gach P. Z. S. i gminnych. Kok 1933*34 
wiążący się datą z przemianą do­
tychczasowych Komitetów u unuu..,.u 
Pomocy Bezrobotnym na Komitety 
Funduszu Pracy w dalszym ciągu co 
do ilości bezrobotnych zalicza się do 
ciężkich.

Przeprowadzona selekcja i częścio­
wa em igracja do ośrodków, gdzie p ra­
cę można znaleźć, zmniejsza ilość bez­
robotnych do 8.500 osób (obecnie 6.000). 
Akcja doraźna trw a w dalszym ciągu, 
coraz większe jednak sumy przeznacza 
się na zatrudnienie bezrobotnych. Na 
ten cel w 1933/34 roku wydaje się 
318.772.81 zł., zatrudniając średnio — 
dziennie 291 ludzi. Same listy  mącz- 
ne w tym  czasie osiągają sumę 188.428 
Zł. 92 gr., ilość robotniko - dniówek 
45.639. Na akcję doraźną wydaje się 
136.427.37 zł., w tern zasiłki odpracowa­
ne wynoszą sumę 58.080.25 zł.

Dochody własne kurczą się prawie 
zupełnie i w okresie tym  wynoszą za­
ledwie 3.260.62 _ zł., obroty po jednej 
stronie dziennika głównej sięgają 
zł. 1.046.272.11 gr.

Powyższa trzyletnia walka z bezro­
bociem zagadnienia tego n i ' rozwią­
zała i na naszym terenie jeszcze nie 
została zakończona, wyniki jednak po­
zytywne dała. Zachowanie p i/:z  cały 
okres trzech la t zupełnego spokoju i 
bezpieczeństwa publicznego, mimo tu 
i ówdzie usiłowanych masowych oble- 
gań gmin i stosowania nacisku i ust­
nych gróźb, pomoc okazywana dzie- 
siątkom_ tysięcy ludzi w okresie zimy, 
zatrudnianie do półtora tysiąca osób 
w okresie letnim, oto rezultaty wspól­
nego wysiku Eządu i miejscowego spo 
łeczeństwa.

Cała akcja nadzorcza i techniczna 
spoczywała w rękach samorządu i jego 
organów wykonawczych, tj. urzędni­
ków, wykonano _ olbrzymią pracę bez­
interesownym, ciężkim i znojnym wy­
siłkiem. Obroty 500.000, 627.366.30 i 
1.046.272.11 zł., koszty adm inistracyjne 
na ten okres wyniosły około 3.000 zł. 
— niccdi cyfry te przemówią

w latach 1931 do 1934
gminach jest bardzo różna i uzależnio 
na w pierwszym rzędzie od dochodów 
własnych, średnio miesięcznie na oso­
bę przypada od zł. 1.20 w gminie Mrzy_ 
głód, do zł. 10 i 14 w Wysokiej i My­
szkowie.

Od grudnia 1932 r. Komitet zmienia 
swą nazwę na Komitet Funduszu Po­
mocy Bezrobotnym. Sytuacja gospo­
darcza w powiecie nie polepsza Błę, 
akcja zatem pomocy trw a w dalszym 
ciągu, liczba zatrudnionych utrzym u­
je  się w poprzedniej wysokości. Docho 
dy własne w poważnym stopniu male­
ją. Dotacje pieniężne z kom. wojewódz 
kiego dochodzą do 233.000 zł., w tern 
poraź pierwszy specjalne i dość znacz 
ne kredyty na uruchomienie robót pu­

blicznych. Pomiędzy bezrobotnych Ko­
m itet rozdziela 425.900 kg. kartofli. 
967,5 ton węgla, 890.000 kę. mąki, 14.100 
■g. mieszanki kawowej i kilka tysię- 

oy kg. cukru. Obroty kasowe w 1932/83 
y y  noszą 627.866.30 zł.

Akcję pomocy rozszerza Komitet i 
na dzieci, w kilku punktach w locie 
tworzy się półkolonje, w okresie zimo­
wym przy pomocy ZPOK. dożywia się 
około tysiąca dzieci. Setki tysięcy wy. 
dawanych złotych na akcję doraźną 
nasunęły myśl, że pieniądze te jednak 
w pewnym stopniu idą na marne, i że 
należy wszystko uczynić, aby bezrobot 
ni rozpoczęli odrabianie otrzymywa­
nych zasiłków. Akcja ta  naogół dała 
rezultaty słabe, a w kilku ośrodkach— — —
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m N ajp o w a ż n ie j s z ą  ins ty tuc ją  na  te ren ie  p o w ia tu  B ę d z iń sk ieg o ,  p o w o ł a n a  do g r o m a d z e n i a  o s z c z ę d n o śc i

m  KOMUNALNA KASA OSZCZĘDNOŚCI
pow iatu B ędzińsk iego, w  Będzinie, ul. S ą tzew sk ieg o  12.

O r a z  jej oddzia ły :  w  Czeladzi, Rynek 14, w  Dąbrowie Górniczej, 3-go Maja 18.
K a s a  w y d a je  k s ią ż e c z k i  w k ła d o w e  im :e n n e  lu b  n a  o k a z ic ie la  ju ż  p rz y  w p ła c ie  j e d n e g o  z ło tego . B e z p ie c z eń s tw o  w k ła d ó w  

ca łk o w ic ie  z a g w a r a n to w a n e ,  t a je m n ic a  u s ta w o w o  z a s t r z e ż o n a .  Z ło ż o n e  w  K .K .O . w k ł a d y  d o  w y so k o śc i  2,500 zł. n ie  p o d le g a ją  zajęc iu .

Czystość odbioru radiofonicznego
Nie ulega wątpliwości, że roz­

powszechnienie rad ja  byłoby bezpo- 
równauia większe, gdyby odbiór 
audycyj radjowych nie ulegał tak 
wielkim zakłóceniom. Dla ucha mu­
zykalnego, a więc wrażliwego, trza­
ski, gwizdy i wręcz niesamowite 
dźwięki, zakłócające czystość od­
bioru, są tak nieznośne i denerwu­
jące, ze jedną z największych trosk 
rózgi śni stanowi właśnie kw estja 
czystości audycji. Tłumaczono to 
rozmaitemi przyczynami: wpływa­
mi atmosferycznemi, działaniem 
prądu elektrycznego, przebiegają­
cego w przewodach oświetlenio­
wych i tramwajowych i t. p.

Spraw a ta  była m. in. przedmio­
tem specjalnych obrad Kongresu 
Międzynarodowego Związku Tram ­
wajów i Kolei w Berlinie. R eferat 
na ten tem at wygłosił p. J . Peri- 
dier, dyrektor działu budowy Sp. 
Akc. „Transports en eominun de la 
Region Parisienne“. Stwierdził on 
na podstawie szczegółowych badań 
i przeprowadzonej w tej mierze an­
kiety, że wbrew ogólnej opinji za­
kłócenia radjowe, mogące być przy­
pisane trakcji elektrycznej, przed­
staw iają zaledwie 3 do 10 proc. 
wszystkich zakłóceń odbioru radjo- 
fonicznego; promień ich działania 
nie wynosi więcej, niż paręset met­
rów i ogranicza się zwykle do nie­
ruchomości, stojących przy ulicach, 
l o  których przechodzą tram w aje.W  
większości wypadków można bez 
trudu zakłócenia te usunąć przez 
ulepszenie instalacyj radjoodbior- 
czych a przedewszystkiem anten.

"źródłem zakłóceń radjowych są 
— poza brakami w utrzym aniu u- 
rządzeń technicznych i poza niepra-

widłowemi konstrukcjam i — przy­
rządy do odbierania prądu z sieci 
górnej, a głównie odbieracze krąż­
kowe. P rzy  obecnym jednak stanie 
techniki prawdziwie dobre rozwią­
zanie tego zagadnienia niestety nie 
istnieje. Oczywiście ani władze pub 
liczne, ani przedsiębiorstwa komu­
nikacyjne, wałczące z dużemi trud ­
nościami finansowemi, nie mogą 
brać na siebie kosztów, związanych 
z udoskonaleniami, zapewniającemi 
czystość odbioru, pomimo opieki, 
którą otaczają radjofonję. Pozosta­

je więc- tylko droga pośrednia — 
dokładania starań  celem jaknaj 
większego ulepszenia odbieraczy
krążkowych.

Różne organizacje międzynaro­
dowe w spółpracują ściśle nad bada 
uiem zakłóceń radjowych. Okazu­
je się jednak, że odnośne prace nale 
ży kierować ku zagadnieniom te­
chnicznym, o nie administracyj-- 
nyrn.

Większość państw  dotychczas 
nie w yd iła  odnośnych przepisów 
ustawodawczych, licząc się widocz-

A J. W ie lm o ż n e m u  P a n u  D o k to ro w i  J a n k o w s k ie m u  D y re k to ­
ro w i S z p i ta la  M ie jsk ieg o  w  S o sn o w c u ,  z a  s z częś l iw e  z ło żen ia  
b a r d z o  s k o m p l ik o w a n e g o  z ła m a n ia  ręk i  s y n a  n a sz e g o  Jerzego, 
o ra z  J. W. P a n u  D o k to ro w i K o ło d z ie jo w i,  s k ł a d a m y  se rd e c z n e  
p o d z ię k o w a n ie

Cz. Dzidowsc .̂
Sosnowiec, dnia 11- XI. 1934 r.

nie z  i : ‘a 'ą  ewolucją radjotechniki 
mogącą w krótkim czasie odebrać 
przedwczesnym rozporządzeniem 
wszelką wartość praktyczną. Lep­
sze natm iiast jest jednolite uregu­
lowanie lej spraw y w skali pań­
stwowej. niż różnorodnemi przepi­
sami mit jscowemi, zbyt często wy, 
dauemi p d naciskiem gwałtow- 
.1 y cii ? ck i a macy j słuch aczy rad j o- 
wyeh. ! \

R eferent nie wypowiedział się 
za żadną z powyższych sprzecznych 
tendencyj; sądząc, że należy zacho­
wać stanowisko bezstronne. Przed 
siębiorstwa zaś trakcyjne, przy naj 
lepszych chęciach chronienia odbio 
i u  rad jiw ych  przed zakłóceniami, 
oczywiście muszą się bronić przed 
nakładaniem na nich niesłusznych 
—zobowiązań, któreby mogły szko 
dzić pełnionej przez nie służbie pu 
blicznej.

A . P .

Zakład Zegarmistrzowski J .  K O N E C K I
^     ..................—at— — ■MMM— I W a — B—a —  linii — HB— —— —  —  i 1 l

Kielce, uL Sienkiewicza M r .  17.
P o le c a  d u ż y  w y b ó r  z e g a rk ó w  f irm ow ych ,  z e g a ró w  śc ie n n y c h  i b u ­
d z ik ó w  b a r d z o  d o b ry c h  firm  k r a jo w y c h  i z a g ra n ic z n y c h ,  z g w a ra n c ją  
5-cio le tn ią ,  o ra z  d u ż y  w y b ó r  b iżu te r j i ,  z ło ta  i g a lan te r j i :  k liksy , 

b ro s z k i  i ró ż n e  n o w o śc i  do  su k ien ,
C e n y  k o n k u re n c y jn e .

Z głębokim szacunkiem  g jć ś s e @ f  B C @ r a © d ® i .

Raz na 100 Sat
tw o rzy  k in e m a to g ra f ja  tak ie  

a rc y d z ie ło  jak:
5 JKawalkada

Diana W ym yard i Clive Brook.
Film , k tó ry  n ie  p o t r z e b u je  r e ­
k lam y . Film , k tó ry  o szo łom ił  

c a ły  świat!
W krótce  w y ś w ie t l i  kino „Czwartak”

Tnę̂ ćBe&ê o^nccna cUa doled -  nieoa^ą/iicne
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Zemsta Komara
K5S3 druga „Farfusiy" —
pow ieść napisana specjalnie dla „Expresu Zagłębia"

— Mniejsza o auto — znajdzie 
się! — Gadaj pan o rzeczach waż­
niejszych, — kio was napadł?

— A bo ja  wiem? — Słyszałem 
coś o jakimś Krwawym Wacku...

Policjanci aż podskoczjli do gó­
ry, tak podziałała na nich ta  nie­
spodziewana wiadomość.

— Krwawy Wacek?! — Skąd 
pan to wie? — zapytał gorączko­
wym głosem komisarz.

— Tak mówili między sobą — 
usłyszałem... Była ich cała kupa — 
co5 z ośmiu czy dziesięciu — nie li­
czyłem... Ale ci dwaj, niby moi pa­
sażerowie (nie zapłacili mi ani gro­
sza i auto przez nich postradałem) 
jednego zakatrupili na . miejscu, a 
drugiego, właśnie tego Wacka po­
strzelili...

— W acka postrzelili?!.. I  co da­
lej? — Co? —nalegał komisarz.

— Postrzelili go w rękę... Sły­
szałem jak wołał do swoich: — Rękę 
mi przewiązać!..

— Strzały były obustronne?
— Tak. N ajpierw  oni, to jest 

bandyci obsypali nas kulami. — 
Dziwię się, że moja maszynka nie

została uszkodzona, karetkę to na- 
pewno podziurawili jak  sito... Oj, 
ciężkie cholery!..

— Auto było im potrzebne, dla­
tego nie strzelali w motor — zrobił 
trafną  uwagę Makówka.

— W jakim  kierunku odjechali 
bandyci?

— Nie wiem. Jak  mnie któryś 
uderzył w głowę, to odrazu zamro­
czyło mnie i upadłem na ziemię — 
odtąd już nic nie wiem co się dalej 
działo...

— Szkoda. — To pan przywiózł 
tu  wywiadowcę W racza?

— Nie wiem jak  się on nazywał, 
wiem że z Poznania, bo go nawet z 
widzenia znałem, — dlatego nie od­
mówiłem jazdy do W arszawy. Ale 
żebym wiedział, że na takie aw an­
tury, — nigdybyn?' się nie zgodził...

— Cóż on wyprawiał?
— Kazał jeździć mi na S tare 

Miasto, potem przystawaliśmy tu 
przed komisarjatem, potem znowu 
przed jakąś restaurację zawieźliś­
my dwie panny... S tam tąd wyle­
ciało jakichś dwóch młodych kawa­
lerów... We dwa auta później, od­

wieźliśmy wszystkich do hotelu — 
wiadomo — bawią się państwo...

— Dosyć już — przerwał szofe­
rowi komisarz. — Zajmijcie się nim
— polecił dyżurnemu.

— A  co będzie z mojem autem?
— Narazie nic, — później... zo­

baczymy — krótko oświadczył ko­
misarz, wskazując oczyma posterun 
kowemu, aby szofera wyprowadził.

— Chodź pan — badanie skoń­
czone — trzeba się umyć i oczyścić
— wytłumaczył posterunkowy szo­
ferowi, łagodnie lecz bardzo sta­
nowczo, ujm ując go pod rękę.

Wyszli.
.-"W szystko jest jasne dla mnie 

w jego opowiadaniu — wyrzekł ko­
misarz do Makówki, zapalając pa­
pierosa i w patrując się w płomień 
zapałki.

— Ten drugi pasażer?
— To Węch — nie ulega n a j­

mniejszej wątpliwości. Bandyci za­
gięli sobie na niego parol już ód- 
dawma, a K rw aw y Wacek działa tu 
napewno w porozumieniu z Koma­
rem... _ .

— Ciężką będzie miał z nimi 
Węch przeprawę...

Komisarz zdmuchnął płomień 
zapałki i pokiwał głową. — Miało 
to oznaczać:

— Węcha żywego już nie zoba­
czymy!

— Pan komisarz myśli, że sta­
rego zabili?

— A wy jak  myślicie?

— No, — tak... możliwe, że z nim 
już kaput...

— Szkoda — to był dzielny czło­
wiek — jedyny detektyw pryw atny 
dla którego czułem dużo szacunku. 
No, — tern większa kara powinna 
spotkać tego młodego drania! Opu­
ścił go w najgorszej chwili — może 
nawet sam go wydał w ich ręce! — 
K analja! Judasz!... Choćbym całą 
kulę ziemską miał przeszukać — 
znajdę gałgana! — odgrażał pod 
adresem Bogu ducha winnego, lek­
komyślnego detektywa, który me 
przypuszczał ani na chwilę jaka się 
nad jego głową zbierała burza.

I  po godzinnej naradzie został 
ustalony taki plan działania:

1) Zebranie wiadomości o prze­
bywaniu w ostatnim  dniu w W ar­
szawie detektyw a i jego kontakcie 
z Komarem.

2) Nocna obława na Krwawego 
Wacka i Komara.

3) Ponowna rewizja przy ulicy 
Śliskiej.

4) Nawiązanie kontaktu z Lir- 
skim i Wylewiczem.

— Robota zawsze musi być pla­
nowa — wtedy się u d a je — co jest' 
bez planu, to fun ta kłaków nie jest 
w arte — odezwał się komisarz do 
Makówki, kreśląc czerwonym ołów­
kiem po papierze.

— Tak jest, panie komisarzu —« 
przychwalił Makówka.

d. c. n.
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dla Prezydenta Rzplitej i Marszalka Piłsudskiego
Wczoraj wyjechała z Katowic 

do Wafsizawy delegacja polskiego 
górnictwa węglowego, celem wręczę 
nia darów p. Prezydentowi Rzeczy­
pospolitej, p. Marszalkowi Piłsud­
skiemu oraz ministrowi przemysłu 
i handlu, Rajchmanowi. Delegacja 
stanowi grupa 225 umundurowa­
nych górników ze sztandarem i or­
kiestrą, reprezentujących kopalnie 
wszystkich trzech zagłębi.

Wraz z grupą górników wezmą 
udział w delegacji jako przedstawi­
ciele przemysłowców pp.: dyr. inż. 
A. Ciszewski, St. Krasnodębski, dr. 
Br, Badowski, inż. T. Stadnikicwicz 
dyr. Sągajłło, inż. J. Przedpełski, 
inż. M. Bajer, inż. J. Cybulski, h. 
min. Romocki oraz b. min. inż. A. 
Olszowski. Delegacja ta wręczy p. 
Prezydentowi, p. Marszałkowi i 
min. Rajchmanowi piękne rzeźby z 
węgła, wykonane przez art. rzeźbią 
rza Choreinbalskiego według projek 
tu opracowanego wspólnie z prof. 
Ligoniem.

Rzeźba, przeznaczona dla p. Prezy 
denta Mościckiego, przedstawia gór 
nika i ładowacza przy pracy w 
„przodku* * kopalnianym, rzeźba, 
przeznaczona dla p. Marszałka Pił­
sudskiego, ma kształt kolumny i 
przedstawia podbudowany odcinek 
„filara" wsparty na czterech „stem 
piach**. Po każdej z czterech stron 
tego.' filara widzimy grupę górni­
ków, pracujących już to przy „urob 
ku**, jużto przy ładowaniu i odwo­
żeniu urobionego węgla. Trzecia 
wreszcie rzeźba, przeznaczona dla 
min. Rajchmana, przedstawia pół­
nagą postać górnika w rozmachu 
pracy.

Wszystkie trzy rzeźby wykonane 
są nadzwyczaj artystycznie. Wszy­
stkie postacie górników są doskona­
le zindywidualizowane w wyrazie 
twarzy, znamionującym wielki wy­
siłek i skupienie, oraz są znakomi­
cie uchwycone w ruchu, właściwym 
danemu rodzajowi pracy. Wręczo-

Józef Urstein
adwokat

otw orzył kancelarję adwokacką
w Sosnowcu 

ul. Sienkiewicza 5. Telefon 741

Zawieszony w  czynnościach 
wiceprezydent Gniezna

POZNAŃ, 10. 11. PAT. Z Gnie­
zna donoszą, że na skutek zarządze­
n ia  wojewody poznańskiego, wice­
prezydent m iasta Gniezna, inż. Hen 
seł został zawieszony w czynno­
ściach, pozatem wytoczono mu po­
stępowanie dyscyplinarne.

Amb. Bullit w Szanghaju
P E K IN , 10. 11. PAT. Ambasa­

dor amerykański w Moskwie Bullit 
przybył wczoraj do Szanghaju. — 
iWedług oficjalnych wiadomości, 
planowane jest spotkanie Bulli ta  z 
Ozang - Kai - Szekiem. Po kilko­
dniowym pobycie w Pekinie amba­
sador Bullit wyjedzie do Stanów 
Zjednoczonych. W chińskich kołach 
politycznych przypisują podróży 
Bullita duże znaczenie.

ne dary mają być dowodem przywią 
zania i czci, jaką polskie górnictwo 
węglowe odnosi się do najwyższych 
dostojników państwa.

Po wręczeniu tych upominków 
umundurowana delegacja górnicza

ze sztandarem i orkiestrą, dostarczo 
uą przez kop. „Saturn'*, weźmie u- 
dział wraz z przedstawicielami prze 
mysłu w ogólnym pochodzie, urzą­
dzonym z okazji Święta Niepodle­
głości. w

Lista odznaczonych
orderem „Polonia Restituta“

WARSZAWA, 10. 11. Dzisiejszy 
numer Monitora Polskiego nie uka­
zał się, natomiast ju tro  zrana w yj­
dzie kolejny numer „Monitom", 
który zawiera listę odznaczeń orde­
rem „Polonia R estitute" i „Krzy­
żem Zasługi" z okazji święta nie­
podległości w dniu 11 listopada.

Jak  się dowiadujemy w roku bie 
żącym lista ta  zawierać będzie, jeśli 
chodzi o order „Polonia Restitute", 
dwie wielkie wstęgi, trzy  komando- 
rje  z gwiazdą, 19 krzyżów koman­
dorskich, około 60 krzyżów oficer­
skich i około 100 krzyżów kawaler­
skich.

Wielką wstęgę orderu „Polonia 
R estituta" zostali odznaczeni: m i­
nister spraw zagranicznych p. Józef 
Beck i znakomity arty sta  malarz 
prof. Leon Wyczółkowski.

Krzyżem komandorskim z gwiaz 
dą zastali odznaczeni: generał dy­
wizji Aleksander Osiński, prezes 
Sądu Najwyższego J a n  Rzymow­
ski i prezes Sądu najwyższego Ar­
tu r Sieradzki.

Krzyżem komandorskim zostali

odznaczeni: wojewoda stanisławow­
ski Zygmunt Jagodziński, gon. bry 
gady dr. Józef Zając, gen. brygady 
Edmund Knoll, gen. brygady Wło­
dzimierz Maksymowicz, profesor 
uniw ersytetu w Poznaniu F lorjan 
Znaniecki, prof, uniwersytetu we 
Lwowie Roman Longchamps de Be 
rier, red. W incenty Rzymowski, 
członek Polskiej Akademji L itera­
tury, kompozytor i muzyk Karol 
Szymanowski, kompozytor i arty ­
sta muzyk Józef Hoffman, znako­
m ity arty sta  dramatyczny Mieczy­
sław Frenkiel, dyrektorka warszaw 
skiej szkoły pielęgniarstwa Zofja 
Szlenkierówna, dyrektor departa­
mentu w ministerjum skarbu Wło­
dzimierz Baczyński, dyrektor biura 
w m inisterjum  sprawiedliwości p. 
Wacław Glouehe, sędzia NT A. Ste­
fan Idźkowski, dyrektor departa­
mentu w MSZ. Tadeusz Gwiazdow­
ski, poseł w Tokjo p. Michał Moście 
ki, dyrektor dep. N IK . Tadeusz 
Piecewioz i prezes okręgowej izby 
kontroli w Poznaniu Mikołaj Za­
wadzki.

Nowy rząd we Francji
rozpoczyna pracę

PARYŻ, 10.11. (wł.) Sfery par­
lamentarne, chcąc załagodzić oburzę 
nie, jakie przeciwko sobie wywołały 
utrąceniem gabinetu Doumerguea, 
wpływają obecnie silnie na opinję 
publiczną, aby urobić w niej jaknaj 

’ lepszo mniemanie o zdolnościach i 
możliwościach nowego rządu, idące 
go ręka w rękę z parlamentem.

Tak więc gabinet Flandina rekla 
mow any jest jako rząd wielkiej pra 
cy, rząd, który wydał wojnę bezrobo 
ciu i zastojowi gospodarczemu, a 
więc wysuwane są hasła, które naj­
łatwiej mogą znaleźć w społeczeń­
stwie uznanie. Już obecnie, nim pro 
m jer złożył swą deklarację, twierdzi 
się, że nowy rząd (choć istnieje za­
ledwie drugi dzień) usilnie pracuje 
nad reformami gospodarczo - finan 
sowemi. Podstawowe reformy poli­
tyczne, które mały zapewnić F rancji 
stałość rządów i ograniczenie wybu 
jałego parlamentaryzmu, odłożone 
zostały ad acta.

Z reform projektowanych przez 
Doumerguea. przeprowadzona będzie 
zdaje się, jedyna, a mianowicie, o- 
graniczenie praw parlamentu w spra 
wach wnioskowania o nowych wy­
datkach ze skarbu państwa.

Menerzy partyjni, chcąc do pew 
nego stopnia usprawiedliwić utrącę 
nie Doumerguea, zapowiadają bar­
dzo szybkie uchwalenie przez izbę 
całego budżetu na rok 1935 i zapew 
niają, że we wtorek przy przedsta­
wieniu się izbom Flandrn uzyska 
dużą większość, która będzie świa­
dectwem zaufauia narodu do niego 
i da mu możność do osiągnięcia w 
swej polityce namacalnych wyników

W kołach prawicowych podkre­
ślają, że mimo szybkiego zlikwido­
wania przesilenia, mimo spokojnego 
przebiegu kryzysu rządowego,, mi­
mo większości w parlamencie, za­
sadniczy problem, który spowodo­

wał upadek Doumerguea — rewizja 
ustroju — nie stracił na aktualności 
i odżyje jeszcze w całej swej ostrości

Francja znajduje się obecnie w 
stadjum, jakie istniało za rządów 
przed Doumerguem:

Trzeba podkreślić, że istniejące 
oburzenie zwraca się nie przeciw 
rządowi, ale przeciwko parlamento­
wi, a  szczególnie radykałom. Potę­
gują je wychodzące obecnie najaw 
szczegóły ich machinacyj podczas 
przesilenia rządowego.

W obliczeniach radykałów po­
ważną rolę odegrać miała osoba sę­
dziwego zwycięscy spod Verdun, 
marszałka Petaina. W akcji przeciw 
ko „niebezpiecznym" reformom Dou 
merguea zamierzali oni wyzyskać 
popularność marszałka i po utrące­
niu gabinetu wysunąć go na premje 
ra, by w ten sposób skryć się za ple 
cami powszechnie poważanego czło­
wieka.

Plany te zburzył marszałek Pe­
tain już na ostatniem posiedzeniu 
rządu, na którem zapadła uchwała 
dymisji. Po znanem odezwaniu się 
Herriota do Doumerguea: „A więc 
pan nas wypędza" zamilkli wszyscy 
ministrowie. Dopiero po chwili mar 
szalek Petain cichym i stanowczym 
głosem powiedział do wodza rady­
kałów: „W tej chwili popełnia pan 
zbrodnię przeciw Ojczyźnie".

Oczywiście, że tak jaskrawe okre 
ślenie polityki radykałów pokrzyżo 
wało wszystkie ich nłany co do oso­
by marszałka Petaina.

Po ujawnieniu tych wszystkich 
szczegółów niezadowolenie ,a nawet 
oburzenie przeciwko partji radykał 
nej i Herriotowi wzmogło się, to też 
uczynią oni wszystko, aby choć przej 
śeiowo umożliwić pracę gabinetowi 
Flandina, wykazać twórcze zdolno­
ści parlamentu i w ten sposób prze­
czekać burzę, 1 V '- “■ —ar-ir**®

■ m n i

Otwarcie linii kolejow ej
Kraków—Miechów i Radom— 

Warszawa
Na konferencji w okr. dyrekcji 

kolei państwowych w Radomiu, któ 
ra  odbyła się pod przew. dyr. gabi­
netu min, komunik, p. Rożałowskie- 
go, omówiono program otwarcia 
lin ji kolejowych Kraków-Miechów 
i Radom—Warszawa w dniach 24 
i 25 b. m.

Uroczystość rozpocznie się dnia
24 b. m. w Krakowie odprawieniem 
Mszy św. o godz. 9-ej rano, poczem 
nastąpi w yjazd specjalnego pociągu 
z K rakowa po nowo wybudowanej 
linji około godz. 11-ej. Pociąg ten 
zatrzymywać się będzie na poszcze­
gólnych stacjach tej linji, a dteższy 
postój przewidziany jest w Słomni­
kach i Miechowie. Pociąg ten z 
przedstawicielami rządu przybędzie 
do Radomia w godzinach wieczoro­
wych.

Dalszy ciąg uroczystości nastąpi
25 bm. w Radomiu i zacznie się od­
prawieniem Mszy św. w kościele 
Marjackim o godz. 9 rano.

Specjalny pociąg z dostojnikami 
i zaproszonymi gośćmi wyruszy z 
Radomia po nowo wybudowanej 
lin ji około godz. lL-ej. Dłuższy po­
stój tego pociągu przewidziany jest 
na stacjach: Bartodzieje, W arka, 
Zalesie Górne i Piaseczno, przyczem 
ustalono przyjazd do W arszawy na 
około godz. 16-tą.

W związku z otwarciem tych 
linij wiceminister komunikacji p. 
Piasecki dokonał inspekcji nowej 
linji Kraków—Miechów, a wczoraj 
przeprowadził inspekcję nowej linji 
Radom—W arszawa.
Cszalaf x że nie poszedł 

do wolska
BRZEŚĆ n-BUGIEM, 10. 11. — 

Na plebanji katolickiej w Brześciu 
służył od pewnego czasu młody chło 
pak, Ja n  Hutnik. Ks. dziekan zado­
wolony był z niego, chłopiec bo­
wiem odznaczał się pracowitością, 
pilnością, w wolnych od zajęć chwi­
lach garnął się do książki, uczył się 
nawet pisać na maszynie.

Ostatnio stawał on przed komi­
sją poborową, która uznała go za 
niezdolnego do służby wojskowej. 
Na H utniku decyzja ta  wywarła 
bardzo przygnębiające wrażenie. — 
Żywy i wesoły chłopiec chodził od 
lego czasu jakiś smutny, często o- 
powiadał, że nic po nim na świeeie, 
skoro nie nadaje się do wojska. — 
Depresja duchowa przeszła ostatnio 
w chorobę umysłową. Chłopiec nie 
inówil o niczem innem, jak  tylko o 
swem nieszczęściu, o zdyskwalifiko 
waniu go przez komisję poborową. 
Wczoraj ks. dziekan zauważył u nie 
go rewolwer i obawiając się nie­
szczęścia, zawiadomił komisariat 
policji.

Gdy przybył posterunkowy, aby 
odebrać Hutnikowi rewolwer, ten 
trzykrotnie strzelił do niego, a gdy 
policjant skrył się za węgłem do­
mu, padł czwarty strzał. H utnik po 
pełnił na środku podwórza plebanji 
samobójstwo, strzeliwszy sobie w 
skroń. Przewieziono go do szpitala, 
ratunek okazał się jednak spóźnio­
ny.
D em onstrate w  zaot. Saar* 

SAARBRUCKEN, 10. 11. PAT. 
Komunikują urzędowo: Ostatnio w 
różnych miejscowościach Zagłębia 
Saary grupy, złożone ze 100 do 150 
osób zbierają się niespodziewanie w 
określonym miejscu i po odśpiewa­
niu „Międzynarodówki", łub wygło 
szeniu przem ów ien ia rozpraszają 
się, zazwyczaj przed interwencją 
policji.
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joziś Marcina b iiknpa  
Jutro: Krystyna pust. 
Wschód słońca: 6.30 
Zachód słońca: 15.46

RAD JO
W ARSZAW A.

na dzień bieżący- 10.40. M uzyka popu- 
1-iTiia 11.57. S ygnał czasu. — 12.00. 
H cń ia ł z K rakow a. 12.03. W iadom ości 
m eteorologiczne. 12.05. Przegdąo giełdo 
ViV 12.15. P o ran ek  m uzyczny. IfOO. i i  
listouada w M ińsku _ M azowieckim.
14.00. M uzyka popu larna . 15.00. T ogadan 
.lia. rolniczy. 15.15. Plyty._15.3ą. M arsze 
wojskowo polskie'. 16.20. Zwycięzcy wo­
dzowie. 16.45. M y w czoraj -  wy dzisiaj.
17.00. M uzyka do tańca. L .Jń  P iIsud  
i;ki wśród swoich ludzi. 18.00. T eatr W y­
obraźni. 18.45, Odczyt ze Lwowa. 19.00. 
P ieśn i polskie. 19.15. Dwie ^ ] o m e .  
19 45 P ro g ra m  n a  dzień następny. 2U.0U 
M uzyka polska. 20,15. D ziennik wieczór 
uy. v‘20 00. J a k  pracujem y..w  I  o I wa .
21.00. N a wesołej lw ow skiej fa li -1.45. 
W iadom ości sportowe. 22.30. l y ' b
23.00. W iadom ości meteorologiczne; 
25.05. P ły ty .

K A TO W ICE.
Niedziela, 11 listopada.

3.40. T ransm isja  z W arszaw y. i Lw. 
wa 9.45. P ły ty . 10 05. Nabożeństwo.
14.00. M uzyka p opn lam a. 15.00. T ransm i 
s ja  ze Lwowa. 15.15. P ły ty . 15.25. Sk izy  
nka pocztowa. 15.35. P ły ty M o Jo .; T rans 
m isja  z W arszaw y. 19.45. P ro g ram  n a  
dzień następny. 19.50. T ran sm isja  z 
W arszaw y. 21.45. W iadom ości sporto­
we. 22.60. P o rad y  radjotcchm czne. 22.ro 
K o iie e r t: reklam ow y..
T rąrtśńiiśjhr z W arszaW y. 2tf:0o. P ły ty-

W ARSZAW A.
Poniedziałek, 12 listopada.

6.45 „Kiedy ran n e  w sta ją  z° rz,e‘y  
6.5Ó, 7.08, 7.25 M uzyka po ranna (płyty*. 
6.52 G im nastyka. 7.15 D ziennik t y p 1-11 
ny. 7:35 C hw ilka pan  domu. 7.40 Zapo 
wiedź p ro g ram u , 7.50. K oncert _rekla- 
mdwy. 11.57 Sygnał czasu, >,z',Warsz. 
Obserw. Astrom  12.00 H e jn a ł z K ra ­
kowa. 12.03 W iadom. me te m g  ̂  12.05
Coclz. P rzegięli x ia s y  Polskiej. _ 1-*̂  
K oncert zespołowy. 13.00. D zienni* po 
ludni owy.' 13,05. P łyyt- 15.30. W iadom o 
ści o eksporcie polskim. 15.3o. P rzegląd  
giełdowy. 15.45. K oncert z Poznania.
16.15. P ły ty . 16.45. Niem iecki. 17.25 U: 
tw ory polskie, w wyk. E. U m ińskiej 
skrzypce 17.50. Sztuczne jezioro w Roz 
nowie na  D unajcu. 18.00. Skrzynka po­
cztowa. 18.15. M uzyka lekka. 18.10. zy 
eie artystvezne stolicy. 18.15. M uzyka 
lekka. 18.45. M ały Ziuk. 1 9 .00 . A udycja 
strzeleeka. 19.25. C hw ilka lotnicza. 19.30 
Dzień w Chicago. 19.45. P ro g ram  na 
dzień następny  19.50. W iadom ości spor 
towe. 20.00. M uzyka lekka. 20.45. Dzień 
n ik  wieczorny. 20.55. J a k  pracu jem y w 
Polsce. 21.0. K oncert wieczorny. 21.45. 
N a Syberji. 22.00. K oncert reklam ow y.
22.15. L ekcja tańca. 22.35. M uzyka tane 
ezna. 23.00. W iadom ośści m eteorologi­
czne. 23.05. M uzyka taneczna.

 o-----

Jak to już obszernie donosiliśmy,
w początkach grudnia b. r. otwarta 
zostanie w salach isowowybudowa- 
nego ratusza w Sosnowcu — wielka 
historyczna wystawa Legjonów Poi 
skich, która przez dwa miesiące 
wzbudzała niezmierne zainteresowa­
nie w Krakowie i którą zwiedziło 
zgórą 120 tys. osób.

łSTa wystawne tej znajdzie się spe 
cjalny dział pamiątek Belweder 
skich oraz sala współczesnej pla­
styki artystów - plastyków Legjo- 
nistów.

Prócz tego odrębny dział stano­

wić będzie regjonalna wystawa pa­
miątek, dokumentów, fotografij i 
druków z okresu walk o Niepodle­
głość w Zagłębiu.

Dział ten zapowiada się bardzo 
ciekawie, wiele osób bowiem ofiaro­
wało na wystawę posiadane u siebie 
pamiątki, ilustrujące udział Zagłę­
bia w' walce o wyzwolenie.

Przypominamy, że w Sosnowcu 
zbiórką pamiątek zajmuje się p. Ma 
rjan Łapiński, intendent ubezpie- 
czalni społecznej (tel. 1-46), w in­
nych miejscowościach prezesi oddzia 
łów związku legjpnistów.

P I Ę K N A  S I E D Z I B A  _
państwowego glmnazfiim  ̂koedukacyjnego

w Zawierciu
Istn ie jące  od k ilk u n astu  la t  na te ­

renie Zaw iercia państw ow e sem inarjum  
nauczycielskie żeńskie, nic posiadało 
dotąd w łasnego gm achu szkolnego. Od 
sam ego założenia korzystało ono z go­
ścinności szkoły powszechnej nr. 2, 
m ieszczącej się w okazałym  gm achu 
T. A. Z., po przedw ojennej szkole fab ­
rycznej. ’ Swego czasu państw ow e w ła­
dze oświatowe, spowodu braku  odpo- 
w iednego gm achu  nosiły  się z zam ia­
rem  likw idacji tego sem inarjum . Dzięki 
jednak  usilnym  staran iom  m iejscowego 
społeczeństwa oraz dyrekcji tejże szko­
ły, m yśli te j wówczas zaniechano, lecz, 
ja k  się okazało nie na długo, nowa 
ustaw a reo rgan izu jąca  szkolnictwo bo­
wiem w r. 1932 postaw iła  ostatecznie 
krzyżyk nad  w spom nianem . sem ina­
rium . W  łonie społeczeństw a i dy rekcji 
sem inarjum , pow stała  m yśl rozpoczęcia 
s ta rań  P utw orzenie w Zaw ierciu pań- 

: .' sfav o w e go g'imn aż j  ujA  k de d ukaóy j ne go,
1 którfe byłoby rekom pensatą  za_ zlikw i­

dowanie sem inarjum . Ju ż  od pierw szej 
chw ili władze szkolne do s ta ra ń  tych 
odnosiły się jak n a jp rzy ch y in ie j, za wa­
runek  jednak  utw orzenia w Zaw ierciu 
tego zak ładu  naukowego, postaw iły, że 

muast.a.czy t.eż f t s t m  dostarczyć ą
m usi gm achu, odpow iadającego wszy­
stk im  w ym ogom  szkolnictwa.. W ówczas^ 

W to, w łonie zarządu koła- opieki rodzi-,, 
cielskiej p rzy  sem inarjum  pow stała 
inyśł w ybudow ania - gm achu. . •

Z ebran i na  w alnem  zgrom adzeniu 
w dniu 20 listopada 1932 r. członkowie 
koła o p i e k i  rodzicielskiej p rzy sem m a- 
i jum , upow ażnili zarząd koła do p ro ­
w adzenia prac, zw iązanych z budową 
gm achu. Zwrócono sic w dn iu  31 s^ycz- 
nia 1933 r. do zarządu m iejskiego z 
propozycją p rzy jęc ia  dalszej in ic ja ty ­
wy rozpoczętej pracy. N a propozycję tę 
rad a  przyboczna tym czasow ego kierów - ; 
n ika  m ias ta  w yraziła  zgodę. N a skutek 
tego, w d n iu  8 lu tego ub. roku, z im - ; 
c ja tyw y zarządu m iejskiego, odbyło się 
zebranie o rgan izacy jne k om ite tu  budo­

wy gm achu szkoły średniej. N a zebra­
nie to zaproszeni zostali przedstaw iciele 
władz adm in istracy jnych , zarządu m iej 
slciego, szkolnictw a średniego, p rzem y­
słu i handlu . U tw orzony został kom itet, 
na czele k tórego stan ą ł p. Stanisław  
H olenderski, przem ysłow iec i energicz­
ny działacz społeczny. K om ite t rozpo­
czął swą p racę w tem pie iście aniery- 
kańskiem . Dzięki usilnym  staran iom  
zarządu  m iejskiego uzyskano pożyczkę 
z F unduszu  P racy . Zarząd m iejsk i przy 
znał na  ten cel 1.590.000 szt. cegły z ce­
gielni m ie jsk ie j. Za zezwoleniem w oje­
wódzkiego kom itetu  funduszu pracy, 
m iejski kom itet funduszu pracy  dał do 
p racy  robotników . Dzięki tem u w dniu  
11 m a ja  1933 r. kom itet p rzy stąp ił do 
budowy gm achu, k ładąc  i  pośw ięcając 
w tym  d n iu ' kam ień w ęgielny.

I  od tego dnia, p raca  przy  budowie 
szła w ta k  szybkiem  tem pie, że Juz w 
jesieni ubiegłego roku, s ta n ą ł pod da­
chem, w stan ie  surow ym  p iękny  i. oka­
zały 2 p iętrow y budynek o kubatu rze  
12.628.5 ni. sześciennych, a  zajm ujący  
1.101 m etr. kw. powierzchni. Gmach ten 
posiada ogółem 68 ubikacyj, na p a r te ­
rze mieszczą się różne ub ikacje  .pomoc­
nicze, n a  T i  H  .piętrze sale wykładowe, 
pracow nie i t. d., pozatem  n a  I  piętrze 
m ieści' się* .p iękna,: -'sala rcr.cpeyjuH. 
Gm ach posiada cen tralne ogrzewanie, 
wodociągi i je s t skanalizow any, posia­
da naw et łaźnię z n a try sk am i. P rzy  bu­
dowie gm achu pracow ało przeciętn ie 
100 robotników  , dziennie, ogólny koszt 
budowy gm achu w ynosi około 400.000 zł., 
a  n a  tę  sum ę w lw iej części sk ład a ją  
się dotacje i pożyeźki z Funduszu  P r a ­
cy. U tw orzone w ubiegłym  roku  p ań ­
stwowe g im nazjum  koedukacyjne, prze 
niesione zostało przed 2 dniam i do no- 
w owybudowanego gm achu.

Pośw ięcenie gm achu i oddanie go do 
u ży tk u  nastąp i w dniu  dzisiejszego 
św ięta Niepodległości.

m *> . II*

Tragiczny wypaietc
przy wydobywaniu węgla z nielegalnego szybiku

Z  Z a g ł ę b i a
T  E A T  R  M I  E .1 S K  I 

W  S O S N O W C U .
Dziś, o godz. 20 m. 15 uroczysta 

I rem  je ra  •— z okazji św ięta „11-go 
L istopada1* pt. „IDĄ CZASY**, sztuka 
w 4 odsłonach, miejscowego au to ra  p. 
t i .  Brzeskiego.

NABOŻEŃSTWO ZA POLE- 
OŁYCH POLICJANTÓW.

Wczoraj rano, w kościele para- 
f  jalnym w Będzinie odprawione zo­
stało nabożeństwo żałobne za spokój 
(duszy szeregowych policji państwo­
wej powiatu będzińskiego, poległych 
w obronie życia i mienia obywateli.

W nabożeństwie wzięły udział 
władzo państwowe i samorządowe 
ze starostą Boxą na czele oraz przed 
stawiciele różnych instytucyj i orga 
nizacyj.

— Uroczystość listopadow a n a  Sro-
duli. W  św ieliey zakładów C. G. Selión 
organizow ana je s t dziś przez O. S. P. 
C. G. Schon uroczysta listopadow a aka 
dem ja. Początek pu n k tu a ln ie  o godz. 19. 
W ejście bezpłatne.

Przedmiotem wczorajszej rozpra­
wy był wstrząsający wypadek, któ 
ry miał miejsce na polach obok fa­
bryki „Radocha** w Sosnowcu.

Na polach tych, t. zw. „bieda - 
szybach'*, bezrobotni wydobywali 
węgiel. Ponieważ tego rodzaju_w y­
dobywanie węgla jest wzbronione, 
pracowano przeważnie w nocy.

Krytycznej nocy na pole pod 
Radoehą udało się trzech bezrobot­
nych: 62-1 etui Jan Nawarski (So­
snowiec, Kuźnica 14), 29-letni Sta­
nisław Kooxit (Sosnowiec, Biała o) 
i 26-letni Zygmunt Jęczmyk (So­
snowiec, Pańska 21), wykopali dół 
i gdy po pewnym czasie natrafili na 
złoże węgla, założyli nabój i podpa­
lili lont. W chwilę potem nastąpiła 
detonacja

Nawarski i jego pomocnicy zdą­
żyli uciec, siła wybuchu jednakże 
była tak wielka, że spowodowała 
zawalenie się pobliskich szybików.

W jednym z zawalonych szybi­
ków pracował na głębokości dwueh 
metrów bezrobotny Mieczysław K i­
jak (Sosnowiec, Dębowa 60). Kijak 
został zasypany ziemią i. kamienia­
mi. Po odkopaniu go, okazało się, 
że Kijak już nie żył.

Nawarski, Kocot i Jęczmyk sta­
nęli wczoraj przed sądem okręgo­
wym w Sosnowcu, jako oskarżeni o 
spowodowanie tragicznego wypad­
ku i zadanie śmierci, śp. Kijakowi.

Sąd skazał Nawaiskiego na dwa 
lata więzienia z zawieszeniem wy­
konania kary na lat pięć, pozosta­
łych dwuch uniewinnił.

Jak to już wczoraj donosiliśmy, 
w dniu dzisiejszym specjalna dele­
gacja złoży w Belwederze symboli­
czny miecz, wykuty w hucie Batory 
w 'Wielkich Hajdukach na Górnym 
Śląsku, jako dar załogi i inżynierów 
hut Wspólnoty Interesów dla Mar­
szałka Piłsudskiego. Na zdjęciu o- 
hię strony miecza z napisami.: ,,.Zwy 
męskiemu Wodzowi Józefowi Pił­
sudskiemu — śląski świat pracy** i 
„Przez pracę do potęgi**. _____
ZATW IERDZENIE P. ARTWIŃ- 

SK1EGO NA STANOWISKO
PREZYDENTA M. KIELC.

,..Dekretem hńnTśtfęf SplaW 'We^- ’ 
nętrznych z dnia 9 hm. p. Artwiński 
zatwierdzony został na stanowisko 
prezydenta m. Kielc. Zatwierdzenie 
p. Artwińskiego ma duże znaczenie 
dla miasta, kończy bowiem okres 
bezhołowia jaki istniał od dłuższego 
czasu na ratuszu kieleckim.

Zatwierdzenie p. Artwińskiego 
na stanowisko prezydenta miasta 
przyjęło społeczeństwo kieleckie z 
dużein zadowoleniem.
15 MIES. NIE PŁACILI ZAROB­

KÓW.
Skandaliczne stosunki w papierni 

w Wierhce.
Siedmiu robotników nieczynnej 

papierni w Wierbce pod Pilicą, za­
trudnionych przy pilnowaniu i ob­
słudze, porzuciło onegdaj pracę spo­
wodu me wypłacania im przez za­
rząd masy upadłości zarobków od 
15 miesięcy.

Na skutek interwencji inspekto­
ra pracy z Sosnowca, robotnicy^ o- 
trzymali część zaległych zarobków, 
poezem powrócili do swych zajęć.

Dziś o godz. 11.30 w kinie „Eden" od­
będzie się poranek  z film u „W ESOŁA 
ZUZANNA". Ceny biletów dla dzieci 
25 gr., dla dorosł, od 54 gr.

— Zatw ierdzenie zarządu ni. O lku­
s z .  W dn. w azorajszym  nadszedł do 
Olkusza re sk ry p t p. wojewody, zatw ier 
dzająey zarząd m. Olkusza, t j .  p. Miecz. 
M ajew skiego — jako  b u rm istrza  i p. 
W acław a W ilczyńskiego, jako w icebur­
m istrza.

Skalanie niebezoiecznego zwyrodnialca
na rok więzienia

W lesie ujejskim, w powiecie bę­
dzińskim grasował pewien osobnik, 
który napadał na pasące bydło pa­
stuszki i przemocą je zniewalał.

Jedna ze zniewolonych ofiar 17 
letnia, mieszkanka Ujejsca, przyczy­
niła się do wykrycia opryszka, po­
dając szczegółowy jego rysopis. Ol­

kiem jest 17-letni Stanisław Pasa- 
manik z Wojkowic Kościelnych.

Wczoraj odbyła się przeciwko 
niemu rozprawa w sądzie okręgo­
wym w Sosnowcu.

Sąd skazał zwyrodnialca na rok 
więzienia.

IW. P. Dl. i p i
lekarzow i w M ysłowicach za u ra ­
tow anie życia m ojej żonie, za cięż 
k ą  pracę i trosk liw ą opiekę ser­
decznie dziękuję.

W dzięczny ST. CZYŻ 

■w M odrzejowie.
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Święto Niepodległości
OGNISKO HUFCÓW ŻEŃSKICH

W DNIU ŚWIĘTA NIEPODLEGŁOŚCI
Dziś w gimnazjum im. St. Staszioa 

odbędzie się staraniem organizacji P. 
W. K. kolo — Sosnowiec ognisko „Po- 
owiaozek". Program artystyczny uro- 
ezyslośoi zapowiada się bardzo ciekawie

Wszystkich sympatyków idei P. W. 
K. i zainteresowanych rodziców zarząd 
organizacji na tę imprezę uprzejmie 
zaprasza. Początek o godz. 17-ej Wstęp 
bezpłatny.

W OLKUSZU.
Tegoroczne święto państwowe oboho 

dzi Olkusz b. uroczyście. W dniu wczo­
rajszym straż przednia gimnazjum żeń 
skiego i męskiego W Olkuszu, urządzi­
ła w kinie „Orzet“ poranek dla dzieci 
wszystkich szkól olkuskich.

Wieczorem odbył się capstrzyk or­
kiestry straży pożarnej fabr. „Olkusz4', 
a następnie uroczysta akademja stara­
niem tejże straży przedniej. Na aka- 
demji odegrane zostały m. in. fragmen­
ty z „Dziadów", „Nocy listopadowej4' 
i „Kardjana".

Program święta na dzisiaj jest na­
stępujący: nabożeństwo w kościele pa- 
rafjalnym z udziałem chóru „Ełejnat* 
o godz. 9 rano, przemianowanie rynku 
olkuskiego na plac Marszałka Piłsud­
skiego zgodnie z uchwałą rady miej­
skiej, przemówienie pod pomnikiem 
Marszałka Piłsudskiego na kolonji fa­
bryki „Olkusz4' i defilada.

Miasto od wczoraj jest odświętnie 
udekorowane i iluminowane.

FIRANKI piękne i trwale, modne 
wzory, najtaniej kupić można w Ma­
gazynie Bławatnym

B. O arlińsk i
Sosnowiec, 3 Maja 19, teł 12-39.

S P O R T
I WYCHOWANIE FIZYCZNE

Dziwny koń

SZKOŁA KOEDUKACYJNA HAN­
DLOWA STOWARZYSZENIA KUP- 
CÓW POLSKICH W ZAWIERCIU.

Po likwidacji jedynej na terenie Za 
.wiercia szkoły handlowej, p. W. K ar­
czewskiej, powiat zawiercki pozostał 
bez tego rodzaju uczelni. Brakowi te­
mu zaradził zarząd stowarzyszenia kup 
ców polskich z p. B. Zawadzkim na 
czele. Zarządowi temu, udało się uzy­
skać u władz szkolnych zezwolenie na 
prowadzenie koedukacyjnej szkoły 
handlowej, to też w dniu 15 września 
szkoła ta otwarta została w gmachu po 
szkole p. Karczewskiej przy ul. Kościu 
szki.

Dzięki doborowi fachowego perso­
nelu, nauka w szkole postawiona zosta 
ła na wysokim poziomie, a do szkoły 
uczęszcza dziś około 70 uczni obojga 
pici. Podkreślić należy, że do urządze­
nia szkoły przyczyniło się w dużej mie 
rze kuratorjum przez dostarczenie po­
mocy szkolnych. Mimo trudnych wa- 
j unków kupiectwa, szkoła ta zaczyna 
się rozwijać i zainteresowanie nią z każ 
dym dniem wzrasta.

— Atrakcja w kawiarni „Udziało­
wej4'. Od dziś Sosnowiec ma nową atrak 
cję. Mianowicie w popularnej kawiar­
ni „Udziałowej" (ul. 3-go maja) popi­
sują się znani ze scen europejskich, 
miodooiani wirtuozi ksylofoniści bra­
cia Orloff. Bracia Orloff są sosnowi- 
ezaninami.

— Kursy języków obcych w P. Z. Ł 
P, P, i H. Rz. P. w Sosnowcu. Zgod­
nie z zapowiedzią, w dniu 3 bm. otwar 
te zostay po przerwie wakacyjnej kur 
sy języków obcych, przyczem urucho. 
mione zostały narazie trzy komplety, 
a mianowicie języków francuskiego, 
angielskiego i niemieckiego. Wobec 
napływu dalszych zgłoszeń postanowio 
no uruchomić dalsze komplety, w zwią 
zku z czem przedłużono termin przyj­
mowania zapisów do dnia 15 bm-

Informaeyj szczegółowych udziela i 
zgłoszenia przyjmuje sekretarjat zwią 
zku w Sosnowcu, ul. Sienkiewicza 17a, 
telefon 3-02.

PO NIEUDAŁEM SPOTKANIU 
SKODA — MOSKWA.

W związku z niedoszłem do skutku 
spotkaniem bokserskiem Skoda — Mo 
skwa, wobec zasadniczego stanowiska 
sportowców sowieckich, że mogą przy­
jąć zaproszenie tylko związku robotni­
czych stow, sportowych, dowiadujemy 
się, że wiadomości kolportowane, o mo 
żliwości dojścia do skutku spotkania 
między reprezentacją sowiecką, a któ 
rymś z klubów robotniczych ,nie są 
zgodne z prawdą. Wszystkie kluby ro 
botnicze otrzymały bowiem wiążące 
w tym względzie dyrektywy związku 
robotniczych stowarzyszeń sportowych

PIŁKARSKIE MISTRZOSTWA 
ŚWIATA W LONDYNIE,

Angielski związek piłkarski zasta­
nawia się obecnie nad projektem zor­
ganizowania w roku przyszłym w sier 
puiu 3 piłkarskich mistrzostw świata, 
na klóre zaproszonoby drużyny 32 
państw z Europy, Ameryki pólrn, Ame 
ryki połudn., Afryki i Azji. Pierwsze 
mistrzostwa świata odbyły się w r. 
1931 w Montevideo i zakończyły się 
zwycięstwem drużyny Urugwaju, zaś 
w drugich mistrzostwach świata, w 
Rzymie w r. 1934 wygrała drużyna 
Włoch.

Kronika

X Sto złotych otrzymuje sędzia an­
gielski za mecz. Za prowadzenie meczu 
ligowego drużyn zawodowych sędzia 
angielski otrzymuje honorarjum, któ­
re w przeliczeniu na polską walutę wy 
nosi 109 złotych. • •

Na kontynencie europejskim spra­
wę wprowadzenia zawodowych (płat­
nych) sędziów w piłkarstwie rozpatru 
je się tylko na Węgrzech, przytem Wę­
grzy obiecują sobie po tej reformie 
duże korzyści. Sędzia zawodowy zdaje 
sobie sprawę, że za uchybienia w sę­
dziowaniu czeka go utrata dochodu.

X Otwarcie obozu hokeistów prze­
łożone. Zarząd polskiego związku hoke
ja lodowego postanowił przełożyć o- 
twarcie obozu treningowego w Katowi­
cach o tydzień, tj. na 19 bm.

Materiały
k tó r e  s ą  te r a z  m o d n e ,  m a

„Bławat Polski”
SOSNOWIEC, 

u l i c a  W a r s z a w s k a l

Pieniądz jest śliski, zanim 
wymknie Ci się z rąk złóż go na 
książeczkę oszczędnościową do 

KOMUNALNEJ KASY 
OSZCZĘDNOŚCI 

pow. Zawierciańskiego w Za­
wierciu.

Ofiary

Przed kilkoma dniami przed jed­
nym z posterunków celnych na grani 
cy francusko - bejgijskiej zatrzymał 
się wóz; zaprzężony w jednego konia.

Ma pan coś do ocieniał — pyta wła 
ściciela wozu francuski celnik.

— Nie, panie naczelniku. ......
Celnik, rzuciwszy spojrzenie do wnę

trza wozu, zaczął głaskać konia po 
grzbiecie.

— Ślicznego ma pan konia, ale ozo 
muż to on taki zimny?

— Ba, przecież nie jest ciepło.
Celnik, zaintrygowany jednak tern

peraturą grzbietu końskiego, wyjął nóż 
i ukłuł nim konia. Kod ni drgnął. Nie 
namyślając się długo, celnik zaczął po 
prostu ciąć skórę konia, który wciąż 
siał nieruchomo, ale zato z jego grzbie 
tu zaczął się sypać tytoń.

Jak się okazało, pomysłowy prze­
mytnik nakrył grzbiet konia skórą, zda 
rtą  z zabitego konia, a linję zętkięcia

się obu skór przysłonił starannie uprzę 
żą, umieściwszy pomiędzy skórą żywą 
i martwą przemycany tytoń. Kto wie, 
czy fortel udałoby się wykryć, gdyby 
celnik nie był miłośnikiem zwierząt 
i nie pogłaskał konia po jago nionatu 
ralnie zimnym grzbiecie.

ORYGIHALHE PROSZK 
„MIGRENO • HE RV0 SIN '

r . m . s , W . - N M 5 9 9 : :

i? , z  KOGUTKIEM
S Ą.  Ś R O D K I  E H  •

K O J Ą C Y M  B Ó L E
z a s t o s o w a ń ^ : < ;  •

B O L E  G Ł O W Y
M I G R E N A ,  N E W R A L G J A
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Kino-Teatr „Udziałowy"

f c A M

Dziś i dni następne

Markiza Yorisaka
(U I 1 W A)

Stała się filmem, który zachwycił cały świat, 
benomenainie i z niebywałą brawurą grają wykonawcy 

ról glownvch
ANNABELLA, CHARLES BOYER, INKISZYNIOW. 
Zdjęcia do fiłmn dokonane zostały całkowicie w Japonji, 

Nadprogram: Tygodniki Paramonntu P. A, T. 
Wkrótce: MARZENIA MIŁOŚCI.

KINO

pftLACf

Dziś najnowsze i najwspanialsze arcydzieło reź. genjalnego
„KatAleksandra Kordy twórcy „Henryka V III4‘

Wielkiej
atarzyny

DON JUAN
Przepiękna epopea erotyczna, osnuta na tle przygód miło­

snych największego kochanka i uwodziciela świata.
W roli tytułowej

DOUGLAS FAIRBANKS
Nadpr.: Groteska kolorowa pt. „SKLEP Z PORCELANĄ"

Wkrótce: „IMPERATOROWA<‘ z Marleną Dietrich”

Dziś 1

K in o  T e a t r

E D E N

Dla młodzieży dozwolony 
LILJANA HARVEY 

w filmie

Dziś !

„WESOŁA ZUZANNA”
Największy światowy^ przebój. Arcydzieło o jakiem nikt 

nie śu.iał dotąd marzyć
Niezwykły występ teatru włoskich marjonetek :

,.rJ EATLO DLL P1CC0LI“
Nadprogram: TYGODNIK FOX A 

Piątki, soboty i niedziele passe partont nieważne.
Początek seansów o 16 w niedzielę i świata o 14-ej 

Wkrótce: „Miłość Tarzana ( l ig a  ozęso „Ozołwieka Małpy'4)

W pierwszą rocznicę śmierci D-ra 
Bronisława Jarzębowskiego składają 
uczniowie - lekarze ze szpitala Będziń­
skiego 50 zł. do dyspozycji wydziału 
opieki społecznej magistratu m. Będzi­
na (dla chorych).

Pozostałości z kupna wieńców na 
grób ś. p. Kazimierza Wosióskiego w 
sumie 142 zł. zakupionych z dobrowol­
nych składek pracowników tow. ko­
palń i zakładów hutniczych sosnowiec­
kich S. A. w Sosnowcu, zostały wpłaco 
ne do ogólnopolskiego komitetu pomo­
cy, ofiarom powodzi w Warszawie.

Zamiast wieńca na grób poległym 
żołnierzom w obronie ojczyzny składa 
Zw, podof. rezerwy koło w. Czeladzi 
ił. 3 na powodzian.

K IN O

CASINO
SOSNOW1KC 

POGOK 
M arjaclta Nr 1.

D Z IŚ !  D Z IŚ !
Bożyszcze kobiet, jedyny godny następca Rudolfa Valentino

D on lo se  Moiica
w romantycznej, pełnej uroku historji miłosnej pt.

„N oc M iłości”
Viasta Burian

w tryskającej beztroskim humorem wesołej komedji p. fc

O b ra z a  M ajesta tu
Początek o 2.30. — Ceny miejsc od 25 gr.

d ź w i ę k o w e

KINO

APOLLO
W  SIELCU

Dziś w niedzielę l i  i poniedziałek 12 listopada 
2 najładniejsze filmy. I znany z filmów „Król cyganów" i 
„Pieśń 'kozaka4* świetny tenor JOSE MOJICA
i Mona Maris wystąpią w najpiękniejszym egzctyczn. filmie

Zakazana Melodia
Cudowne melodje. Ws mniałe zdjęoia z Rajskiej w yspy. :
H  to niebywała sensacja niesamowitych wydarzeń w Zoo p. t.

Tajemnica Ogrodu Zoologicznego
W roli gł. Randolf Scott i najdziksze zwierzęta i gady dżungli 

Początek dziś o 2 w poniedziałek o 5.
Anons. W nast. p r o g r a m ie  f i l m  p. t. N i e w i d z i a l n y  człowiek



Do a k t  Kr. Km . 2068/34, 1635/34.

OBWIt SZC cNIE
K om ornik  Sądu Grodzkiego w So­

snowcu I  rew. S tefan  Morgiewicz, za­
m ieszkały w Sosnowcu przy ulicy  Dę­
b lińskiej N r. 7, na mocy a rt. 602. bOd, 
604 K. P . 0 . ogłasza, że w dn iu  14 lis to ­
pada 1934 r. o godzinie 11-ej (nie póź­
n iej jednak niż w dwie godziny) w So­
snowcu przy  ulicy K o łłą ta ja  Nr. 10 w 
lokalu  odbądzie sie sprzedaż z p rze ta r­
gu publicznego .w I  term inie ruchom o­
ści, sk ładających  sie z m aszyny dp p i­
sania, 2-ch biurek, nożyc do k ra ja n ia  
papieru  i m aszyny do perferow ania, o- 
szacowanyoh na  łączną sume zł. obu (o- 
siem set sześćdziesiąt).

2) że w dniu  23 listopada 1934 r. o 
godzinie 11-ej (nie później jednak  niż 
w dwie godziny) w Sosnowcu przy u li­
cy Krzywej N r. 1 w m ieszkaniu odbę­
dzie sie sprzedaż z p rze ta rg u  publicz­
nego w I term in ie  ruchomości, sk łada­
jących sie z m ebli domowych, oszaco­
wanych na  łączną sum e zł- 1215 (tysiąc 
dwieście piętnaście). ,

Powyższe ruchom ości oglądać można 
pod wskazanym  adresem  w dniu licy-

K onicrnik  STEFA N  M ORGIEW ICZ.
Sosnowiec, dn. 8 listopada 1934 r.

OSOBA in te ligen tna  do w spółpracy o- 
tw ierającego sie b iu ra  K atow ic poszu­
kiw ana. K ap ita ł do 400 zł. O ferty  Ex- 
pres Sosnowiec pod: „Dzienników Oglo
s z e ń " . _________________________
PO TliZEH N I zdolni agenci (tki). W ia­
domość w adm in istrac ji „E xpresu  Za­
głębia" w poniedziałek i w torek od go­
dziny 11—12 i 3—5 ._______ _______ ____
F R Y Z JE R  ondulator siła  dobra potrze 
bny na  stałe od 1 g rudnia . W ojkowice-
Komorne, J a n  P a w l i k .    __
POTRZEBNA retuszerka lub retuszer 
początkujący od zaraz. „Foto-Star*4 —
Sosncwiec, P iłsu dskiego 42.______ •
POTRZEBNA zdolna ekspedjentka do 
w edliniarni. W arszaw ska 14, Koss,. So-
snowiec._______________________________
PO TRZEBN A  fry z je rk a  - m anicuczy­
stka  w jednej osobie. Sosnowiec, P ił­
sudskiego 33 Celniak. ____
PO TRZEBN I dw aj czeladnicy szew­
scy. Sosnowiec, G rabowa 13, front.

# n  i s  j x

wszelkie przybory  Brzytw y
 N o ż y k i — Pendzlc—M ydła
W oda antysceptyczno - chło­

dząca. — G arn itu ry , 
K oizvstn ie zakupisz ty lko w 
Fabr. Składzie „ADA" So­
snowiec, M odrzejewska 30 — 

(Haid Rozwoju).

KOM FORTOW E 6-cio pokojowe miesz 
kanie do w ynajęcia w centrum  m iasta. 
W iadomość: Sosnowiec, M ałachowskie-
go 4 H p. . _____ ____________
„3 P O K O JE  z kuchnią z wszelkiemi 
w ygodam i zaraz do w ynajęcia. W iado 
mość Sosnowiec, Sienkiewicza 17 a u do 
zorcy lub telefon 3—02 od godziny 18
do 19“. .......................  .... .......
M IE SZ K A N IE  um eblowane dla sam ot 
nej osoby do w ynajęcia. Sosnowiec,
Rzym ska  11. _____ _________
PO JED Y N C ZE m ieszkanie do w ynaje
cia. Będzin, Z agórska 6 3 .______ ._____
O D STĄ PIĘ  pokój um eblow any po je­
dynczej osobie. Bliższe szczegóły i a- 
dres w adm inistracji.
PO K Ó J w ynajęcia.

F a b ry k a  w y ro b ó w  
m e ta lo w y c h

S O S N O W I E C .

^NA.UJHA - •

? W Y C H O W A N I E
L E K C JI niem ieckiego udziela p iś­
m iennie i słownie w Dąbrowie K r. Ja-
dw igi 28 m. 22.  ^
UDZIELAM  lekcji tańców salonowych
wirowych. Sosnowiec, P aw ia  4 m. 1.__
K R O JU  szycia m odelowania wyuczam 
najnowszym  system em , po ukończeniu 
świadectwa. Będzin, S iem ońska 28 m. 4. 
K U R S wieczorowy m andolinow ą - g i­
tarow y, skrzypce 5 zł. miesięcznie. Bl iż 
sze inform acje  dla wygody publiczno, 
śei w Sosnowcu sklep p. B iałasa  obok 
k ina  „Zagłębię", w Dąbrowie sklep p. 
Sebabowskiego, ul. Sobieskiego 20. D y­
rekcja. __  ________
KON CESJO N O W A N A  szkoła kro ju , 
szycia, m odelow ania Zaborowskiej, — 
k ró j najnow szy A kadem ji P arysk ie j.— 
Kończącym św iadectw a prawne. P rzy­
jezdnym ' zniżki. P iłsudskiego 18 róg
D ęblińskiej. ______________ ____
P R Z Y JM U JE  na  nowy rozpoczęty k u rs  
nauki p isan ia  na m aszynach. Sosno­
wiec, P iłsudskiego 2 6 .____________
UDZIELAM  lekcje i konw ersacje jezy 
ka niemieckiego. Specjalność korespon 
dencja handlow a, p rzy jm uje tłomacze- 
nia. Sosnowice, N arutow icza 30 m. 17.

P O SA D Y^
MURARZ la t  32 żonaty, trzeźwy, 1 
dziecko poszukuje posady dozorcy. 
Zgłoszenia „Expres Zagłębia*4 Dąhro-
wa pod „Dozorca".___________
POTRZEBNI dwaj elewi do ork iestry  
wojskowej. W arunki: zaawansowanie
w muzyce, nie przekroczony 17 rok ży 
cia. 7 oddziałów szkoły powszechnej. 
Zgłoszenia „Expres Zagłębia" pod „ele-
wi*4._____________  . ■
DWÓCH czeladników, dobrych szew­
ców potrzebuje, na robotę dam ską 
szpaltową, męską. Bieda, Olkusz 3 ma 
ja.

__  um eblow any do
Czysta 7 m. 10 II piętro._____________
PO K Ó J do w ynajęcia um eblowany III 
p ię tro  fron t K o łłą ta ja  10 W ajnsztok. 
PO K Ó J um eblow any do w ynajęcia.
Sosnowiec 3 m aja  1 m. 7. _______ ■
M IESZK A N IA  z w ygodam i tan io  do 
w ynajęcia w Spółdzielni M ieszkanio­
wej „Legionowo*4 w Dąbrow ie - G órni­
czej.___________  _____; __
PO K Ó J z kuchnia do w ynajęcia. Bę-
dzin. Sielecka 53, Ścibieh.____________
PO K Ó J um eblowany z osobnem w ej­
ściem do w ynajęcia.’ Nowopogońska 22
u gospodarza.______ _____
t ZTERO trzy  pokojowe w ygodam i 
,klep biurowe zaraz w ynajęcia T arg o ­
wa 13 dobrze wypłacalnym .___________
DO w ynajęcia w Sosnowcu 4 pokoje, 
kuchnia  — wszelkie wygody — nowy 
dom za sto złotych miesięcznie. Tele-
fon 2-32.____________  .. _
P O SZ U K U JĘ  pokoju z kuchnią  w s ta ­
rym  budynku, woda blisko, adresy pro 
szę składać w „Eypresie Z agłębia44 pod
„2d**.___ ;____ _ -
PO K Ó J um eblow any W śródm ieściu, 
może być z utrzym aniem  do w ynajęcia.
Sienkiewicza 8 m. 1 5 . _________ _____
2 P O K O JE  z kuchnią do w ynajęcia. — 
P u s ta  44-a.

SPRZED A M  dom m urow any z m orgą 
ogrodu w Okradzionowie. Cena przy- 
stępna. Ignacy  Dudwał.   _

W A PnO
w bryłach i lasow ane z pieca Hoffma- 
now skitgo wysoko - procentowe poleca 
P alusiósk i Sosnowiec. Srodula tel.
12 -  67._________  _  ___________
CHŁO D N ICE SAMOCHODOW E: P ra ­
ga, Betword, C ytroen, Chevrolet, U r­
sus, Ford  sprzedam . Sosnowiec, Sien-
kiewi e z a l- a .___ ._____ _______  ________
PL A C E  do sprzedania  w Sosnowcu 
przy ul. O strogórskiej. Wiadomość: ul.
P iłsudskiego  4_m. 3 . ..........
PL A C E  do sprzedania w Dańdówce, 
ul. Szkolna 28. Cena p rzystępna.______

U w u i o '
G rom ada wsi Łagisza podaje do w ia­
domości, że w miejscowości U jejsce m a 
do sprzedania 18 m órg pastw iska. Bliz 
szych in fo rm acji udziela so łtys w si 
Łagisza K arol Gancarz, ewent. w ójt
gm iny Ł agiszy .________________ _______
K U P IĘ  p ark an  lub deski używ ane fron 
tu  k ilkadziesiąt m etrów. O ferty  pod
„Parkan*4._________________________  _
FO R T E PIA N  krótki, krzyżowy dobrej 
m ark i tan io  sprzedam  pod „Fortepian*4 
B T R M O N JA  o jednej nóżce okazyjnie 
do sprzedania. Sosnowiec - Pogoń, Cze
ladzka 17. Tom ala. _________ _ _
O K A ZJA !

Skup żelazny
w bardzo dobrym  punkcie D ąbrow y z 
tow arem  i urządzeniem  sprzedam  zaraz 
K lijen te la  zapewniona. W iadom ość Ex
p res D ąbrowa.   _
DWA zakłady fryzjersk ie  do sprzeda­
n ia  lub w ydzierżaw ienia. Sosnowiec,
I-go M a ja  6. '_________  _
PA LTO  m ęskie zimowe i dam skie do 
sprzedania. W iadomość w ad m in is tra ­
cji.____________________________ -----------
FURGONY piekarsk ie  w ytw arzam  
tam że powóz sprzedam . D ąbrow a K ról.
Jad w ig i 23._________ •_________
RAM Y do obrazów, portretów , fo tog ra­
f ii i firanek  oraz obrazy re lig ijne  pole­
cam. Ceny niskie. Oprawa solidna. So­
snowiec - Pogoń, Pusta. 18.     ̂ _
TANIO do sprzedania kredens, lustra, 
łóżka, m aterace, um yw alnie. Będzin, —
H otel B ris tol. _____________
SPRZEDAM  m aszynę do szycia „Sin- 
se ra"  czółenkową za 50 złotych i bęben­
kową. Jęzor obok Niwki, Cebrat.
NOWY dom -do sprzedania w Będzinie 
— M ałobądz, Będzin, M odrzejew ska 57 
u gospodarza. ___________________

m m mli -i ii

K A RO L K w iatkow ski zagubił książkę 
wojskową w ydaną przez PK U . w Będzi 
nie, dowód osobisty w ydany przez sta­
rostwo Chrzanów, które unieważnia. 
Ż O F JA T  SZAROW ARÓW NA zgubiła 
dowód tożsamości osoby Nr. 19745, wy­
dany  przez D yrekcję K olejow ą w W ar
szaw ie ._______ ___ _  _
W INCENTY STAW OSZYNSKI zgubił 
książeczkę wojskową w ydaną przez P . 
IŁ U. Sosnowiec.
EFRO IM  - F IS Z E L  BENDELM AN
Sosnowiec, Sobieskiego 15 zgubił kartę  
rzem ieślniczą w ydaną przez Starostw o 
K ozieniekie na rzemiosło cholewkar-
skie. 4 _
PIESZC ZEK  KOSMA zgubił książecz­
kę wojskową, w ydaną przez PK U : So­
snowiec.
ZNALEZIONY na ul. B ędzińskiej do­
wód osobisty w ydany w Poznaniu An­
ny Bendzioch i torebka je s t do odebra­
n ia  Sosnowiec, K opernika 14, Mrożek 
Bolesław.

DOM 8 ubikacji 4 wolno na  sklep. So­
snowice, ul. Zuzaim a 1 4 . __________
T A P IC E R  w ykonuje robotę solidnie, 
tanio. D ąbrowa — Gćrn. K ościuszki 42- 
BETIilCEM- Polskie R yd la  sprzedam, 
kcstjum y  wypożyczam. Sosnowiec, P il
sudskiego 14 Jnrjew icz._______________
PSA  legawmgo 8 mies. oddam do tresn 
ry , na jchę tn ie j pp. urzędnikom  laso- 
wym. Sosnowiec, Żeromskiego 8. Dulów
ski.  !_
ADM IN ISTRA TO R BOMÓW. P rzy j­
m uje do ad m in is trac ji domów (zarzą­
dzeniem) w Zagłębiu Dąbrowskim . Po­
siada d ługoletn ią  p rak ty k ę  w m. So­
snowcu i w Dąbrowie Górniczej, bardzo 
energiczny, o ile będzie w ym agana ka 
ueja  takow ą może złożyć. Zgłoszenia 
proszę skierować do adm in istrac ja  
„E xpresu  Zagłębia". A dm in istra to r 
energiczny*4. _____________  -

budowlane. I-go gatunku , wysokopro­
centowe, palone w piecach kręgowych. 
W apienniki „B ryuiea44. Czeladź, tele­
fon 20.    ;___________
K A FL E  wyborowe, p ły tk i ścienne g la  
zerow ane, cegiełki glazurow ane (liców­
ki) p ły ty  p iekarsk ie, cegła i zapraw a 
szamotowa, wapno gaszone, koks. Dyk 
ty  oraz wszelkie przybory do pieców 
sprzedaje po cenach konkurencyjnym 1 
Ze (ller S ta ry  .S osnowiec ul. S ta ra  4. 
PLAC. na  Dziewiczej 80 prętów  tanio  
sprzedam . Smolna 13, P a czkowski.____

podań do władz adm inistracyjnych 
Bednarczyka mieści się D ąb 'ow a za 
m ag istra tem .
ZAGINĄŁ pies b iały  czarno nakro- 
pidiiy, wyżek Ł askaw y znalazca zechce 
odprowadzić z a 'W ynagrodzeniem M ała­
chowskiego 3, D yr. Świderski. 
ZAM IENIAM  wypalone żarów ki na no 
we za dopłatą. Sosnowiec, ul. 1-go M aja
28 w podwórzii, M ajew ski.   ,
A KUSZERKA” H. Iw ańska przeprowa­
dziła się z ul. W iejskiej na ul. P ierw ­
szego. M aj a 13.    —
G A B IN ET Kosm etyczny

Uroda

3 o k u

Z POW ODU w yjazdu okazyjnie m orga 
ziemi lub połowa, dwa fronty , cena 14 
złotych pręt. Wiadomość „Expres Za­
głębia/Ą Będzin.  _
SPRZEDAM  plac 28 prętów  p rzy  ul. 
Czarnej. W iadomość Dębowa 53. F ra n ­
ciszek P aw łowski._____________________
SPRZEDAM  rad  jo a p a ra t P h ilip sa  4 
lam powy do sieci lub zam ienię na m o­
tocykl, może być nie na chodzie. Ząb­
kowice, Place_ 59 F o k s iń sk i.__________
ZP0W BTJ tranzłokacji sprzedam  dom 
z ogrodem tan io  byle zaraz. Sosno-
w iec, Będzińska 8 m. 1._________________
R E STA U R A C JA  B ar K aw iarn ia  w 
Zagłębiu do sprzedania, niebyw ała oka­
zja. Sosnowiec, P iłsudskiego 8 Biuro 
W łaścicieli Nieruchomości.
SPRZEDAM  plac. my," ulicy 
piańskiego 20 u  M usialika.

W ys.

SPRZEDAM  harm onję stoliczkową od 
powiednią, tanio. P rzy jm u je  reperacje  
instrum entów  muzycznych, stro jen ie  
harm onji. Sosnowiec, M odrzejowska
45 w podwórzu. Kopeć. _________
DOM tanio  do sprzedania Sosnowiec, 
F lo riań sk a  26.
SAMOCHÓD c i ę ż a r o w y  R-pio tnu
nowy m ark i „Praga*4 na pneum atykach 
m ało używ any, na chodzie, zarejestro  
w any i posiadający koncesję zarobko­
wa - okazyjnie zaraz do sprzedania. 
W iadomość: Sosnowi/m, skrzynka pocz 
t.owa 102. Telefon 133.

nowe, okute, oszklone- 130x190 okazyjnie 
do sprzedania. P iłsudskiego 21-a. 
SPRZEDAM  plac 20 prętów . W iado­
mość Czeladź, R eymon ta  59._____
MOTOR trój-a.zowy 3 IŁ M. _ 220/380 
wolt, 710 obrotów do sprzedania. Cze­
ladź. B ytom ska 80. P łaszczyk Leon. 
O K A ZJA  za 12.000 dziesięcio - ubika- 
cy jna kam ienica z ładnym  półm orgo- 
wym ogrodem  przy ulicy Głównej. — 
Częstochowa, B elo./, Chłopickiego 264.

- _  :  A i i  *  i. A i r\$A % & YM Q N jA LN I:
B RU N ETK A , p rzysto jna, in te ligen ­
tn a  z posagiem  n a  sta łe j poważnej po­
sadzie, pozna pana przysto jnego na po 
ważnym  stanow isku państw ow ym  w 
w ieku średnim  o charak terze łagod­
nym. O ferty  nieanonim owe, składać 
do adm in is trac ji „E xpresu  Zagłębia".
pod „Sentym enta lna".________________ „
SZATYNKA, in te ligen tna , wesołego 
usposobienia o charak terze spokojnym , 
n a  sta łe j posadzie biurow j, p o zn a ,p a ­
na  dobrze sytuow anego tych sam ych 
zalet, beż nałogów. O ferty  poważne 
m ożliwie z fo tog rafją  składać do ad­
m in is trac ji „E xpresu  Zagłębia" pod
„Symbol*4. -■ ________
KITPIFiC. polak la t 36, m ają tek  ‘25 ty ­
sięcy złotych, ożeni się z p an ią  lub pan 
na odnowiednio zamożną, w yznanie i 
narodowość obojętna. Łaskaw e zgłoszę 
n ia  do adm in istrac ji „Expresu*4 pod 
..Kupiec44.

w Bedzinie ul. P iłsudskiego 8 wykonuje 
wszelkie zabiegi kosmetyczne: m asarze 
usuw anie piegów, węgrów, krost zbyt - 
eznego owłosienia, brodawek. R egula­
cja  i trw ałe  przyciem nienie ' brwi 
rzęs. Ceny przystępne.
M IERNICZY przysięg ły  Franciszek 
Szórsż D ąbrow a 3 M aja 15 wykonywn- 
je  pom iary  gruntów , plany.
KTO pożyczy LOCO zł. dam  w procencie 
domek, sk ładający  się z pokoju i kueh- 
ni oraz ogród. Zapewnienie hipoteczne- 
D ąbrow ą/ - Poniatow skiego 32.
L U  NTERESOW  AN A" ~ zostaw iła list 
v, adm in istrac ji dla p. Stanisław a.

’zystość"
Sosnowiec, R eym onta 5. Telefon fi-25, 
Czyszczenie okien, parkietów , odkurza-
nic mieszkań i t. d.____
SPÓ LN IK A  przyjm ę z kapita łem  od 
2 tysięcy złotych, celem powiększenia 
przedsiębiorstw a. Zgłoszenie pod „Spól-
n ik “. ____________________  ... ___
ODDAM koncesję re s tau racy jn ą  w za­
stępstwo. W iadomość „Expres44 Będzin, 
FO R T EPIA N Y , p ian ina i inne in s tru ­
m enty  napraw ia, stroi. Centauz, telef. 
8-69. Sosnowiec.  _

B. Felczer
Szpitala Śkórno — W enerycznego ftw. 
Ł azarza w W arszaw ie H. Rudziński, 
Dąhrowa Górn., Kościuszki 2. Godziny 
18 -  20.   _
Mierniczy Przysięgły
R. K ajew ski wykonuje wszelkie prace 
wchodzące w zakres m iernictw a — pla­
ny. Sosnowiec. Czysta 7. Tel. 10-50.

Sklep
z piw nicą w nowym domu do wydzier­
żawienia. P iłsudskiego  21-a.

Drukowano farbą rotacyiną fabryki farb drukarskich „Pigment44 w Warszawie Sa. Akc.
R e d a k to r  odp . Lucjan Horski.

W ydawca Helena Monsiorska. Druk. „Expres Z a g łę b ia 44 Sosnowiec. Teatralna 1. tel. 4-94-


